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f»" ambasady 
Radzieckiej 

^ Ambasady ZSRR z o-
v1 64 rocznicy Wielkiej 
"'.Mistycznej Rewolucji 
'Sernikowej napłynęło 

r

®. gorących i przyja-
'«ich gratulacji od róż 

polskich organizacji i 
jczególnych obywateli. 

mając możliwości 
l i z a n i a  oddzielnych po 
l^wań, Ambasada ZSRR 
v "L za pośrednictwem 
i,y serdecznie dziękuje 
^stkim, którzy nadesła-
^zdrowienia i przesyła 

lepsze życzenia. 
^ (PAP) 

m 
e k  

VM« 

£f 
.. / 

ii, 

M 

• $ #  

. / 

, n f  
i*i« !  

W i z y  
a obywateli  

Austrii  
związku z wprowadzę 

„-spô  L Przez Austrie o bo-
i n V  w u  wizowego dla oby-

- k t  rf<"i i1 Polskich udających 
Austr 

v c U  i f ° r m o w a ł  
ih3f. austri 
it^ił z dniem 21 bm. 
^ m a ć  na okres przeiś 
, y  do 30 czerwca 1982 

fasowanie postanowień 
Aiemnym zniesieniu o-
Jlzku wizowego dla o-

austr lackich zgo-

oficjalnie 
austriackie, że po-

J' ]jj1 art. 7 umowy z dn 
Dca 1972 o ruchu bez-

A v m  między PRL a 
°ubHka Austrii. 
^Jócono się równocześ-
sjo władz austriackich 
l ?soWe niestosowanie o-
i ^ k u  wizowego w sto 

, :VU do obywateli pols-
"^*1%' (^wracających do kra 
c | 8  ja" x a 2 2 y t e m  Przez teryto-
lzł * Republiki Austrii. 

^ (PAP) 

D e l e g a c j a  S e j m u  P R L  
zakończyła wizytę w Kanadzie 

Delegacja Sejmu PRL z Markiem Mac Gtiiganem 
marszałkiem Stanisławem delegacja przeprowadziła 
Gucwą zakończyła wizytę rozmowę z ministrem rol-
w Kanadzie złożona na za- nictwa Eugenem Whela-
proszenie parlamentu tego nem. Poruszono w niej  
kraju. 

Zarówno na posiedzeniu 
Izby Gmin, jak i Senatu 
poświęconym sprawie no­
wej  konstytucji kanadyj­
skiej, delegację z Polski 
witano serdecznie. Posło-

kwestie kolejnej umowy 
zbożowej. Obecna obejmu­
je lata 1980—82 i przewi­
duje możliwość kredytowe 
go zakupu od 1 do 1,5 min 
ton zbóż rocznie. Na ten 
cel Kanada udzieliła nam 

wszędzie z przejawami ży­
czliwości dla Polski. 

Po spotkaniach z premie 

sokości 500 min dolarów. 
Dyskutowano też możliwoś 
ci wykorzystania istnieją-

rem Pierre Trudeau, prze- cych opcji kredytowych na 
wodniczącą Izby Gmin pa- zakup kanadyjskiego rzepa 
ni a Jeanne Sauve i inny- ku. Podjęto ponadto spra-
mi działaczami parlamentu we rozszerzenia współpra-
kanadyjskiego oraz minis- cy naukowej w dziedzinie 
trem spraw zagranicznych rolnictwa. (PAP) 

Drupi kandydat w sekretarza 
generalnego ONZ rezygnuje 

Minister spraw zagranicz 
nych Tanzanii, Salim Ah-
mcd Salim, przekazał prze­
wodniczącemu Rady Bezpie 
czeństwa ONZ list, w któ­
rym prosi o skreślenie je­
go nazwiska z listy kandy 
datów na stanowisko sekre 
tarza generalnego ONZ. 
Wyjaśnia on, iż wycofanie 
jego nazwiska umożliwi in­
nym przedstawicielom trze 
ciego świata rozważenie 
ich kandydatur na to stano 
wis ko. Jednocześnie Salim 
Ahmed Salim informuje, 
iż nadal wyraża gotowość 
ubiegania się o stanowisko 
sekretarza generalnego 
ONZ w przypadku, gdy je 
go kandydatura zostanie 
iednomyślnie zaakceptowo-

wana przez wszystkich sta 
łych członków Rady Bezpie 
czeństwa ONZ. (PAP) 

Możliwości gospodarki morskiej 
nie wykorzystane 

II 
Gospodarka morska czynnikiem ożywienia gospodarczego kraju - to temat dwu­

dniowej konferencji naukowej, która 8 bm. zakończyła się w Szczecinie Uczestni­
czyli w niej przedstawiciele kadr kierowniczych portów morskich, stoczni przemysło­
wych i remontowych, żeglugi morskiej i rybołówstwa całego Wybrzeża oraz Ko­
misji Rady Ministrów do Sgraw Reformy Gospodarczej, Urzędu Gospodarki Morskiej, 
wyższych uczelni i placów6* naukowych. 

W dyskusji poddano kryty­
ce koncepcje wspólnego bran 
żowego kierowania przedsię­
biorstwami morskimi. Dwa 
ośrodki gospodarki mor­
skiej usytuowane u uj­
ścia Wisły i Odry sq 
w sposób naturalny potgczo 
ne z ciqiqcym ku nim zaple­
czem gospodarczym. Płynie 
stqd logiczny wniosek - stwer 
dzono - o konieczności in­

tegracji każdego z tych o-
środków przede wszystkim z 
jego zapleczem. Jest to zja­
wisko naturalne, czego przy­
kładem może być każdy w;ęk 
szy ośrodek portowy w świe 
de, usytuowany u ujścia rze 
ki. Wszelkie próby adminis­
tracyjnego łgczenia podob­
nych przedsiębiorstw obu na­
szych ośrodków w ramach 
branż wykazywały, że angażu 

Prymas Polski 
do młodzieży akademickiej 

Prymas Polski skierował 
do młodzieży akademickiej 
apel wzywający. ażeby 
wszyscy studenci podjęli 
naukę. Podkreślając, że z 
wielka ulga przyjął wia­
domość o uchwale NZS o 
zakończeniu strajków oku­
pacyjnych we wszystkich 
uczelniach w Polsce. Pry-, 
mas winszuje tej  decyzji 
„której kraj wyczekiwał z 
utęsknieniem. a która 
świadczy o dojrzałej oce­

nie osiągniętych rezulta­
tów". Tylko jednolicie przy 
jęta decyzja o zaprzesta­
niu strajku — jest dopeł­
nieniem zwycięstwa. Kon­
tynuowanie strajku przez 
niektóre uczelnie byłoby 
skazaniem działania na w y  
gaśnięcie i porażkę — 
stwierdza prymas Polski, 
wzywając, aby wszyscy stu 
denci solidarnie podjęli 
naukę. (PAP) 

Polsko-amerykańskie 
rozmowy gospodarcze 

W stolicy USA dobiega­
ją końca rozmowy współ­
przewodniczących polsko-
-amerykańskiej komisji 
handlu, wiceprezesa Rady 
Ministrów Zbigniewa Ma­
deja i ministra handlu 
USA Malcolma Baldrigc'a, 
Wyniku rozmów jeszcze 
nie ogłoszono, ale agencja 
Reutera pisze, że nie jest 

pewne, czy uda się Polsce 
otrzymać w trybie pilnym 
200 milionów dolarów, o 
które zwróciła sie w celu 
zakupienia m. in. paszy dla 
drobiu. 

Wczoraj późnym wieczo­
rem Zbigniew Madej miał 
spotkać sie z wiceprezy­
dentem USA Georgem Bu­
shem. (PAP) 

Kanclerz  Austrii B. Kreisky: 
Nie mogliśmy przyjąć wiącej, 

niż byliśmy w s tan ie"  
Austr i i .  

w y p o w i e d z i  - eH! 
c « i e j  te lewiz j i ,  ustosun-

j Katastrofa 
kopalni 

k^Dalni  węgla w ame-
,wl°ny i m  stanie Kentucky 
„ab* ,it L eksplozja, w wy­
nik/* :; k t ° r e j  zginęło co naj  

/ V c h  cięciu górników. 
3 r l i / 'lat górników dotąd nic 
a6 * \ ®2i°n<>- Wszystko wska 

' ^dnak na to. iż po-
oni los swych ko-

4 |tv chwili wybuchu gór-
/i* % Pracowali w szybie 

-A-, .  

upf£,J znajdowali sie ora 
metrów od wyjś-

(PAP) 

k o w u j ą c  się d o  p r o b l e m u  w p r o  
wadzen ia  przez  Austr ię  o b o w i ą  
z k o w y c h  w i z  d l a  Polaków.  
Kanclerz  stwierdził, ż e  l iczba 
p r z y j e d ź a j ą c y c h  Po laków w 
ostatn im czasie rosła t a k  s z y b  
ko,  i ż  w p r o w a d z e n i e  o b o w i ą z  
k u  w i z  okazało się konieczne,  
zwłaszcza ż e  m o ż n a  było s ię  
spodz iewać da l sze j  fa l i  przy­
j a z d ó w  z Polski.  W t e j  sytua  
c j i  Austr ia  musiała ograni­
c z y ć  tę fa lę .  Stwierdził d a l e j ,  
ż e  r e p u t a c j a  j e g o  k r a j u  zna­
n e g o  z udz ie lania  azy lu  n i e  
ucierpi  na  t y m .  Austr ia  pozo­
s ta je  n a d a l  k r a j e m  azy lu  d l a  
wszystkich,  którzy  są zagroże­
ni, ale f a l a  p r z y b y s z ó w  z Pol 
s k i  n ie  była  falą uchodźców z 
p o w o d ó w  pol i tycznych,  lecz f a  
lą e m i g r a c y j n ą .  Odrzucił t w i e r  
dzenie.  ż e  o b o w i ą z e k  w i z  j es t  
a k t e m  pol itycznego w y m u s z e ­
n i a :  n i e  m o g l i ś m y  p r z y j ą ć  w i ę  
c e j  n i ż  b y l i ś m y  w stanie. 

laki jest los b. studentów WOSP? 
Po odblokowaniu  2 grud­

nia br. przez siły porządko-
w e  gmachu byłej W y ż s z e j  
Oficerskiej Szkoły Pożarni­
czej w Warszawie  i usunię­
c iu  stamtąd strajkujących, 
wiele osób pyta o dalsze «o 
sy studentów — podchorą­
żych tej uczelni, o to, gdzie 
się znajdują i co obecnie ro 
bią? Z prośbą o odpowiedzi 
na te pytania dziennikarz 
PAP zwrócił się do Komen­
dy G ł ó w n e j  Straży Pożar­
nych. 

Z uzyskanych informacji w y  
nika, że większość studen­
tów byłej  W O S P  udała się 
d o  miejsc stałego zamiesz­
kania. Spośród 364 słucha­
czy uczelni, jacy znajdowali  
się w W O S P  w dniu prokla­
mowania strajku okupacyj­
nego (25 listopada br ),  o-
becnie d o  8 grudnia br zgło 
siło się d o  Komendy Głów­
nej Straży Pożarnych, bądź 
do komend wojewódzkich 
238 podchorążych. Dane te 
nie obejmują województw 
przemyskiego i suwalskiego, 
z których nie nadeszły do­
tychczas informacje. 206 pod 
chorążych podpisało deklara 
c j e  o gotowości podjęcia nau 
ki w nowej uczelni pożarni­
czej. Należy podkreślić, że 
podpisując taką deklarację 
studenci zobowiązują się jed 
nocześnie ściśle przestrze­
gać obowiązki  wymkajcce z 
charakteru służby pożarni­
czej i przepisy prawne re­
gulujące tok nauki w uczel­

ni, a także stwierdzają, iż są 

świadomi paramilitarnego 

charakteru służby pożarni­

czej i związanych z t y m  obo 

wiązków. 
Zgłoszenie się do KGSP 

bądź d o  komend wojewódz­
kich straży pożarnych i pod 
pisanie deklaracji jest  warun 
kiem przyjęcia d o  nowej  u-
czelni pożarniczej. Minister 
spraw wewnętrznych przedłu 
żył termin składanki takich 
deklaracji  z 7 bm. d o  10 
bm. włącznie. O rozpoczęciu 
zajęć w nowej  uczelni pożar 
niczej oraz o zakwalif ikowa 
niu do niej  studenci zostaną 
powiadomieni. Do czasu ro? 
poczęcia, nauki  studenci b. 
W O S P  zatrudniani są w 
miarę możliwości etatowych 
oraz według posiadanych 
kwalifikacji  na stanowiskach 

w jednostkach ochrony prze 
ciwpożarowej oraz cywilnych 
instytucjach i przedsiębior­
stwach. 

Należy także dodać, ż e  c i  
studenci, którzy zgłoszą się 
do komend straży pożarnych 
< wypełnią deklaracje o g o  
towości podjęcia nauki, nie 
będą powoływani  d o  wojska. 
Wobec innych podchorążych 
stosowane będą ogólnie obo 
wiązujące przepisy dotyczą­
ce wieku poborowego 

W e d ł u g  informacji uzyska­
nych przez PAP grupa słu­
chaczy byłej W O S P  bierze 
udział w strajku na Politechni 

funkcjonariuszy pożarnictwa, c e  Warszawskiej.  (PAP) 
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dalszy „afery szamponowej" 
— — - — —  

Z» 'ubezpieczono 15 milionów złotych 
k "7 c zec ime  k o n t y n u o w a  

* c«a o m P l e k s o w e  badan ia  
V^h, C e  p r y w a t n e g o  impor-
W o  n 6 w *  Z j a w i s k o  to  w y  
Si**? Szczecinie i w o j .  

i%bi  i m  w s k a , i  m a s o w e j ,  
• także  i n n e  regiony 
l l l i p o r t  i sprzedaż szam 

« U  Prowadzono często z 
l % i v t m  o b o w i ą z u j ą c y c h  
u br,.,w- Działania koncrol-

^ a d z o n e  są w przedsię 
S i *  h z a j m u j ą c y c h  się 
» h l  S z a m p o n 6 w  1 m a j ą  

m. in.  zbada-

jest. t a k ż e  szereg po  
przygotowawczych  

w s tosunku  d o  osób, które  za 
kupiły  w k r a j a c h  s k a n d y n a w  
sk ich  znaczne part ie  szam­
p o n ó w  — n i e  dopełnia jąc  od 
powiedn ich  formalności ;  n ie  
płacąc m .  in. na leżnych  po­
datków.  G r u p a  ki lkudziesięciu 
osób uzyskała w Szczecinie z 
tego tytułu p o  3 m i n  zł a j e d  
na  n a w e t  15 m i n  zł. 

Jak p o i n f o r m o w a n o  dz ienni  
karza P A P  w O k r ę g o w y m  Za 
rządzie Dochodów Państwa i 
Kontroli  F i n a n s o w e j  dotych­
czas na poczet należności  po­
d a t k o w y c h  ?. tytułu p r y w a t n e  
g o  i m p o r t u  s z a m p o n ó w  zabez 
pieczono około 15 m i n  zł; od­

p o w i e d n i e  postępowania  pro­
w a d z o n e  są w s tosunku  d o  
około 40 osób. Szereg s p r a w  
s k i e r o w a n y c h  zostanie d o  od 
powiednich  p lacówek kontro!  
n y c h  w i n n y c h  w o j e w ó d z t -

Z dotychczasowych  ustaleń 
w y n i k a  równocześnie,  i i  w 
s a m y m  Szczecinie i w o j .  szcze 
c i ń s k i m  s k u p i o n o  w t y m  roku  
szamponów za około 300 m i n  
złotych — b y ł y  to  często szam 
p o n y  przeterminowane,  n i e k i e  
d y  służące w państwach skan  
d y n a w s k i c h  d o  m y c i a  p s ó w  
l u b  samochodów,  

(PAP! 

Rozmowy genewskie 
Wczoraj, odbyło sie ko­

lejne posiedzenie plenarne 
delegacji ZSRR i USA na 
radziecko-amerykańskie ro 
kowania o ograniczeniu 
zbrojeń jądrowych w Eu­
ropie — poinformowała a-
gencja TASS w depeszy z 
Genewy. 

Jak podaje UPI. negocja 
torzy radzieccy i amerykan 
scy ściśle trzymają sie za­
wartego wcześniej porozu­
mienia o utrzymywaniu w 
tajemnicy przebiegu roz­
mów. 

(PAP) 

Na ślizgawce. CAF — W. Fretek 

je to zbyt wiele czasu i ener­
gii na tzw. przepychanki 
wewnętrzne. 

Doskonała ilustrację korzyś 
ci plyngcych z nowych po­
wiązań stanowić może istnie 
jgea już od wielu lat współ­
praca między Stocznia Szcze­
cińska im. Adolfa Warskiego, 
Polska Żegluga Morska i Za 
kładami Metalowymi H. Ce­
gielski w Poznaniu w dziedzi­
nie handlu zagranicznego i 
wzajemnego promowania swo 
ich wyrobów na rynkach za­
granicznych. W praktyce oka 
zało się, iż powiązania sto­
czni szczecińskiej z PŻM sta-
nowig skuteczng ochronę 
przed nagłymi zaburzeniami 
na rynkach światowych i da-
jg szansę uzyskom* wyższych 
cen n a statki, o dla armato­
ra szczecińskiego pewność 
stałych dostaw. Natomiast 
wspólne działania PŻM I sto­
czni dajq Zakładom Cegiel­
skiego możliwość rozwoju eks 
portu ich wyrobów na rynki 
międzynarodowe. Podobne 
powigremia istnieją w Gdań­
sku i Gdyni. 

Podkreślano, że nospodar-
ka morska ma wiele możii-

# Dokończenie na str. 1 

Dary 
z Paryża 

Mer Paryża, Jacgues Chi­
rac i cała rada miejsJca zwró 
ciii się w e  wtorek d o  paryżan 
z inicjatywa zorganizowanie 
akcj i  pomocy przedświątecz­
nej  d l a  Polski. Porozlepiane 
no mieście afisze wzywają 
mieszkańców, by w najbliż­
sza sobotę składali dary w 
merostwach poszczególnych 
dzielnic. 

W następnym tygodniu d o  
ry te (mleko, cukier, olei,  kc 
w a ,  czekolada i odżywki d la  
dzieci) zostaną wysłane samo 
lotem transportowym d o  Pol­
ski. Tymże samolotem uda sie 
d o  naszego kraju delegacja 
miasta: przedstawiciele 4 grup 
oolitycznych rady Paryża oraz 
po jednym dziecku z każdej 
z 20 paryskich dzielnic (oKię-
qów). 

Jacgues Chirac prezentując 
na konferencji prasowej na 
ratuszu plan organizacyjny 
akcji podkreślił, że nie ma 
ona charakteru politycznego: 
że wvstepuie jako przedstrrw' 
ciel wszystkich mieszkańców 
którzy chcą zamanifestować 
solidarność wobec spcł»czeń 
stwa związanego rozlicznym'-
więzami z Francjg. 

Posiedzenie Sejmu PRL 
Prezydium Sejmu postanowiło zwołać 18 posiedzenie 

Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej w dniach 
15 i 16 grudnia 1981 r. 

Początek posiedzenia w dniu 15 grudnia 1981 r. 
o godz. 10. 

Porządek dzienny posiedzenia Sejmu przewiduje: 
• Informację rządu o stanie I kierunkach rozwoju 

oświaty i wychowania; 
• sprawozdanie Komisji Oświaty i Wychowania oraz 

Komisji Prac Ustawodawczych o rządowym projek­
cie ustawy Karta Nauczyciela; 

• sprawozdanie Komisji Pracy i Spraw Socjalnych 
oraz Komisji Prac Ustawodawczych o przedstawio­
nym przez Radę Państwa projekcie ustawy o związ­
kach zawodowych; 

• interpelacje I zapytania poselskie. 

Prezydium Sejmu postanowiło także zwołać następ­
ne, 19 posiedzenie Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej w dniu 21 grudnia 1981 r 

Początek posiedzenia o godz. 10.00. 
Porządek dzienny posiedzenia przewiduje; 

# pierwsze czytanie rządowych projektów ustaw: 
1) o gospodarce finansowej przedsiębiorstw państwo­

wych, 
2) o opodatkowaniu jednostek gospodarki uspołecznio­

nej, 
3) o uprawnieniach do prowadzenia handlu zagranicz-

4) prawo bankowe, 
5) o nadaniu statutu Narodowemu Bankowi Polskiemu, 
6) o statystyce państwowej, 

7) o cenach, x 
8) o planowaniu społeczno-gospodarczym, 
# interpelacje I zapytania poselskie; 
# zmiany w składzie osobowym komisji sejmowych. 

14 b m .  odbędą  się zebrania  k l u b ó w  poselskich.  
Zebranie  K l u b u  Poselskiego PZPR odbędz ie  się o godz.  

17.00 w g m a c h u  KC PZPR. 
Członkowie K l u b u  Poselskiego ZSL spotka ją  się o godz. 

15.00 w Sali K o l u m n o w e j  w g m a c h u  S e j m u .  
K l u b  Poselski SD odbędz ie  s w e  zebranie  o godz.  17.36 

w sali n r  118 w g m a c h u  S e j m u .  (PAP) 

Spotkanie 
w KC PZPR 
W dniu 8 bm. w gmachu 

KC PZPR odbyło się spot 
kanie Sekretariatu KC z I 
sekretarzami komitetów 
wojewódzkich partii oraz 
kierownikami wydziałów 
KC- Tematem spotkania by 
ła aktualna, zaostrzająca 
się sytuacja społeczno - po­
lityczna kraju oraz wynika 
jące z niej zadania dla og­
niw podstawowych instan­
cji Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej. 

(PAP) 

A p e l  
o przystąpienie 

do  rozmów 
Organizacja partyjna Sto 

czni im Komuny Paryskiej 
skierowała do premiera 
gen. armii Wojciecha Jaru 
zelskiego, prymasa Polski 
Józefa Glempa i przewodni 
czącego KK NSZZ „Solidar 
ność" Lechst Wałęsy apel o 
niezwłoczne przystąpienie 
do rozmów. Pełne poparcie 
dla tego apelu wyraziła or­
ganizacja partyjna Stoczni 
Gdańskiej im. Lenina. Uwa 
żamy — stwierdzają stocz­
niowcy z Gdańska — że je 
dynym realnym środkiem 
wyjścia z kryzysu jest zgo­
da narodowa, ład i porzą­
dek sprzyjający tworzeniu 
dóbr narodowych i pomna 
żaniu dochodu narodowego. 
Domagamy się uczciwego i 
rzetelnego dialogu oraz roz 
wiązywania spornych pro­
blemów na drodze roko­
wań w poszanowaniu pra­
wa I godności narodowej. 

Spotkanie 
w Moskwie 

Członek Biura Politycz­
nego KC KPZR minister 
spraw zagranicznych Zwiąż 
ku Radzieckiego, Andriej 
Gromyko przyjął we  wto­
rek ministra stanu w tym­
czasowym rządzie jedności 
narodowej Czadu. Adama 
Barkę Mahamata Nura, 
który przebywał w Mos­
kwie na czele misji dobrej 
woli. 

Wymieniono poglądy na 
niektóre sprawy międzyna 
rodowe, w tym także na 
temat sytuacji w Afryce 
środkowej i wydarzeń zwią 
tanych z Czadem. 

<PAP) 

W e z w a n i e  o jedność  
do pracowników kultury 
Komisja Kultury Komite 

tu Krakowskiego partii oraz 
zację musimy się włączyć 
wszyscy bez względu na do 

egzekutywy podstawowych tychczas występujące mię-
organizacji partyjnych in- dzy nami różnice zdań. 
stytucji kulturalnych wysto 
sowały 8 bm. apel — we­
zwanie do wszystkich — 
partyjnych i bezpartyjnych 
pracowników tych instytu­
cji w kraju. Sygnatariu­
sze apelu prezentują w nim 
swe stanowisko w najważ­
niejszej obecnie dla naro­
du kwestii, jaką jest idea 
Frontu Porozumienia Naro 
dowego. 

Hasło tworzenia frontu 
porozumienia wychodzi na 
przeciw oczekiwaniom ca­
łego społeczeństwa — piszą 
m. in, autorzy apelu — 
jeśli jednak ma się urzeczy 
wistnić, jeśli faktycznie sta 
nowi naszą ogólnonarodo­
wą szansę, to w jego reali 

Idea utworzenia FPN, któ 
ra wzbudziła nadzieję całe 
go społeczeństwa, nie mo­
że się załamać — podkreś 
la apel. O je j  powodzeniu 
powinniśmy decydować my 
— tu na dole działający: 
wierzący i niewierzący 
członkowie „Solidarności", 
ZSL, SD i PZPR. członko­
wie stowarzyszeń wyznanio 
wych i organizacji społecz 
nych 

Zjednoczeni wokół idei 
Frontu Porozumienia Naro 
dowego będziemy zdolni do 
rozwiązywania najtrudniej 
szych problemów n ę c ą ­
cych naszą ojczyzne 

Terroryści uprowadzil i  
cztery samoloty z pasażerami 

U p r o w a d z o n y  w poniedziałek ta. Ten.  k t ó r y  k ierował  samo-
l i b i j s k i  samolot  pasażerski  
„Boeing 727" wyładował  wczo­
r a j  n a  lotn isku w o j s k o w y m  
Ciampino w Rzymie .  Na m i e j  
sce p r z y b y ł  chargć d 'a f fa i rcs  
l i b i j sk iego  b i u r a  l u d o w e g o  
(ambasady) w Rzymie .  A m m a r  
el-Taghadzi.  a także  ambasador  
F r a n c j i  Gilles Martinet — g d y ż  
n e  pokładzie  u p r o w a d z o n e j  roa 
s z y n y  z n a j d u j e  sie m .  i n  
trzech o b y w a t e l i  f rancusk ich.  

Pol ic ja  nakazała ..cisze w e-
terze", b y  n i e  zakłócić kon­
taktu  rad iowego  w i e ż y  kontro!  
net  lotniska z załoga s a m o  

Negocjac je  rozpoczęły sie taż  
n o  godzinie  13 00. Piraci zaża-
dal i  uzupełnienia zbiornik/iw 
p a l i w o w v c h  m a s z v n v  oraz do-

lotem pracował bez  odooczyn 
k u  o d  28 godzin.  

Sekretarz genera lny  l ibań­
s k i e j  p a r a m i l i t a r n e j  organiza­
c j i  s z y i c k i e j  A m a l  N a b i h  
Berri oświadczył,  ż e  n i e  jest  
ona  zamieszana w s p r a w ę  por  

dz i  j e d n a k ,  że  de legac ja  l i b a  
ska  n i e  dotarła d o  Włoch. 

Samolot  l i b i j s k i  p o  trzygo­
d z i n n y m  p o s t o j u  n a  lotnisxu 
Ciampino odleciał d o  Bejru­
tu .  gdz ie  wyładował  w póź­
n y c h  godzinach wieczornych.  

T r z y  samoloty  wenezue l sk ie  

France Presse. ż e  zabiegi  
u w o l n i e n i e  i m a m a  Mussa Sa-
dra od d w ó c h  l a t  n i e  przy­
noszą p o m y ś l n y c h  rezu l tatów i 
o o r w a n i e  samolotu b ieg  spra­
w y  m o ż e  przyspieszyć.  

I m a m  Mussa Sadr.  duchowy 
przywódca  szy i tów  l ibańskich,  
udał s ie  w s ierpniu  1978 r o k u  

starczenin żywnośc i  d l a  około r (bii ; ślad p o  delegacj i  za-
50 z n a j d u j ą c y c h  sie n a  pokła- ginął. Władze l i b i j s k i e  poin-
dzie  „Boe inga"  osób. Trwały  formowały,  ż e  udała sie ena  
d y s k u s j e  wokół w y m i a n y  piło d o  R z y m u .  Rzad włoski  t w i e r  

Ze Stoczni Gdańskiej im. Lenina 
v- Terminowy finał budowy „Daru Młodzieży" 
zależny od kooperantów * Sprawy finansowe 

I 
„Dar Młodzieży", który niespełna miesiąc temu spłynął na wodę z pochyl­

ni wydziału C-l Stoczni Gdańskiej im. Lenina — według możliwości samej 
stoczni — ma wszelkie szanse wejścia do eksploatacji w terminie umożliwia­
jącym mu wzięcie udziału w najbardziej reprezentacyjnych światowych im­
prezach żeglarskich jak „Operation Sail" i zlot wielkich żaglowców z oka­
zji 300-lecia Filadelfii. 

Stoczniowcy gdańscy, któ 
rzy przy wykonaniu obrób 
ki kadłuba, prefabrykacji 
sekcji, montażu na pochyl­
ni i przygotowaniu części 
wyposażenia przepracowali 
ok. 300 tys. roboczogodzin, 
określają stan gotowości bu 
dowy statku na 32,6 proc. 
Jednak warunkiem podsta 
wowym, od którego zależy 
zakończenie budowy na 30 
kwietnia 1982 r. jest dosta 
wa określonych maszyn i 
urządzeń dla tej jednostki 
najpóźniej do końca grud­
nia br Tymczasem stan 
realizacji dostaw jest zły. 
Opóźnienia i braki zaopa-
trzen-owo-kooperacyjne są 
nie tylko ogromnym utrud 

nieniem dla budowniczych, 
przyczyną wzrastających 
kosztów, ale mogą stać się 
barierą nie do pokonania. 
Np. zamontowanie całej 
nadbudówki na statku na­
stąpić może dopiero po 

p o w a n i e  n a z y w a j ą c e  s iebie  
„ c z e r w o n y m  sz tandarem"  przy  
b y ł y  w e  w t o r e k  d o  P a n a m y  i 
w y ł a d o w a ł y  n a  lo tn i sku  im 
Omara Torr i josa.  Na pokła­
d a c h  z n a j d u j e  sie jeszcze o k  
100 pasażerów z 250. którzy roz 
poczęli  lot. W czasie poprzed­
nich  pos to jów  z w o l n i o n o  ko-

.. b ie ty  i dzieci. Liczbę terrory* 
d w o m a  doradcami  d o  t ó w  ocenia sie na  20 osób. 

Poprzednio  d w a  z tych  samo­
lotów uzupełniły  p a l i w o  w 
Hondurasie, a trzeci w Gwa­
temal i .  

J a k  donoszą a g e n c j e  in for inn  
c y j n e .  d w a  spośród trzech por  
w a n y c h  w poniedziałek samolo  
t ó w  w e n e z u e l s k i c h  w y s t a r t o ­
w a ł y  z Teguciga lpy.  N a  i c h  
pokładach z n a j d u j e  sie około 
80 osób. Obie m a s z y n y  wzięły 
k u r s  n a  północ, przypuszczal­
n i e  u d a j ą c  s ie  n a  K u b e  l u b  
d o  Meksyku.  Nie  m o ż n a  rów­
nież  w y k l u c z y ć ,  ż e  udadza sie 
one  d o  Gwatemal i ,  gdzie  z n a j  
d u j e  sie trzeci p o r w a n y  s a m o  
lot. Przed startem zamachów 
c v  u w o l n i l i  20 pasażerów w za 
m i a n  z a  p a l i w o  i ż y w n o ś ć .  

P o r y w a c z e  d o m a g a j a  sie u-
w o l n i e n i a  s iedmiu  w ięźn iów 
po l i tycznych.  

A g e n c j a  A F P  p o w o ł u j ą c  sie 
na  źródła o f i c j a l n e  w Hawa­
n i e  pisze, ż e  d w a  z trzech sa­
m o l o t ó w  wenezuelsk ich,  upro­
w a d z o n y c h  7 b m .  d o  Kolum­
bii. w y ł a d o w a ł y  w e  w t o r e k  ra 
n o  w stolicy K u b y .  

Wedłuc  ostatnich doniesień 
a g e n c y j n y c h ,  r ó w n i e ż  trzeć'  
u p r o w a d z o n y  samolot  w e n e z u ­
elski  wyładował  w Hawanie  
Porywacze  oddal i  s ie  w rece 
k u b a ń s k i e  i służby bezpieczeń­
stwa.  Uwoln ien i  pasażerowie  ' 
członkowie załórr — j a k  pisze 
agencja  Prersa  Latina — <*zu 
j a  sie dobrze.  (PAP) 

wstawieniu silników głów­
nych i wyposażeniu siłow­
ni. A na liście najważniej­
szych urządzeń, których 
niedostarczenie w tym 
miesiącu stawia pod zna-
# Dokończenie na str. 2 

Pogoda 
Jak nas poinformował dv 

żurny synoptyk IMiGW 
w Gdyn:. dziś będz.e zach 
murzenie duże, okresami 
opady śniegu. Temperatura 
minimalna rano —5 do —9 
st. C, maksymalna —2 do 
—4 st. C. Wiatry wschodnie 
do północno - wschodnich, 
umiarkowane. 
Drogi bardzo śliskie! 

Pieniądz „pewny jak w banku" 
Rozmowa PAP z wiceprezesem NBP Z. Pak 

Sprawa siły nabywczej na 
szeqo pieniqdza nurtuje spo- przez ludność a wartością t o  
łeczeństwo. Spada zaufanie warów, które pizy danym po 

ilością pieniędzy posiadanych regulowanego rynku pewno 
część pieniqdza stanowi pie-

d o  złotówki. Już w tej c h w  
li pewna, niewielka, a le  wciqz 
rosnąca część transakcji m.ę 
dzy osobami prywatnymi roz­
liczana jest w walutach ob­
cych. Sq to zjawiska wysoce 
niekorzystne d l a  qospodarki. 
Jak zachęcić d o  oszczędza­
nia? Jak utrzymać wartość 
złotówki złożonej w banku? 
O sprawach tych z wicepre­
zesem NBP  Zdzisławem Pa 
kułq rozmawia dziennikarz 
PAP. 

- Panie prezesie, straszy 
nas „nawis inflacyjny". Czy 
może pan wytłumaczyć czy teł 
nikom to pojęcie? 

- Bardziej prawidłowym o-
kreśleniem jest „ luka infla 
cyjna",  czyli różnica między 

ziomie cen znajdują się nc 
rynku. A l b o  krócej: to  o;e-
niqdz, na który nie ma po­
krycia w towarach. Obecnie 
luka ta  przy uwzględnieniu 
różnych metod liczenia wyno­
si ok. 300 mld zł. Wywołana 
jest ona znacznym wzrostem 
płac przy jednoczesnym obm 
żeniu produkcji... 

- Ale ani jo ani moi nie­
źle zarabiający znajomi nie 
odczuwają „nadmiaru pienię­
dzy...". 

- Ja też nie odczuwam • 
jestem przekonany, że znacz 

niqdz „spekulacyjny", 
- Jak zmienić ten stan rze­

czy? 
- Moim zdaniem wylqcznia 

poprzez działanie czynników 
ekonomicznych. M a m  no my­
śli wzrost produkcji i usłua 
oraz odpowiednio politykę 
cen i politykę oszczędnościo­
w a ,  co powinno d a ć  szansę 
na uzyskanie rownowaqi ryn­
kowej. 

- Jaka jest ta polityka o-
szczędnościowa? 

- Generalna dewiza ban­
ku jest pobudzenie qromadze 
nia oszczędności przez lud 

na część społeczeństwa żyje- ność. Przypomnę, że  z koń-
„ n a  styk". Pieniqdz ma jed- cem ub. roku podwyższyliśmy 
nak to  d o  siebie, ż e  jedn oprocentowanie wkładów o-
majq go więcej, inni mniej, szczędnościowych ludności, o 
a w warunkach kryzysu I roz 9 Dokończenie n a  s t r  2 
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Oświadczenie 
Sekretariatu 

NK ZSL 
Wczoraj na posiedzeniu Se 

kretariatu NK ZSL omówiono 
aktualną sytuacje społeczno-
-polityczną kraju. Prezes NK 
ROMAN MALINOWSKI oraz 
sekretarz NK JÓZEF KIJOW­
SKI złożyli informację z ostat 
niego posiedzenia Centralnej 
Komisji Współdziałania PZPR, 
ZSL i SD, 

Stwierdzono, że dla bytu 
narodowego niezwykle niebez 
pieczne konsekwencje niesie 
postępująca degradacja go­
spodarki, połączona z narasta 
niem konfliktów w sferze ży­
cia politycznego. Zaostrzanie 
konfliktów politycznych grozi 
konfrontacją i stanowi wiel­
kie niebezpieczeństwo dla na 
szego bytu państwowego. 

Zjednoczone Stronnictwo Lu 
dowe — zgodnie z uchwałami 
VIII Kongresu i kolejnych ple 
narnych posiedzeń NK - kon 
sekwentnie opowiada się za 
politycznymi metodami rozwią 
zywania konfliktów społecz­
nych. Nie ma innej rozsądnej 
drogi, jak porozumienie naro 
dowe i socjalistyczna odno­
wa. Psychoza ustawicznych na 
pięć i niepokojów jest sprze­
czna z duchem porozumienia. 
Sekretariat NK potwierdził, że 
stronnictwo będzie zdecydo­
wanie działać nadał na rzecz 
socjalistycznej odnowy i two 
rżenia Frontu Porozumienia 
Narodowego. (PAP) 

Kronika 
dyplomatyczna 

S. STANISZEWSKI — 
AMBASADOREM PRL 

W WIELKIEJ BRYTANII  

Rada  Państwa  m i a n o w a ł a  
STEFANA STANISZEWSKIE-
GO a m b a s a d o r e m  n a d z w y c z a j ­
n y m  i p e ł n o m o c n y m  PRL w 
Z j e d n o c z o n y m  Kró les tw ie  Wie l  
k l e j  Brytani i  i Północnej  Ir-

S. Staniszewski  urodził  się 
w 1931 r .  w B u k o w e j ,  w rodzi­
n i e  chłopskie j .  Ukończył  stu­
d i a  społeczne i f i lozo f iczne  n a  
Uniwersytec ie  Jag ie l lońsk im i 
W a r s z a w s k i m .  

W 1960 r .  rozpoczął pracę w 
MSZ. Pełnił m i ę d z y  i n n y m i  
f u n k c j e  d y r e k t o r a  Departamen 
t u  I V  (Europa zachodnia),  a 
ostatnio d y r e k t o r a  Departa­
m e n t u  Prasy.  Współpracy K u l  
t u r a l n e j  i N a u k o w e j .  

W okres ie  o d  1963—69 r. był  
sekretarzem i radca A m b a s a d y  
PRL w Paryżu,  a w latach 
1972—77 a m b a s a d o r e m  PRL w 
Szwec j i .  

Jest członkiem PZPR. 
(PAP) 

Komunikat MSW 
Z d n i e m  15 g r u d n i a  1981 r. 

zos ta je  «zamknięte  d l a  r u c h u  
osobowego  d r o g o w e  prze jśc ie  
gran iczne  przełęcz O k r a j  — 
Pomezn i  B o u d y .  Decyz ja  t a  
p o d j ę t a  została w z w i ą z k u  z 
t r u d n y m i  w okres ie  z i m y  w a ­
r u n k a m i  k o m u n i k a c j i  w t y m  
r e j o n i e  oraz z n i k o m y m  nasi le­
n i e m  r u c h u  granicznego.  Ko­
r z y s t a j ą c y  dotychczas  z tego 
prze jśc ia  gran icznego  o b y w a ­
te le  b ę d a  m o g l i  przekraczać 
granice  p a ń s t w o w a  w prze jś­
ciach J a k u s z y c e  i L u b a w k a .  
Otwarcie  prze jśc ia  przełęcz 
O k r a j  — Pomezn i  B o u d y  na­
stąpi  w d n i u  16 k w i e t n i a  

Ze Stoczni Gdańskiej im. Lenina 
# Dokończenie ze str. 1 

kiem zapytania dotrzyma­
nie terminu zdania statku 
armatorowi — gdyńskiej 
Wyższej Szkole Morskiej, 
oprócz dwóch silników 
głównych jest wiele pozy­
cji, w tym np. agregat prą­
dotwórczy, wentylatory, 
windy i urządzenia kotwi­
czne, prądnica, grodzie, sza 
lunki, zawory, termostaty 
itd. 

O problemach tych mó­
wiono wczoraj, na posie­
dzeniu Komitetu Wykonaw 
czego Budowy „Daru Mło 
dzieży", na które mimo za 
proszenia głównych koope 
rantów, przybyli przedsta­
wiciele tylko dwóch przed 
siębiorstw: „Elmoru" i 
„Famosu". 

Przedmiotem obrad, któ­
re z upoważnienia nieobec 
nego w tym dniu w Gdań 
sku przewodniczącego 
KWB „Daru Młodzieży" 
Tadeusza Fiszbacha, pro­
wadził Andrzej Surowiec, 
członek tego komitetu, se­
kretarz KW PZPR — był 
następny, równie ważny 
problem: stan akcji społecz 
nej  zbiórki na budowę ża 
glowca. Na koncie „Daru 
Młodzieży" zgromadzono 
148 825 tys. zł, (udział mło 
dzieży wynosi 47 proc.). 
Jest to kwota pokrywająca 
zaledwie jedną trzecią prze 
widywanych pierwotnie ko 
sztów budowy statku. Od 
dwóch miesięcy — oprócz 

poważnego kilkumilionowe 
go zakupu sfinansowanego 
przez „Wartę" — konto to 
nie powiększa się. Podob­
nie rzecz ma się z kontem 
dewizowym, na którym 
zgromadzono 117 928 dola­
rów USA i 560 rubli. Nie­
wiele zdołano też zrealizo 
wać z deklaracji rzeczo­
wych opiewających na ok. 
75 min zł (oprócz wykona 
nej  m. in. dokumentacji 
statku przez zespół stocz­
niowego biura projektowo-
konstrukcyjnego). Sprawom 
finansowym — co i jak ro 
bić, aby uzyskać środki na 
zapłacenie stoczni należ­
ności z tytułu budowy stat 
ku — poświęcono więc 
wiele miejsca, traktując 
je jako problem numer je­
den. Dotychczasowe dzia­
łania nie przyniosły spo­
dziewanych wyników, w 
tym — postanowienia ZG 
ZSMP, organizacji mającej 
wprawdzie największy 
udział w zebranej „puli" 
młodzieżowej (48 proc.), ale 
dysponującej też najwyż­
szym potencjałem. W nowej 
sytuacji społeczno-ekonomi 
cznej trzeba szukać innych 
niż dotąd dróg i rozwiązań 
i o tym mówiono na wczo 
rajszym spotkaniu, 

Drugą część obrad sta­
nowiło posiedzenie Spo­
łecznego Komitetu Bu­
dowy „Daru Młodzie­
ży", który zapoznał się 
z całokształtem aktualnych 
spraw związanych ze sta­
nem akcji budowy żaglow­

ca i występującymi w niej 
trudnościami. Jednocześnie 
dokonano zmian osobo­
wych w składzie komite­
tu, przewodniczącym które 
go został były długoletni 
komendant „Daru Pomo­
rza" — kpt. ż.w. Kazimierz 
Jurkiewicz. 

(sta) 

O aktualnej sytuacji w kraju 
na posiedzeniu Komitetu Partyjnego 
Marynarki Wojennej  
W e  wtorek 8 bm. w Gdy­

ni odbyło  się posiedzenie K o  
mitetu Partyjnego Marynarki 
W o j e n n e j  poświęcone Ukie­
runkowaniu działalności in-

VI Plenum CK SD 
5 stycznia 1982 roku 

Wczoraj odbyło się posie- nie zasadniczych spraw bę-
dzenie Prezydium CK SD. dqcych przedmiotem powsze-
Podstawowymi tematami ob­
rad były: sytuacja społeczno-

chnego zainteresowania, 
zwłaszcza: uchwalenia usta-

polityczna kraju oraz próbie- wy o związkach zawodo-
motyka najbliższych pośle- wych, rozstrzygnięcia spraw 
dzeń Sejmu. Stwierdzono z zawodu nauczyciela, przyję-
niepokojem, że rozwojowi cle ustaw warunkujących 
sytuacji w kraju nadano kie- wdrożenie reformy gospodar-
runek niezwykle niebezpiecz- czej oraz ustalenie planu gos 
ny dla naszego narodu. Pre- podarczego na rok 1982. 
zydium CK SD tym mocniej informację o projekcie pla­

nu i budżetu państwa na 
1982 r. przedstawił I. zastępca 
przewodniczącego Komisji Pla 
nowania przy Radzie Mini­
strów, WŁADYSŁAW JA­
BŁOŃSKI. W dyskusji z udzia 
łem ekspertów poruszono m. 
In. sprawę systematycznego 

Stronnictwa Demokratyczne- rozwoju drobnej wytwórczoś-
go o konsekwentne kontynuo- ci, wyżywienia narodu i raz 

zaakcentowało potrzebę two­
rzenia porozumienia narodo­
wego i wzajemnego zaufania 
w działalności politycznej zgo 
dnie z uchwałami V Plenum 
CK SD. Prezydium CK SD 
zwróciło się do wszystkich 
instancji i ogniw terenowych 

wanie wysiłków na rzecz two 
rżenia frontu porozumienia i 
współpracy wszystkich Pola­
ków, którego powstanie i funk 
cjonowanie warunkuje rozła­
dowanie napięć i zażegnanie 
zagrożenia procesu demokra­
tycznej odnowy. 

Prezydium CK SD wysłu­
chało informacji wicemarszał­
ka Sejmu, PIOTRA STEFAŃ­
SKIEGO, o stanie przygoto­
wań do posiedzeń Sejmu w 
grudniu br. oraz zobowiązało 
Klub Poselski SD w Sejmie 
do wniesienia wkładu w szyb­
kie, praworządne uregulowa-

woju kultury. 
Następnie Prezydium CK 

SD zapoznało się z przebie­
giem wizyty delegacji CK 
SD pod kierownictwem prze­
wodniczącego CK EDWARDA 
KOWALCZYKA, w Czecho­
słowacji. 

Po konsultacji z wojewódz­
kimi instancjami Stronnictwa 
Demokratycznego Prezydium 
CK SD postanowiło zwołać 
VI plenarne posiedzenie Cen­
tralnego Komitetu SD poświę 
cone zagadnieniom ideologi­
cznym na 5 stycznia 1982 r. 

(PAP) 

Możliwości gospodarki morskiej 
# Dokończenie ze str. 1 

woici szybszego niż inne dzie 
dżiny gospodarki narodowej, 
rozwinięcia eksportu i aktyw­
nego oddziaływania na bi­
lans płatniczy kraju. 

Uczestnicy spotkania naj­
więcej uwagi poświęcili wpły­
wowi gospodarki morskiej na 
ożywienie gospodarki ogólno­
narodowej. Duże możliwości 

tym zakresie ma zwłasz-

stawiciele przedsiębiorstw że­
glugowych domagali się, by 
w „dojściu" do stoczni kra­
jowych pierwszeństwo mieli 
armatorzy krajowi. 

W nawiązaniu do gospodar 
ki rybnej stwierdzono, że po­
winna ona stanowić ważny e-
lement gospodarki żywnościo­
wej kroju. Rybołówstwo mor­
skie nawet w bardzo trudnej 
sytuacji potrafiło nie tylko 
utrzymać połowy i przetwór-

a a  żegluga morska Świadczy <"• * ' « w . j a ć .  
. . . .  Mńiu n .  — — :: tym cała dotychczasowa 

działalność PŻM i RLO. Wska 
zywano jednak, że obecna 
państwowa polityka finanso­
wa obniża efekty ekonomicz­
ne floty. Wyraża się to m. in. 
w odcięciu armatorów od kra 

Mówiąc o sytuacji mors­
kich portów Polski podkreśla­
no, że obsługują one ponad 
90 proc. obrotów z drugim 
obszarem płatniczym. Zatem 
likwidacja ujemnego salda w 
bilansie płatniczym wymagać 

jowego zaplecza produkcyjne będzie nie tylko operatywne­
go działania handlu zagrani­
cznego, ale i sprawnej obsłu 
ąi potoków towarowych w por 
foch morskich. Tymczasem, jak 
mówiono, zawieszenie inwesty 
cii w portach morskich w o-
statnich 3 latach i brak per­
spektyw w tym zakresie przez 
najbliższe 2 lata, spowoduje 
dalsze zmniejszenie portowe­
go potencjału przeładunkowe 
go, co niewątpliwie będzie 
miało bardzo negatywny 
wpływ na realizację zadań 
stawianych przed portowcami. 

W naradzie udział wzięli 
członek Biura Poetycznego 
KC P7PR JAN ŁABĘCKI i kie­
rownik Urzędu Gosoodcrrki 
Mor-rifiei, minister STANISŁAW 
BEJGER. 

(PAP) 

go, co zmusza rodzimych 
przewoźników morskich do za 
ciqgania pożyczek zagranicz­
nych na sfinansowanie budo 
wy statków w stoczniach ob­
cych względnie do wchodze­
nia w inne zwigzki dla o-
siggnięcia tego celu. Przed-

Ekspresem 
przez Wybrzeże 
# T r w a j ą  p r a c e  z w i ą z a n e  z 

b u d o w a  n o w e j  l i n i i  energety­
c z n e j .  k t ó r a  m a  otoczyć re­
j o n  Szczecina i Polic.  Dzięki  
t e m u  s tworzone  zostaną m o ­
ż l iwośc i  w i ę k s z e j  d y s p o z y c y j ­
ności w przesyłaniu  prądu,  za 
p e w n i ć  będz ie  m o ż n a  zasilę-

W t o k u  są prace  przygoto­
w a w c z e  d o  t r u d n e j  operac j i  
b u d o w y  l i n i i  przez  Za lew  
Szczeciński;  p r z y g o t o w u j e  się 
m .  i n .  s p e c j a l n e  pode jśc ie  d o  
z a l e w u .  Na z a l e w i e  m a j ą  b y ć  
w y b u d o w a n e  słupy energety­
czne  o w y s o k o ś c i  k i lkudz ies ię  
Ciu m e t r ó w .  

• Lista k i l k u n a s t u  p o r t ó w  
w y s p  połudn iowego  P a c y f i k u  
regu larn ie  o b s ł u g i w a n y c h  stat 
k a m i  Polskich Lin i i  Oceanicz­
n y c h ,  w ś r ó d  k t ó r y c h  są t a k  
egzotyczne  m i e j s c o w o ś c i  j a k  
Papeete n a  Tahit i ,  N o u m e a  w 
N o w e j  Kaledoni i ,  Lae  i Rą­
b a n i  w P a p u i - N o w e j  Gwinei ,  
N u k u  A l o f a  w archipe lagu  
Tonga.  w przyszłym r o k u  
w z b o g a c i  się o d w i e  dalsze p o  
z y c j e .  Będą t o  p o r t y  Honiera 
i Y a n i n a  położone n a  archi­
p e l a g u  Salomona.  

Polskie  Lin ie  Oceaniczne 
podpisały  b o w i e m  k o n t r a k t  n a  
p r z e w ó z  w 1982 r o k u  z t y c h  
p o r t ó w  d o  E u r o p y  20 tys.  t o n  
k o p r y .  Polskie  statki  będą  w 
przyszłym r o k u  przewozić  ko-
p r ę  d o  E u r o p y  r ó w n i e ż  z Nu­
k u  A l o f a .  

H Wśród około 5 tys.  pasa-
żerów,  k tórzy  w t y m  r o k u  od­
b y l i  r e j s y  n a  statkach Pol­
s k i e j  Żeglugi  Morskiej, aż 75 
proc. s tanowi l i  członkowie  ro­
dz in  m a r y n a r z y ,  Jest to  e f e k t  
d e c y z j i  byłego Ministerstwa 
Handlu  Zagranicznego i Go­
spodarki  Morskiej, k tóre  w y ­
dało zarządzenie  w s p r a w i e  
u l g o w y c h  i bezpłatnych prze  
w o z ó w  członków rodzin  m a r y  
narzy  n a  statkach Polsk ie j  
Marynarki  Handlowe j .  

stancji i organizacji partyj­

nych po V I  Plenum K C  

PZPR. 

W posiedzeniu uczestniczy­
li! także delegaci na I X  Nad 
zwyczajny Z j a z d  partii i se-
retarze organizacji partyj­
nych zwiąsSków taktycznych 
Marynarki Wojennej .  W n i o s ­
ki z dotychczasowej pracy 
oraz zadania dla instancji  
i organizacji partyjnych po 
ostatnim plenarnym posiedzę 
ni u centralnej instancji PZPR 
w imieniu Egzekutywy przed 
stawił sekretarz Komitetu 
Partyjnego Marynarki W o j e n  
nej  kmdr por. Zenon Du­
dziak. 

W toku dyskusji głos za­
brało kilkunastu mówców, 
którzy nawiązując d o  aktual­
nej sytuacji w kraju z obu­
rzeniem mówi l i  o poczyna­
niach kierownictwa N S Z Z  
„Solidarność" potępiając 
jednocześnie ich działalność 
zmierzającą do konfrontacji. 
Podkreślono, ż e  obecnie kra 
jowi  potrzebny jest spokój, 
ład i porządek oraz wysoka 
dyscyplina społeczna i twór 
cza praca. Dyskutanci wska 
zywałi  na potrzebę przyspie­
szenia rozliczeń ludzi w in­
nych za obecny stan gospo­
darki kraju co znacznie pod 
niosłoby autorytet partii. 

Na zakończenie posiedze­
nia zebrani podjęli rezolucję 
w której zdecydowanie po­
pierają ideę Frontu Porozu­
mienia Narodowego upatru­
jąc w n i m  jedyną szansę na 
wyjście naszej  ojczyzny z 
kryzysu, potępili przypadki 
rugowania organizacji partyj 
nych z zakładów pracy oraz 
awanturnicze poczynania kie 
rowniczego gremium N S Z Z  
„Solidarność". 

M.K. 

Pieniądz „pewny jak w b a n k #  
0 Dokończenie ze str. 1 - Czego pan się spodzie- niądza, dokonać rewolo^l ' 

wa po nowej uchwale Rady 
Ministrów? 

— Dużego wzrostu oszczęd-

— Z pewnością oszczędnoś­
ci wzrosną, ale mieć to bę­
dzie także charakter wymu­
szony, bo coraz mniej można 
za pieniądze kupić. W od­
czuciu społecznym spadek si­
ły nabywczej złotówki jest 
tak duży, że go podwyżka o-
procentowonia nie wyrówna, 
zwłaszcza, że czeka nas ge­
neralna podwyżka cen. 

— Wzrost oprocentowania 

w pierwszych miesiącach br. 
rozpisaliśmy przedpłaty na sa 
mochody osobowe produkcji 
krajowej. 

— Jakie to przyniosło skut­
ki? 

- Dało  t o  przyrost oszczęd­
ności w ciągu 11 miesięcy 
br. o 140 mld zł czyli w br 
zniwelowaliśmy o tę odczu­
walną wielkość lukę inflacyj­
ną. Obecnie oszczędności wy 
noszą ponad 600 mld zł. t j  
o 100 mld zł więcej niż w 
końcu ub. roku. Następnym 
naszym działaniem na rzecz 
wzrostu wkładów pieniężnych 
ludności w bankach był wnio oszczędności zwłaszcza w ąru 
sek NBP d o  Rady Ministrów pie najwyższej (15 proc.) jest 

wkładów  oszczędnościom"'& 

^ Janie koc 

? i W y k o r z  

pieniądze w banku. 

których w 

.. sumie ; c progr 
nąć na znaczny wzrosty  

"Unie 

0 znaczne podwyższenie sto­
py procentowej płaconej klien 
tom od zgromadzonych o -
szezędności. 

- Czy wniosek ten został 
zaakceptowany i co on za-

— 7 bm. Rada Ministrów 
uchwaliła podwyżkę oprocen­
towania oszczędności z dniem 
1 stycznia 1982 r. Najwyżej  
wzrośnie stopa oprocentowa­
nia wkładów lokowanych na 
dłuższe okresy. Np. opnocento 
wonie wkładów w formie lo­
kacyjnych bonów oszczędnoś 
ciowych (na 5 lat) wzrasta z 
9 d o  15 proc. w skali roku. 
Oprocentowanie wkładów w 
formie bonów depozytowych 
(3-letnich) wzrasta z 10 d o  
15 proc. Oprocentowanie wkła 
d ó w  na książeczkach 3-letnich 
wzrasta z 8 d o  13 proc. W z r a  
sta także oprocentowanie n a j  
bardziej popularnej formy 
oszczędzania, jaka jest obie­
gowa książeczka oszczędnoś­
ciowa, z 4 d o  6 proc. W za­
sadzie wzrost oprocentowania 
dotyczy prawie wszystkich 
form oszczędzania. 

- Czy ten „medal" ma tyl­
ko pozytywne strony? 

— O tyle nie, że podwyż­
szenie oprocentowania oszcze 
dności wiqzac się będzie ze 
wzrostem oprocentowania kre 
dytów, a l e  tego typu opera­
cie bieqnq zawsze i wszędzie 
równolegle. 

Z o b r a d  W o j e w ó d z k i e g o  
Sztabu Anty kryzysowego w Elblągu 

Wprowadzeniem na temat drzew i wiatrołomów, przy 
sytuacji społecznej w r e g o ­
nie dokonanym przez woje­
wodę Zdzisława Olszewskiego, 
rozpoczęły się wczorajsze ob 
rady Wojewódzkiego Sztabu 
Antykryzysowego w Elblągu. 
N a obszarze województwa wy 
gasły wszelkie ogniska kon­
fliktowe. W bieżącym tygod­
niu zakończyły się, podpisa­
n e  porozumieniem negocjacje 
władz wojewódzkich z „Soli­
darnością" rolników indywidu 
alnych, zaś w ubiegłym -
przerwano strajk okupacyjny 
Domu Kultury „Pegaz" w El­
blągu, a więźniowie z ośrod­
ka przystosowania społeczne­
g o  w Biedkowie zakończyli 
strajk głodowy. 

Następnie sztab zapoznał 
się z informacja o stanie go­
spodarki leśnej po dwóch o-
statnich wichurach. Szacuje 
się, że w lasach leży ok. 700 
tys. m sześć. powalonych 

czym najdotkliwsze straty po­
niosły nadleśnictwa w Zapo-
rowie, Suszu i Młynarach. Je 
śli d o  czerwca przyszłego ro­
ku nie zostaną dokonane za­
biegi  sanitarne, elbląskie la­
s y  będą narażone n a  realną 
katastrofę ekolog iczng (leśni­
cy spodziewają się wzmożone 
g o  ataku szkodników). 

Poważnym problemem za­
równo natury organizacyjnej 
(brak ludzi), jak i technicznej 
(brak odpowiedniego sprzętu, 

niekorzystnego zaopatrzenia 
województwa w ryby i posta­
nowił wystąpić o zmianę roz­
dzielnika. D l a  porównania: 
spożycie ryb na 1 mieszkań­
ca w ciągu 10 miesięcy br 
wynosiło w województwie el­
bląskim 7,9 kg, zaś w gdań­
skim — 10,6 kg. 

Zapoznawszy się z decyzja­
mi O S A  w sprawie nowego 
systemu dystrybucji pal iwa 
(transport gospodarki uspołe 
cznionej miałby zaopatrywać 
się w stacjach garażowych i 
bazach hurtowych), sztab wy 

aby wyjaśnić szereg w ą t p i  i 
wości co d o  sposobu wdraża­
nia owego systemu. 

Za naaanną uznano dzia-

Oświadczenie rzecznika prasowego KK NSZZ „Solidarność" 

(PAP) 

W dniu wczorajszym rzecz­
nik prasowy rządu wydał o 

I świadczenie nie w pełni po-
l prawnie nawiązujące d o  zna-

Stanowisko W K  SD w Gdańsku 
Prezydium Wojewódzkiego 

Komitetu Stronnictwa Demo­
kratycznego w Gdańsku za­
jęto następujące stanowisko 
w sprawie aktualnej sytuacji 
polityczno - społecznej: 

1. U w a ż a m y ,  że ewentuał 
ne uchwalenie ustawy o 
nadzwyczajnych uprawnie­
niach dla rządu, wnoszonej 
d o  Sejmu przez Klub Posel­
ski PZPR jest  sprzeczne z 
duchem porozumień ra naro­
dowego, jako idei popieranej 
przez ogół społeczeństwa 
polskiego. 

2. Użycie sił porządko­
w y c h  i środków fizycznego 

przymusu w rozwiązywaniu 
konfliktów w W O S P  w okre 
sie budowy podstaw poro­
zumienia narodowego stano 
w j  poważny błąd polityczny. 
Konsekwencje takiego działa­
nia godzą w żywotny interes 
narodu polskiego. 

3. Uważamy,  ż e  w ce lu  
zażegnania istniejących kon­
fliktów należy doprowadzić 
d o  przeprowadzenia w usta­
lonym terminie wyborów d o  
rad narodowych stopnia pod 
stawowego według demokra 
tycznej ordynacji wyborczej 
aprobowanej przez ogół spo 
łeczeństwa. 

Przyjaciołom i znajomym, wszystkim, którzy w e  
wzruszający i serdeczny sposób żegnali i uczestni­
czyli w ostatniej drodze drogiej i niezapomnianej 

Ludmiły Kosycarzowej 
głęboko z serca idące podziękowania 

mąż Zbigniew i syn Maciej 
Kosycarzowie 
oraz rodzina 

Z głębokim żalem zawiadamiamy, ż e  w dniu 
2 grudnia 1981 r. zmarł 

red. Kazimierz Czarnocki 
emerytowany dziennikarz, b. długoletni kierownik 
Oddziału Redakcji „Dziennika Bałtyckiego" w El­
blągu, zasłużony działacz społeczny, odznaczony 
Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski 
I Złotym Krzyżem Zasługi, Krzyżem Virtuti Mili-
tari V klasy, Krzyżem Walecznych, odznakami ho­
norowymi „Zasłużonym Ziemi Gdańskiej" i „Zasłu­
żonym Ziemi Elbląskiej", medalem „25 lat pracy 
w dziennikarstwie PRL" i innymi odznaczeniami. 

CZESC JEGO PAMIĘCI! 
Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębokiego 

współczucia. 
Redakcja 

„Dziennika Bałtyckiego" 

czenia i treści dokumentu u-
chwolonego w dniu  3 grud­
nia br. na radomskim spotka 
niu Prezydium Komisji Krajo­
w e j  z przewodniczącymi za­
rządów regionalnych NSZZ 
„Solidarność". 

W y j a ś n i a m :  
1. Dokument ten jest pro­

jektem stanowiska KK wobec 
sytuacji w kraju. Jest on tak­
że projektem oceny wyników 
rozmów między przedstawicie 
la mi władz PRL a grupa ne­
gocjacyjna naszego zwigzku. 
Został on skierowany d o  kon­
sultacji w zakładach procy 
wśród członków „Solidarność;" 

przed najbliższym posiedze­
niem KK i perspektywy ich 
realnej  kontynuacji będg mia 
ły, obok konsultacji prowa­
dzonej obecnie wśród człon­
ków „Solidarności", decydują 
ee znaczenie przy opracowu 
niu oficjalnego stanowisko 
KK. 

5. Kolejna już zapowiedź 
przedstawienia Sejmowi pro­
jektu ustawy o nadaniu rzg-
dowi  PRL bliżej nieokreślo­
nych specjalnych uprawnień 
poddała w wątpliwość szcze­
rość prowadzonych w tym sc 
mym czasie rozmów. 

6. Te same wątpliwości b u  
w celu umożliwienia przepro- d z i  działalność propagandy 
wadzenia tych konsultacji. Po 
siedzenie Prezydium KK prze­
widywane na dzień 8. 12. br. 
zostało przełożone. Termin o-
kreśli Prezydium KK. 

2. Prezydium KK nie o d ­
rzuciło porozumienia narodo­
wego ani  nie stara się za­
ostrzyć klimatu społeczno-po­
litycznego w kraju. Dążeń e 
a o  porozumienia jest częścią 
uchwały programowej zwigz­
ku, którg Prezydium KK jest 
zobowiązane realizować w 
myśl treści statutu NSZZ „So­
lidarność". W końcowych 
zdaniach projektu stanowisko 
KK wymieniono listę proble­
mów, których rozstrzygnięcie 
spowoduje, że porozumienie 
narodowe stanie się po pro­
stu faktem. 

3. Lista tych problemów n,e 
jest nowa. Wszystkie one m,e 
szczg się wśród tematów for­
malnie zaakceptowanych d o  
negocjacji podczas plenarne 
g o  spotkania przedstawiciel-
władz państwowych i KK od­
bytego w dniu 17 listopada 
br. (reformy gospodarcze, spo 
(eczna rada gospodarki naro­
dowej,  samorządy lokalne, pra 
worzgdność, dostęp d o  środ 
ków masowego przekazu...). 
Niestety oni  termin kolejne­
go spotkania plenarnego, oni  
termin podjęcia rozmów w 
sprawie dostępu do środków 
masowego przekazu p o  blis­
ko trzech tygodniach oczeki­
wania nie został jak dotgd 
określony. Rozmowy dotyczą­
ce wyjątkowo ważnych próbie 
mów gospodarczych n i e  dają 
w pełni zadowalających wy 

4. Dalszy przebieg tych roz 
mów, rezultaty osiggnięte 

starającej się wytworzyć psy­
chozę narastającej f a l i  straj­
kowej. Ocenia się powszech­
nie, że ten zafałszowany c-
braz sytuacji ma, podobnie 
jak w trakcie poprzedniej se­
sji Sejmu, stworzyć swoisty 
kPmat społeczny wpływający c e j  samokontroli 

podtrzymywany; mają również 
miejsce ukierunkowane na pro 
wakowanie członków zwigzku 
akcje inicjowane przez wła­
d z e  administracyjne różnych 
szczebli. 

8. Wszystkie te elementy 
będące połączeniem faktów  i 
towarzyszącej im propagandy 
stanowiły podstawę d o  opra­
cowania przez przewodniczą­
cych regionów i Prezydium 
KK projektu stanowiska prze­
kazanego d o  konsultacji 
wśród członków „Solidarnoś­
ci".  

9. Trzeba raz jeszcze stwier 
dzić, ż e  omawiany projekt me 
jest odrzuceniem porozumie 
nia narodowego. Jest on zwró 
centem uwagi na to, że po­
rozumienie narodowe jest mo 
żl iwe w konkretnej atmosfe­
rze pokoju społecznego. Ten 
pokój społeczny zależy nie tyl 
ko od dyscypliny i daleko idą 

na decyzje posłów. 
7. Przypominam, ż e  w dniu 

30. 10. (poprzednia sesja Sej  
mu) strajkowało ponad 250 000 
osób zatrudnionych niekiedy 
w ważnych gałęziach gospo­
darki  i wytwórczości. Obecnie 
ilość osób strajkujących zma­
lała więcej niż 10-krotnie. 

Strajk przynosi minimalne 
straty. Obejmuje  on przejś­
ciowo niektórych pracowni­
ków naukowych. Zasadność 
tego protestu została potwier 
dzona przez najwyższe cutory stwierdza, ż e  w takich 

organizacj. 
związkowych które wierząc w 
rozwiązanie naszych podsta 
wowych problemów na drodze 
rozmów z władzami PRL za 
wiesiły a k c j e  protestacyjne. W 
znacznie większej mierze za 
leży on od decyzji i postępo­
wania  organów administracyi 
nych i kontrolowanej przez 
nie propagandy. 

10. Zachowujgc nadzieję, 
że warunki tego pokoju spo­
łecznego zostaną przywrócą-

utrzymane Prezydium KK 

tety naukowe, w tym przez 
Konferencję Rektorów. Doty­
czy o n  niezgodnego z projek­
tem ustawy o szkolnictwie w y ż  
szym i praktyką przyjętą w e  
wszystkich uczelniach kroju 
sposobu wyboru rektora W S I  
Radom. Zdaniem Prezydium 
KK strajk ten jest sztucznie 

runkach osiągnięcie koniecz­
nego porozumienia narodowe 
g o  będzie jak i dotgd trak­
towane jako podstawowe za 
donie  programowe naszego 
związku. 

Rzecznik prasowy 
Komisji Krajowej 
Marek Brunne 

Proces przed Sądem Rejonowym 
w Puławach 

Przed Sadem R e j o n o w y m  w 
Puławach rozpoczął sie proces 
Ireneusza Ostokólskiego re­
daktora  nacze lnego b i u l e t y n u  
i n f o r m a c y j n e g o  ..Solidarności 
Z iemi  P u ł a w s k i e j "  w y d a w a n e ­
go przez  Zarząd Oddziału Zie­
m i a  Puławska NSZZ „Solidar­
ność".  Jest o n  oskarżony  o 
p u b l i k o w a n i e  w r e d a g o w a n y m  

przez  s ieb ie  b i u l e t y n i e  r y s u n ­
k ó w  p o n i ż a j ą c y c h  i w y s z y d z a ­
j ą c y c h  p a ń s t w o  i n a r ó d  pol­
s k i  oraz godzących w m i ę d z y ­
n a r o d o w e  so jusze  Polski.  

Oskarżony o d p o w i a d a  z w o l ­
n e j  stopy.  Broni  go d w ó c h  ad­
w o k a t ó w  z W a r s z a w y  i j e d e n  
z Puław.  (PAP) 

K H K S S  S i a a a  
ne cięcia planowe (500 tys 
m sześć.), rolnikom umożliwia 
n o  nabycie drewna tartaczne 

mi siłami ąospodarka leśno 
nie zdoła zapobiec stratom 
W tej sytuacji sztab posta­
nowił uruchomić wszelką do­
stępną pomoc, licząc w pierw 
szej kolejności na dodatkowe 
wsparcie ze strony wojska, za 
kładów pracy, okolicznej lud­
ności, a także krajowego 

N a  zakończenie posiedze­
nia dokonano przeglądu sy­
tuacji  rynkowej. Przedstawi­
ciel gdyńskiej „Centrali' Ryb­
n e j "  poinformował, ż e  w gru 
dniu Elbląskie otrzyma około 
270 ton ryb, w tym blisko 70 
ton karpia (jego sprzedaż roz 
pocznie się 19 bm.). Sztab 
wyraził dezaprobatę wobec 

który wypaczył ideę sprzeda­
ży dodatkowej ilości słodyczy 

pieczywa cukierniczego d i o  
młodzieży, dopuszczając w ra  
mach te? puli  sprzedaż palusz 
ków słonych, waf l i  i sucha­
rów. Również wysoce nagan­
nie oceniono tę  samą firmę 
za próbę podwyżki cen na 
wyroby garmażeryjne. Nadto 
zobowiązano handel  d o  za­
pewnienia sprzedaży na jed-
nym stoisku, specjalnie wy­
dzielonym, artykułów d l a  nie 
n o w l a t  przewidzianych na 
krf+kl 0-1. 

Sztab poinformowano, ż e  w 
tibieałym miesiącu w zamian 
zn m'P"so sorred^ńo w regio­
nie 31 ton cukru. 

(wokł 

J a k  d ł u g o  jeszcze 
gospodarka „na los szczęścia"? 

22 paźdz iern ika  b r .  Państwo- cza o n  rokrocznie  
w a  I n s p e k c j a  Pracy  w y d a -  t o n  soli.  
ła n a k a z  n a t y c h m i a s t o w e g o  
w s t r z y m a n i a  j a k i e j k o l w i e k  p r o  
d u k c j i  w K r a k o w s k i c h  Zakła­
d a c h  S o d o w y c h  „Solvay"  — 
pisze k r a k o w s k i  korespondent  
P A P  Leszek Mazan. — Dyrek­
t o r  zakładów,  inż .  KRZYSZ­
TOF UZIĘBŁO odmówił  w y k o ­
n a n i a  polecenia,  p r z y j m u j ą c  
na  s iebie  odpowiedz ia lność  za 
życ ie  1 z d r o w i e  p r a c o w n i k ó w .  
R y z y k o  jest w i e l k i e :  s tu letni  
p r a w i e  „Solvay" pracuje na 
przestarzałych, r o z s y p u j ą c y c h  
sie urządzeniach,  r y s u j ą  się 
m u r y .  h a l e  grożą w k a ż d e j  
c h w i l i  katastrofą.  D e c y z j e  l i k ­
w i d a c j i  — a le  s u k c e s y w n e j  — za 
k ł a d u  d o  1985 r o k u  w y d a ł a  
r ó w n i e ż  ostatnia sesja Rady  
N a r o d o w e j  miasta  K r a k o w a  z 
u w a g i  n a  o l b r z y m i e  zanieczysz 
czanie przez  „Solvay"  środo­
w i s k a :  t y l k o  d o  Wisły spusz-

p o n a d  300 

b m .  obradowała w K r a k ó w  
skich Zakładach S o d o w y c h  
spec ja lna  k o m i s j a ,  z udziałem 
min is tra  przemysłu  chemiczne­
go i l e k k i e g o  J A N A  KNAPI­
K A .  P a ń s t w o w a  I n s p e k c j a  Pra 
c y  podtrzymała s w a  d e c y z j ę ;  
j e d y n ą  odpowiedz ią  dyrektora  
było:  Niech m n i e  z a m k n ą ,  a le  
zakład n i e  stanie... 

„Solvay" daje rocznie 16 
proc. całej  k r a j o w e j  p r o d u k ­
c j i  s o d v  k a l c y n o w a n e j  i 10 
proc.  sody  k a u s t y c z n e j ,  35 
proc. ch lorku  w a p n i a  i 100 
proc. sa lmiaku.  n iezbędnego  
d o  p r o d u k c j i  bateri i ,  a k u m u l a  
t o r ó w  itp. I n n y m i  słowy — 
gospodarce n a r o d o w e j  grozi  
o d c z u w a l n y  cios. K o m i s j a  n i e  
podjęła ż a d n e j  decyz j i ,  pozo-
s t a w i a j a c  w s z y s t k o  nadal  ..na 
l o s  szczęścia" i ... osobistą od­
powiedz ia lność  dyrektora.  

Zjazd Twórców Ludowych 
Ziemi Gdańskiej 

W c z o r a j  w G m i n n y m  Ośrod- Z. B u k o w s k i e g o  i W .  l . icy,  a 
k u  K u l t u r y  w Z u k o w i e  obra-  t a k ż e  h a f t y  n p .  E. Ebel .  
dował  Z j a z d  T w ó r c ó w  Ludo-  J u ż  p o  r a z  d r u g i  w histori i  
w y c h  Ziemi  G d a ń s k i e j .  Zgro- z j a z d ó w  t w ó r c ó w  l u d o w y c h  
madził  o n  ok.  40 a r t y s t ó w  l u -  w r ę c z o n o  n a g r o d y  i m .  G u l g o w  
d o w y c h  z r ó ż n y c h  r e j o n ó w  skich.  Przyznano  j e  w r a z  z 
w o j .  gdańskiego.  m e d a l a m i  w br.  rzeźb iarzom 

O K I M f e K K l K I  

m/mi wm-tm Gdańsku.  Tak  
w i e c  w przyszłym r o k u  zoba­
c z y m y  t a m  rzeźby  I. Rzepy,  

już zbliżony d o  poziomu ko­
sztów utrzymania. N i e  wyczer 
puje t o  jednak działań ban­
ku na rzecz ugruntowania za 
ufania społecznego d o  insty­
tucji oszczędzania. Zamierza 
my bowiem po zakończeniu 
reformy cen detalicznych, któ 
ra niewątpliwie spowoduje 
spadek realnej  wartości pie-

jest c iągle  za  mało. j 
- Te  640  mld to " j t j z i a ł a l ,  
- W przeliczeniu n« ' j się t 

g o  obywatela stanowi J u ł u iqcy 

wskaźnik ten wynosi ' 
Czechosłowacji p o n a d  ' 
N R D  powyżej 5. W ^ ^ 
kapitalistycznych wyso%i r 
winiętych poziom oszc^ łch swe 
c i  jest jeszcze wyźs#' lcie i b 

Rozmawiał: ^ ^ za\ 
H E N R Y K  B O R U C ' n ' J  k'erunl 

(bk) 

Wojewoda elbląski podpisał pro# 
. U . f A  A I ,  1 'Zfi i WKS NSZZRI „Solidarność 

przewodniczył  WACŁA^ r  flj 
TONKIEWICZ — dyrej  

t u j ą c e  obecnie  rolnikO^j, jo jewo*  
czące m .  in.  zaopatrz J ,  

"ki d o  p r o d u k c j i ,  *L f i, 
ś rodk i  h ig ieny,  * u >  

m o w e  oraz k w e s t i e  od 
się d o  gospodark i  ziei» 1^/ 
rżenia odpowiedn ich  ^ /nozliw 
k ó w  p r a c v  g m i n n y " 1  ,a(i' °IWentó' 
d o m  „Solidarności",  w,. rój b 
energi i  e lektrycznej ,  j * t y s i ą c  
nież  re lac j i  m i ę d z y  " r t y s i q c a  
p a ń s t w o w y m i  i petem ^ 

Wczora j  w Urzędzie Woje­
w ó d z k i m  w Elblągu odbyła 
się k o n f e r e n c j a  prasowa,  któ­
r e j  t e m a t e m  było podpisanie  
w d n i u  7 bież. miesiąca przez 
w o j e w o d ę  elbląskiego ZDZI­
S Ł A W A  OLSZEWSKIEGO pro 
tokołu ustaleń z W o j e w ó d z  
k i m  K o m i t e t e m  S t r a j k o w y m  
NSZZRI „Solidarność" Regio­
n u  Elbląskiego. Ze strony 
z w i ą z k o w c ó w  protokół sygno­
wał przewodniczący  W o j e w ó d z  
k iego  Komite tu  Założycielskie 
g o  NSZZRI „Solidarność" — 
ANDRZEJ LESIAK, r o l n i k  z e  
w s i  R y b i n a  

Biorąc pod  u w a g ę  l iczne ba 
r iery,  j a k i e  w ostatnim 
okresie  napotyka l i  w s w e j  g o  
spodarcze j  działalności rolni­
c y  i n d y w d u a l n i  reg ionu  elblą 
skiego oraz u w z g l ę d n i a j ą c  
trudności  w w y b r n i ę c i u  z i m  
pasu, w d n i u  16 l istopada br. 
W o j e w ó d z k i  Komitet  Założy­
cielski  NSZZRI „Solidarność" 
w Elblągu przekształcił się w 
W o j e w ó d z k i  Komitet  Strajko­
w y .  Ogłoszono w regionie  stan 
gotowości  s t r a j k o w e j .  Następ 
n e g o  dnia,  t j .  17 l istopada br.  
w o j e w ó d z k i e  władze admin i­
s t r a c y j n e  pod jęły  p ierwsze  roz ^ i u i ( i i  , _____ 
m o w y  z k i e r o w n i c t w e m  WKS.  d C cvz . i i  w a l n e g o  zgrom3],(i t 

Rów 

H. e r ;  
>ioskói 

kadr 
n i k a m i ,  wyłączen ia  
Stegna g m i n y  Drewnie* 

Ustalono m .  in., że i 
dz ie  p r z e r w  w dostawać r g  
g i i  e lektryczne j  W J J  } 
obrządku,  ro ln icy  indy j  Ą | 
n i  będą mogl i  d w a  ra-, « 
g o d n i u  zaopatrzyć się 
p a l i w a  d o  p o j a z d ó w  T 
s t v w a n v c h  w rolnict"  •f 
końca  m a r c a  p r z v s z ł e e

 fg# 
będą w t r y b i e  pilny»' {Ą 
w i a n e  s p r a w y  o kuP"°  / . 
Uniezależniono p o n a d t o ^ !  Pt Rgc;  
s y w . a n i e .  l , m 6 w . _ k „ o n l r > t l  f c iwg L sKl»6 

kwest ię  przekazywania  „o1 , 
k i  l u s t r a c y j n e j  uzaieżM' i 

R o z m o w y  t e  k o n t y n u o w a n o  
p r z e r w a m i  z a r ó w n o  n a  p lenar  
n y c h  posiedzeniach, j a k  i w 
czasie obrad  czterech robo­
czych  zespołów. Rolnicy  w y s u  
n ę l i  38 postulatów, spośró-l 
k tórych  27 tyczyło bezpośred 
n i o  k o m p e t e n c j i  władz  lokal  
n y c h .  11 postulatów natomiast  
przewodniczący  W K S  — 
A n d r z e j  Lesiak przekazał pod  
o b r a d y  Ogólnokra jowego  Ko­
mitetu  S t r a j k o w e g o  w Siedl-

Przedmiotem długotrwałych 
d e b a t  WKS z przedstawiciela­
m i  admin is trac j i  p a ń s t w o w e j  
(ze s t rony  UW r o z m o w o m  

SKR. Urzędv  ad ministra O 
s t w o w e j  oraz i n n e  i » s ,  [ 
m a i a c e  czestv k o n t a #  30 
n i k a m i  indvwidua lnvH" ^ 
g o w a n e  zostalv  P° s  j*' 

6) tl 
« 

T » w s z c l ' ? S  _ » , K » ? Ą 4  

n i a  czasu petentów ii 
Jak stwierdził  r z e c ^ V j  Q r  

TASZCZYK - protonu. r ^ 

spraw.  Odczuwalna  y / 11 SZei 
e w n i ć  m o ż e  j e d y m f  r< to r 
systemu zarzadz.n1'  łV t ^ 

t w e m ,  co mieści  si< k y r n  

stii  w ł a d z  centralnych. 
d o  

Podsumowanie 

toch 
elbląs 

Podczas wczora jszego  posie­
dzenia  p r e z y d i u m  Zarządu 
Oddziału W o j e w ó d z k i e g o  Spo­
łecznego Komite tu  Przeciwal­
koholowego  w Gdańsku,  pod-

"6 Z t< 

J ś S  GABRIAŁOWICZ z , . v ł '  Hf i I 
Wybrzeża" .  Natomiast | e c Z (  
kurs ie  n a  naj lepsza  * 
n a  tematy,  
ho l i zmem 

naj lepsza  - w -jy. 

w tittansKU, poa- n o n z m e m  w z a i u s u u -
s u m o w a n o  k o n k u r s  pub l icysty  d iowęż le  k o m i s j a  k ° ° %  fi, QCzk0| 
c z n y  n a  n a j b a r d z i e j  interesu- n i e  przyznała pierwsze»^!  ^ 

- nuQ<.i» » tematyce  sca, II m i e j s c e  zdobył  m u 
środkach NIEW WĘGIERSKI » n # V  h W 

WIESŁAW s a n d r y K O  .^"owski 

j ą c e  p u b l i k a c j e  
a n t y a l k o h o l o w e j  w środkach 
m a s o w e g o  przekazu.  Pierwszą 
nagrodę  zdobyła red.  WIESŁA­
W A  REJNSON z „Wieczoru 
Wybrzeża",  d w i e  d r u g i e  — red.  
B A R B A R A  KALITA-MISIURO 
z „Dziennika  Bałtyckiego"  i 
red. STANISŁAW CZAJKOW­
SKI z „Głosu W y b r z e ż a " ,  trze  
cią zaś — red.  W Ł A D Y S Ł A W  

W t rakc ie  spotkania> U fc 
f o r m o w a n o  o nrzyznain^ JJ 
Radę Ministrów 

gó lne  oddziały SKP W 

tys.  zł d l a  potrze^ 
k o h o l i k ó w  w w o j .  
Środki  te  otrzymały y 

Dokerzy Szczecina 
i Świnoujścia wykon9'1 

roczny plan przeładunki 
Wczoraj wykonany został mniejsze. SpowodoW3^^ 

tegoroczny plan przeładun zostało gwałtowny# I » 
kiem przeładunków^; pj ^ I e k  

piu 
l k

ni€ c 
S e h  

g 

ków w Zespole Portowym 
Szczecin — Świnoujście 
Ogółem przeładowano 13,3 
min  ton różnych to warów, 
przekraczając nawet nieco 
planowe zadania. Najwię­
cej, aż 3,5 min ton przeła­
dowano rudy sprowadzanej 
z krajów zamorskich dla 
polskiego przemysłu meta­
lurgicznego. Natomiast prze 
ładunki polskiego węgla 
eksportowego, które trady­
cyjnie stanowiły najwięk­
sza pozycje w ogólnych o-
brotach portu, osiągnęły 
zaledwie 3 min ton. Wyso-
kie natomiast były przeła­
dunki surowców chemicz­
nych oraz zboża. 

W porównaniu z rekor­
dowym rokiem 1979. kiedy 
to przy nabrzeżach Szcze­
cina i Świnoujścia przeła­
dowano aż 24 min ton. w y  
ni ki tegoroczne sa znacznie 

N u  c 
który dawniej stan 
wie połowę ogólnyc% 
ładunków. Zmniejsz) \, Vn, 
także podaż innych st zl 
r ó w  e k s p o r t o w a n y c h  by 
oIri ArI I r r a i ń w  zalH^ \ i? :» ® ZC ski do krajów zal#- * 
takich jak siarka ° r

 g," 
ne surowce c h e m i e 2 «  
ceniąjac w tym a s P f % |  N m 
alizacje tegorocznych J ^or 

dunków tranzytów) o j t 
warto korzystne L^rę 
tranzytowe m. in. . fce n 
trahentami austri^gl; ]% i e  
weverskimi  oraz ^ubei 

NRD. Wydatnie f Y 
red ni cykl postoju W .  

ków i innych 
soortu w porcie, po o \v ^ovvq] 
wydatnie ekonomie7- f | 1  
niki działalności ^iczyc 

-' iSK 
F "  

Qł c\ 

'Pad­
ło 

W sprawie realizacji ta W 
z a  d o s t a w ę  ż y w c ^ j | j  

dlu Wewnętrznego ^ 

zbiiansuif l j  

W zwigzku z decyzjg 57/81 
wojewody gdańskiego z dnia 
3. 12. 81 r. w sarawie realiza­
cji uchwały 229 Rody Mini­
strów z dnia 29.11.81 r. na 
terenie woj. gdańskiego W y ­
dział Handlu Urzędu Woje­
wódzkiego informuje: 

— wydane do dnia 4 grud­
nia 1981 r. talony należy re­
alizować do dnia 31.12. 
1981 r. 
— wszystkim, którzy sprze­
dali żywiec do dnia 4. 12. 81 
r. i nie zdążyli pobrać talo­
nów należy je wydać do 
dnia 15.12.81 r. i realizo­
wać do dnia 31.12. 81 r. 

— kierownicy sklepów Gmin­
nych Spółdzielni „Samopo­
moc Chłopska", Wojewódz­
kiego Przedsiębiorstwa Han-

J m .  
siębiorstwa Pcsń s t^° i d '  ^ 
Polmozbyt z b i l a n s u j  ku 
trzeby na nie zreclizo l i led 

też oznaczyć wyra* n '  / K  -

danych za d o s t a r c Z ^ \ * ^ | L  ho 
wiec. Talony te będ<l i /  / sta 
zowane w pierwsze) . V n V n  
ścl przed inną sprzed  J V z 

— zbi lansowan i u  

rzeb dla rolników n a  I kc 

w i e  wydanych t a l o n 0 ^  $ ̂ r °  
banki spółdzielcze  d 

towarów do s p r z e d a j  J \ 
stemie o b o w i ą z u j ą c y ^ / "  X W 

wprowadzeniem 
Rady Ministrów 229-
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szkolnictwo oderwane jest od gospodarki 
rtości f , r°nsportu i usług zwig-
owych.5 ,y c h z pracq na morzu -

T a c z a  temat podjęty osta bedzk 
ika urẑ  Pfzeiz K o m i s j ę  
j e t a %  l Morskiej WRN: 

podanie kadr dla tych oranż A ta  w praktyce liczba zmniej 
' ' ~ szyła się, a prognozy na rok 

następny nie rokujq zwyżki. 

WY D Z I A Ł  Zatrudnie­
nia i Spraw Socjal­
nych U W  przepro-

ta r w , i  '** *uui  Ulu l yuu  v i  uu«-
mieć ^ ^ Wykorzystanie. T y m  w ł a  

i. p o j ę l i  s i ę  radni anali-
" program i możliwości surTl ie. ! {t|nl

 H , u u  
zroś* ^ ;a'Cenia oraz powiazania 
w ba"* ' i uczelni z ośrodkami 
ało. ,i  ,°'nie zainteresowanymi ak>. 'n|e zainteresowanymi nycn u w p r z e p i ­
to j, działalnością. Problem wadził badania w większości 
u na ie„: sie także ze sorawa- zakładów pracy woj.  gdań-u n0 1 j ® się także ze sprawa 
iowi % ^tujqcymi  na sytuację 
?i I9cq n a  rynku zatrudnie-

We?t Q także na efekty dzia-

kr»' ( 
i»i 

. P  swe życiowe plany, 
ryżsZY' .[ icje j byt, z pracq w w y  

nad |4'J "h. Równocześnie mamy oraz przewidywanym aktual-
M , ri, tzynienia z oczekiwania-

v y s o k j f c i e * y  młodych ludzi, w i g  
o s z a f f ^ k h  s w e  

otok 
f o r m a c j i  jest  n a d e r  zło-

)SC 

: JVi 

w o  szybko. Prawdq jest, ż e  
w opinii innych lekarzy spe-

placówki o po- bre, bardzo dobre i tzw. c j  a l  i sta pulmonolog zajmu­
je prestiżowo niższą pozy-

vTfi o u  proc.) cierpi na torium, podejmując aipel w i -  z nich datako jest d o  po- cję niż np. specjalista cho-
v isz'""U5?. Choroba ta  (zwana ceministra zdrowia i opieki  staoi Judymo, przedkładające rób wewnętrznych. U w a ż a m  

mówiąc jednak, ż e  jest t o  opinia nie 

™ i e m a , ł  4 » 5  t ys .  p a -  p r a b u c k i e j  
ifi8'1 (' ®W. Jtnnetnru* łLrtći1 f,ti_ m,rvr. Hurt 

as-jfr 3" 

A l E K O  poza interesy pzygotowanych do podjęcia 
iednej dziedziny gos- pracy. Gospodarka morska 
Podarczej — przemy- zapowiadała przyjęcie 14,5 

tys. osób, ale w następnej 
wersji swych programów za­
potrzebowanie to obniżyła 

Go&po- do 12,5 tysiąca. Teraz, pod 
koniec roku wiadomo już, że 

b o r u  p ierwszego  rocznika  s tu  l a  się. i ż  w w a r u n k a c h  pełne-
d e n t ó w  — i i n i k t  w w o j e -  g o  w d r o ż e n i a  r e f o r m y  gospo-

Ustalone centra ln ie  l i m i t y  na-  W postulatach UG podkreś-  następnie niedostateczna li-
' 1 6  — *  czba absolwentów kierowa­

nych do przedsiębiorstw ar­
matorskich, mają swe źródło 
w... rozdzielnikach Urzędu 
Gospodarki Moskiej, a nie 

stanowisku szkoły. Kadra 

w ó d z t w i e  n i e  m a  w p ł y w u  — d a r c z e j  n i e z b ę d n e  jest  istnie-
" n i e  p o l i t y k i  kształcenia i za­

p o t r z e b o w a n i u  gospo- t r u d n i e n i a  k a d r  spec ja l i s tów.  
Młoda k a d r a  i n ż y n i e r y j n a ,  

zwłaszcza z Instytutu  Okrę­
t o w e g o  Pol i technik i  G d a ń -

przygo-

o d p o w i a d a j ą  rzeczywis-

Z takim stanowiskiem pre­
zentowanym przez Wydz ia ł  
Zatrudnienia, zbieżna jest ró­
wnież ocena uczelni. Szcze­
gólnie ostro określa istnieją- a b s o l w e n t ó w  n a d  zapotrzebo-. . u r a n i o m  t n Ir l o  A Aur nintjtir 1*7 i m 
cq od lat sytuację kierownic-

s k i e j  w y k a z u j e  — z d a n i e m  z W S M  cieszy się dobrq oce-
n q  pod wzglądem teorelycz-

• • nego przygotowania, ale —-
zdaniem PLO — brak j e j  w a n i e m  zakładów pracy.  W i e  

l u  z n i c h  s z u k a  za jęc ia  na-
t w o  Uniwersytetu Gdańskie-  w e t \ K o d n " e  z k i e r u n k i e m  dostatecznej praktyki, którq 

pracy woj.  gdań­
skiego pod kqtem weryfika­
cji  programów przyjęć, w 
zwiqzku z przygotowaniami 
do reformy gospodarczej 

go, wskazujqc m. in. na na­
stępujące kwestie: 

# Brak pogłębionych stu­
diów zmierzających do o-

S. Czerska 

s t u d i ó w  oraz poza w o j .  g d a ń ­
s k i m .  n i e  m a j ą c  t u  perspek­
t y w  n a  u z y s k a n i e  mieszkania,  

n a w e t  z a k w a t e r o w a n i a .  

h «  
ŁVm zawodzie 

kierunku. 
określo-

t Świadczy 
b i lansów k a d r y  kwali-

th»4n.eJ* ° zakorzen ionych  

kreślenia poziomu zapotrze­
bowania przez instytucje i 
przedsiębiorstwa Wybrzeża 
gdańskiego na kadry specja­
listów kształconych w U G ;  

# Nie m a  polityki rac jona* 
nego zatrudnienia absol­
wentów, przyczynq czego by-

nieniem absolwentów szkół ło  administracyjne od paru 
zawodowych i ponadpodsta- lat kierowanie tq dziedzinq 

nie odpływem kadr 
mach wcześniejszych emery­
tur (ok. 10 tys. osób) prze­
chodzeniem na zasiłki w y ­
chowawcze i opiekuńcze (3,5 
do 4,5 tys.), do rzemiosła, 
d o  rolnictwa (ok. 2 tys.) ftp. 
Potwierdza się, że z zatrud-

powinien zapewnić 
studiów. 

. .  Szkoln ictwo z a w o d o w e  w o j .  
dodatku,  sygnały  z b r a n ż y  gdańsk iego  kształci młodzież 
o k r ę t o w e j  w s k a z u j ą  w y r a ź n i e ,  w 169 z a w o d a c h  i specja lnos-
i ż  l i k w i d a c j a  s y s t e m u  naka-  ciach. Dotychczas — j a k  
zowo-rozdzielczego p r z y  k ie-  s twierdza  K u r a t o r i u m  Oświa-
r o w a n i u  a b s o l w e n t ó w  d o  t y  i W y c h o w a n i a  — abso lwen-
pracy.  r a d y k a l n i e  z m n i e j s z y  ci szkół p r z y g o t o w u j ą c y c h  
zapotrzebowanie  n a  te  część k w a l i f i k o w a n e  siły d la  gospo-
w y s o k o k w a l i f i k o w a n e j  k a d r y ,  d a r k i  m o r s k i e j  bez  t r u d u  z n a j  

d o w a l i  zatrudnienie,  zgodnie  

GD Y Ń S K A  w y ż s z o  s Z k o  
ła  Morska, przygotowu  b i o r s t w  są zresztą n a w e t  w y ż  
jgca specjalistów na  s z e . . o d .  i s tn ie jących  moż l i -

stanowiska oficerskie dla flo 
ty handlowej i rybackiej, 

w o ś c i  szko len iowych.  

')! fctlnizmach 

' L e*yth o n i e  wykorzysta-

wowych nie powinno być (blok od a zatrudnienia lub o -
l imi towo.roz-  większych kłopotów. kresowe je j  „odtyokowywa-

ki Możliwościach d y d a k t y c z  
,, 'W. w sumie,  przepro-

iW « w a  anal iza n a s u w a  w i e -

, P - W o d z i e  g d a ń s k i e m u ,  a 
chitekt  

> i ,  w br. przedstawiają 
" V ^ o ż l i w o ś c i  zatrudnienia 

Natomiast  p r o b l e m e m  w y s t ę  
p u j ą c y m  przez  k i l k a  ostatnich 
l a t  jest  praca d l a  obso lwen-
t ó w  szkół w y ż s z y c h .  Szcze­
g ó l n e  t rudnośc i  r y s u j ą  się 
p r z e d  osobami,  k t ó r e  u k o ń c z y  
ły tak ie  k i e r u n k i  j a k  p r a w o ,  
hande l  zagranicznv.  transport  
morski ,  oceanograf ia  oraz  ar-

' k e n t ó w ?  

tysięcy osób, w t y m  • 
t e f t !  P ^ c a  z dyplomami 
t z <' J uczelni — to te j  

kadra 
tegoro-

młodych ludzi 

Is tn ie je  — j a k  s twierdzono  
d w u t o r o w o ś ć :  życ ie  gospodar­
cze sobie, a kształcenie — so­
bie.  Odstąpiono b o w i e m  o d  
b i lansowania  potrzeb  n a  k a ­
d r ę  k w a l i f i k o w a n a  (co miało 
m i e j s c e  w okresie  f u n k c j o n o ­
w a n i a  p l a n o w a n i a  makroresno-
nalnego)  dlatego też  potrzeby  
k a d r o w e  n i e  sa zsynchronizo­
w a n e  7. p r o g r a m a m i  szkolenia.  

nie"). 

ZDANIEM przedstawi­
cieli U G ,  uczestniczą­
cych w posiedzeniu ko 

misji W R N  koniecznością 
jest analiza racjonalności za­
trudnienia kadr z wyższym 
wykształceniem zarówno w 
gospodarce morskiej gdań­
skiego regionu, jak i poza 
nią. Jednocześnie, potrzebne 
jest pilne stworzenie mecha­
nizmów zapewniających ta­
ką kontrolę oraz bliską współ 
pracę administracji terenowej 
z uczelnią. 

Przykładem n iedostatków 

znajduje się w odmiennej sy- To,'&'• 
tuacji. Zgłaszane do resortu n i .  k t ó r e  kształci m a r y n a r z y  

s a M s u r s s  EsE 
wentów opuszczających tę t ó w ) .  j e j  abso lwenc i  sa roz-

s a a s a  
SZe szkoły techniczne (głó- D e m b o w s k i m "  — jednostce  w y  
wnie przez Politechnik, Gdoń : : :  
skq), a l e  młodzi inżyniero­
w i e  pracę n a  statkach rozpo­
czynają od najniższych sta­
nowisk. 

Czyżby uzasadniony brak 
zaufania? A może 
ba uzupełnienia specja­
listycznej wiedzy 
kresu eksploatacji 
ków, wprowadzonego do 
programu określonego kie­
runku na ostatnim roku stu­
diów? Jednakże zaniżone 
limity przyjęć do W S M ,  a 

5 $ 
n t r V i f  } RZEZ Sanatorium Prze gdzie trzeba długo czeikać bieni najczęściej nęcącymi radą i pomocą, a efekty le 
skia^n V c i wgrużl icze w Praibu- na wolne miejsce w sonato- ofertami mieszkaniowymi (dy czernią dostrzega się stosunko 

łach (rriiejscowość w rrum? Odpowiedź jest  pro- rektor A- METERA: — Nasi 
; o r n a" ' j .  elbląskim) rocznie prze sta: nikt i r e  zrwócił się d o  lekarze mają mieszkania do-

-"ii .t " SLirk A C A.— 

oraz trudniej o prawdziwych Judymów 

a d a p t o w a n e j  d o  n o w e j  r o l i  
m a  w a r u n k i  u r ą g a j ą c e  wszel­
k i m  w y m o g o m  n a l e ż n y m  te­
go r o d z a j u  p lacówce.  Nato­
miast  starania PLO o u z y s k a  
n i e  d l a  s w e j  szkoły b u d y n k u  
spełzły n a  n i c z y m .  Brak pers-

potrze- p e k t y w  p o p r a w y  s tawia  pod 
z n a k i e m  zapytan ia  dalsze ist­
n ien ie  szkoły, a w k a ż d y m  

z a ~  razie  — z m u s z a  d o  absolutne-
Stat- g o  ograniczenia  n a b o r u  w z g l ę  

d n i e  n a w e t  odstąpienia  o d  re­
k r u t a c j i  k a n d y d a t ó w  w r o k u  
przyszłym.  

Liceum Z a w o d o w e  przy 
Z P  Gdańsk kształci oprócz 
przyzakładowych zasadni­
czych szkół zawodowych dzia 
łajqcych w obu naszych por­
tach — marynarzy dla przed­
siębiorstw zgrupowanych w 
portowym zespole Gdańsk — 
Gdynia. W 1979 r. powstał 
tu nowy kierunek nauczania 
eksploatator portowy. A l e  i 
temu liceum szczupła baza 
lokalowa ogranicza nabór do 
pierwszych klas. 

V i r 1  

tOLuJ" > C h .  

o & f J i j *  wynika  z sainałoryj-
1 V J otystyki W c iągu pierw 
nie K h s z e 6 c i u  miesięcy bieżq 
° i f v r o k u  zabiegom terapeu 

, f  przeciw tuberkulozie 
(lilii rOno 24 osoby w w i e k u  

i; d o  24 lat. W o w y m  

le'j atakuje ludzi bardzo m a  do 11 wojewódzkich po dobro pacjentów nad 
radni przeciwgruźliczych swój interes prywatny. Pod e j  
tyloma właśnie poradniom' mujqc pracę w sanatorium, 
sanatorium t o  stole współ- młodzi ludzie z cenzusem 
pracuje), oferując im wolne medyka deklarują chęć ro-
miejsca. Żadna jednak z po bienia specjalizacji  z pulmo 

l ' 6  z terapii przeciwgruźli 
u korzystano ogółem 700 
l —- z gruźlicą świeża. 

Halina Bykowska 

_ świeżą, 
W o n q ,  a lbo chroniczną. 

e c ! ® V - k i e  sanatorium na-
istnieie .9.rui"-

o « 4 < > i  
karki z prabuckiego sanato­
rium, która wbrew poprzed­
nim deklaracjom, obecnie 
pragnie robić specjalizację 

1 (!', i i r h  o w , q  mieszkańcy oo  s i ę  w c i q ż  warunki życiowe 
województw, np. cie | u c jności.  Domniemywa się, 9dz,e 9ruzllc° s — - -  — 

r r r  

r p . i q c y c h  n a  " n n e  pulmonologów. I c o  gorsza, z 
| płuc, np. na n o  w ot w o każdym rokiem wykrusza się 

a SchCM£„ }£?*& 
t, 'Ortum to Hwnftni i io 750 . . , , • 

żliwości robienia specjalizacji 
z pul monolog i i w prabuckim 
sanatorium. Bowiem 
ordynatorowi przypada 50 
łóżek, zaś m i e j s c o w i  lekarze 
niewiele wiedzą, nie mamy 
się więc od kogo uczyć. Są 
zmęczeni pracą i życiem. Nie  
nadążają za postępem w 
swojej specjalizacji. A poza 

zakresu eho,6b  £ 

wlekle chorych. Tu lekarz 
nieprędko dostrzega efekty 
swojej pracy. Posiadanie tak 

ził dysponuje 750 chętnie decydują się na spe 

(, ^ ̂ 0 0  ̂ z e k ,  a jeśli do- Prabuckie sanatorium rów-& 
t 

L * e  obok oddiziołów pul  n j e ż  n , j e  j e s l t  wolne od tego 
Z n Q l f j e  S 'u  ^yP" problemów. M i m o  

m. . chor ob wewnetrznvch — ;  

A »  dysponujące wielo ^ t r u d n W a ' ^  (pracuje" 
- " '*\_G'ktam i medycznym' 

radni z pomocy tej nie sko nologii, jednak po jakimś cza 
rzystała... sie odstępują od tego zamia 

Tymczasem problem nadał ru. 

Trafiają tu 
jak twierdzą lekarze 

specjaliści — przybywa. 

słuszna. 

PR A B U C C Y  puilmonolo 
dzy sq na bieżąco jeśl i  
chodzi o znajomość 

najnowszych tendencji 
w terapii chorób płuc. Tego 
się nie d a  zaprzeczyć. Mo­
zolna, długotrwała walka z 
gruźlicą prowadzona w pra­
buckim sanatorium pod o -
kiem doświadczonych fachów 
ców — medyków z powoła­
nia (30-letni staż pracy po­
siadają lekarze: Barbara 
CZAPLICKA,  W ł a d y s ł a w  
G R Z Y W A C Z ,  Stanisław PA-
T Y R A  i Regina TYSZKIE-

n i e j  
'p ner,, i ^ o b e c n i e  2 5  lekarzy) ,  t o  w n i e  

^ 'eczn|ctwo zamkmęte  z b y t  różowych barwach j a w ' .  Jakże odmienna jeist opi-
c K  5' ł'u Oplek-i Zdrowotnej w 

iJVnie, gdzie stary szpi-
zbyt ciasny), t o  moż 

A ,  Y podpuszczać, że 
<\l :t zachorowań na gruź-° L 2 VPada-

t o  i 6 d n a k  przeświad-
h 7>'iVu myine- Jak twierdzi 

' U ,  < 0 r  prabuckiej placów-
V V . L  dr Artur METERA, inne 

&,![_'a przeciwgruźlicze w 
'zeszczą w szwach od 

•cl"1' % ' u .  Pacjentów, a często 
\iiit \ ' tak, że chorzy mu-

i V tygodni czekać w 
n a  wolne miejsce w 

t . V 1 t zamkniętego lecze-
YS&J, V^berkulozy.  W związku 

V w wiceminister zdrowia 
óvV j Ib społecznej prof. dr 

^ j ^ a n i s ł a w  MLEKODAJ za 
n s  L ^ o ł  d o  szefów sanato-
'•;>! liiif'1 placówek przeciw-

: F  y '  , C Z y c h  ° racjonalne dys 
> x / Q n i e  łóżkami, aby w y  
1 j ^ y w a ć  wszystkie sanato-
^ wnie d o  potrzeb, nie 
V l c f c  się barierami tery-
\ - o d m  m Istracyjnymi. 
^ Powinno być tak,  aby 

n * X  V sanatoria były zatło-
^ i Hi a h n n e  notowały spo-
, f i n  |L e d obór kuracjuszy. V!?MR2YJRZYJMY si<* bli-

" f j  1 żej sytuacji w prabuc-
} t k ie j  placówce. O t o  d a  
i, Jednego d n  a w maju  

w sanatorium (dys 
i J ^ y m  — jak już wspom 
z, —- 750 łóżkami) prze-
k 0 wówczas 564 cho-
, 7 proc. z nich — to 
% Chorzy na gruźlicę, 40 

' stanowili pacjenci nęka 
V ^ y ^ i  chorobami płuc, 

/ zaś — t o  chorzy z 
" . ^ r ł t ^ ń s k i e g o  Z O Z .  Słowem: 

ka placówka z łatwo-
" / ^ y ^ o z ł a d  owa łaby tłok w 
i 0  A \ sanatoriach, przyjmu 

j f .  ^ ^ siebie pewną liczbę 
% { . ^ i e n t ó w .  
i .t, V ^ z e g o ż  więc sanato-

c |iv  W . Prabutach nie przyj 

^ i ę  kwestia specjalistów pul- nia na identyczny temat le-
monologów. Spośród owych kar za Janusza G R Z O N A ,  któ 
25 medyków, trzej są sta- ry posiadając już specjał izac-
żystami, pięciu natomiast nie ję I stopnia z interny, zdecy 
posiada jeszcze żadnej spe- dował się przejść z Kwidzyna 
cjalizacji. Liczno zaś jest gru do Prabut, aby móc zdobyć 
pa specjalistów chorób płuc specjalizację z pulm analogii: 
z 30-letnim stażem pracy (!), — Postanowiłem specjalizo 
a więc takich, którzy nieba- w a ć  się w pulmonotogi i, po 
w e m  odejdą na emeryturę. nieważ mogę wykonywać spo 

0 |  R Z Y Z N A J Ę ,  ż e  włos m i  
się n a  głowie zjeżył 

™ na w y w o d y  młodej le- W I C Z )  i doskonałych pielęg­
niarek (np. Janiny SIERŻA-
NOWSKIEJ,  Hal iny PER­
SKIEJ, Heleny MOZEJKO, 
Marty SKROCKIEJ i Marii 
W A L K O W S K I E J )  ma spore 
efekty. Najjaśniejszym mo­
mentem w wieloletnich zrna 

tutaj goniach z gruźlicą — j a k  
twierdzi dr A .  METERA — jest 
to, że od kilku lat nie zwięk 
sza się ilość osób z gruźlicą 
chroniczną. Stałe kontakty z 
Instytutem Gruźlicy w W a r ­
szawie oraz ciągłe doskona­
lenie fachowych umiejętno­
ści (wszyscy ordynatorzy pra 
buckiego sanatorium w okre 
sie ostatnich trzech I c f  ucze­
stniczyli w tzw. kursach dos­
konalących) dają medykom 
coraz silniejsze atuty do rę 
ki. Mimo trudnej  oh--.-- ->/-
tuacji gospodarczej w kraju, 
sanatoryjna apteka jest od po 
wiednio zaopatrzona w niez 
będne medykamenty. 

Najistotniejszym zatem pro 
blemem d o  rozwiązania po­
zostaje kwestia przygotowa­
nia nowej kadry • specjali­
stów. Dyrektor sanatorium 
spodziewa się, że młodzi te 
karze wcześniej czy później 
zdecydują się na zdobywa-

specjalizacji z pulmonolo 

jest puilimonologia, nie da je  
dużych szans na ewentualną 
zmianę miejsca pracy... 

Młodzi medycy ochoczo r o  zabiegów. Dobrzy fachów 9''- Stwarza ku temu dodat-
przybywają d o  Prabut, wa-  cy pulmonolodzy służą po- # D o k o ń c z e n i e  n a  s t r .  4 

Jednak na razie sytuacja 
nie jest tak alarmująca, jak 
w przypadku Liceum Mors­
kiego. W związku ze zmiana­
m i  polityki zatrudnieniowej 
przedsiębiorstw i planów in­
westycyjnych Żeglugi Gdań­
skiej, mogą nawet  w przy­
szłym roku wystąpić tru­
dności w zapewnieniu miejsc 
pracy dla części absolwen­
tów. 

Poważne źródło dopływu 
wykwalif ikowanych kadr sta­
nowią szkoły branżowe prze­
mysłu okrętowego oraz re­
montowego. W woj. gdań­
skim szkoły okrętowe wszy­
stkich typów (zasadnicze, te­
chnika, licea, studium police­
alne) opuszcza corocznie ok. 
1,6 tys. absolwentów, z te­
go ok. 1170 — to młodzież. 
Z kolei w obu zespołach 
szkół zawodowych („Nauty"  
i gdańskiej „remontowej") 
— kształci się ok. 1,2 tys. 

PO D S T A W Ą  działalności 
tej gałęzi szkolnictwa 
jest planowana polityka 

kadrowa obu branż. Mimo to 
w praktyce zdarzają się i ta­
kie, sygnalizowane na posle­

żeniu Komisji Gospodarki Mor 
sklej przypadki, jak oferowa 
nie od kilku lot absolwentom 
technicznych szkół budownic­
twa okrętowego jedynie sta­
nowisk robotniczych. Nato­
miast stanowiska techników 
w stoczniach obsadzane są 
na ogół przez... kadrę inży­
nierską. Stwierdzono również, 
iż absolwenci zasadniczych 
szkół zawodowych uzyskują 
wyższe zarobki od techników. 

Powracając do spraw ogól 
nych podkreślić należy fakt 
niezajmowania się przez ni­
kogo problemami demogra­
ficznymi naszego Wybrzeża,  
oraz wynikającymi z nich 
wnioskami zwłaszcza dla w y ż  
szych uczelni i biur zatru­
dnienia. W t y m  również tkwi  

przyczyna braku związków po­
między tworzeniem progra­
m ó w  szkół wyższych, a po­
trzebami gospodarki woje-, 
wództwa. 

W basenie  Władysława IV w Gdańsku  przeładunek w y r o b ó w  h u t n i c z y c h  dla Ind i i .  Fot.  W. NieżywiósM 

Prowizorium systemowe 

Czy lo już jest reformo? 
E E F O R M A  g o s p o d a r ­

c z a  w r o k u  1982, c z y  
C h o d z i  o to,  ż e b y  z d ą ż y ć  t r a l n i e  m a m y  o b o k  w ę g l a ,  r ż a n e .  W k o m i s j i  p o j a w i ł a  
n a  c z a s  i r ó w n o c z e ś n i e  o -  r o p y ,  g a z u ,  e n e r g i i  e l e k t r y c z  s i ę  k o n c e p c j a  p r z y g o t o w a ­

l i  „ p r o w i z o r y c z n e "  z a  p r a c o w a ć  j a k  n a j l e p s z y  d o  n e j  p a r ę  t y s i ę c y  w y r o b ó w  n i a  z a s a d  s y s t e m o w y c h  n a  
s a d y  f u n k c j o n o w a n i a  p r z e d  k u m e n t .  A l e  c z a s u  t r w a n i a  h u t n i c z y c h  i i n n y c h .  J e ś l i  r o k  1982, a t e r a z  k o m i s j a  

p r o w i z o r i u m  s k r ó c i ć  p o  t e r a z  n a ł o ż y m y  t o  n a  s i e -  p r z y g o t o w u j e  d r u g ą  f a z ę  
p r o s t u  n i e  m o ż n a ,  g d y ż  30 b i e ,  t o  o t r z y m a m y  s z a c h ó w  

s i ę b i o r s t w  w p i e r w s z y m  r o  
k u  n a s z e g o  e k o n o m i c z n e g o  
e k s p e r y m e n t u ,  o t o  t e m a t  p r o c .  j e g o  p o s t a n o w i e ń  p o -  n i c ę  z w i e l o m a  t y s i ą c a m i  
d w ó c h  k o n f e r e n c j i  p r a s o ­
w y c h  w d n i u  3 g r u d n i a .  
N a j p i e r w  w U r z ę d z i e  R a d y  
M i n i s t r ó w  p r z e d  d z i e n n i k a ­
r z a m i  w y s t ą p i l i :  m i n i s t e r  
p e ł n o m o c n y  d s .  r e f o r m y ,  
p r o f .  W ł a d y s ł a w  B a k a ,  o r a z  
j e g o  z a s t ę p c a ,  p r o f .  Z d z i ­
s ł a w  S a d o w s k i ,  z a ś  w k i l k a  
g o d z i n  p ó ź n i e j  w s i e d z i b i e  
S D P  w ą t p l i w o ś c i  c o  d o  u -
c h w a ł y  R a d y  M i n i s t r ó w  w 
t e j  s p r a w i e  r o z p r a s z a ł  p r o f .  
S a d o w s k i ,  z a ś  m n o ż y ł  j e  
p r o f .  J a n  M u j ż e l  — d y r e k  
t o r  I n s t y t u t u  P l a n o w a n i a ,  
c z ł o n e k  K o m i s j i  d s .  R e f o r ­
m y .  

O t o  k i l k a  n a j w a ż n i e j ­
s z y c h  p y t a ń  i p r o b l e m ó w ,  
k t ó r e  p o r u s z o n o  n a  o b u  
k o n f e r e n c j a c h .  

C Z Y  P R O W I Z O R I U M  
J E S T  J U Ż  R E F O R M Ą ?  

— O d p o w i a d a  p r o f .  S a ­
d o w s k i :  T a k ,  o c z y w i ś c i e .  
N i e  m a  c o  d o  t e g o  ż a d ­
n y c h  w ą t p l i w o ś c i .  O d  1 s t y  

k r y w a  s i ę  j u ż  z p r o j e k t a m i  p ó l .  C h c i a ł b y m  s i ę  m y l i ć ,  
u s t a w  k r e u j ą c y c h  d o c e l o w e  a l e  n i e  w i d z ę  m o ż l i w o ś c i  
p o s t a n o w i e n i a  r e f o r m y .  N a j  r o z w i ą z a n i a  t y l u  r ó w n a ń  
i s t o t n i e j s z a  r ó ż n i c a  d o  t y -  p r z e z  a p a r a t  K o m i s j i  P l a -
c z y  k w e s t i i  r o d z i e l n i c t w a  n o w a n i a  i c e n t r a l  h a n d l o -

Piotr Cegielski 

r e o r g a n i z a c j i  u r z ę d ó w  c e n ­
t r a l n y c h .  

— J a k  d o t r z e ć  z r e f o r m ą  
d o  s p o ł e c z e ń s t w a ,  b y  s t a ł a  
s i ę  o n a  p o w s z e c h n i e  z r o z u  
m i a ł a ?  B e z  t e g o  t r u d n o  
p r z e c i e ż  l i c z y ć  n a  a k c e p t a  
c j ę .  

— M i n .  B a k a :  N a j p ó ź n i e j  
d o  w t o r k u  u c h w a ł ę  R a d y  
M i n i s t r ó w  w r a z  z z a ł ą c z n i ­
k a m i  o p u b l i k u j e m y  w p o ­
s t a c i  w k ł a d k i  d o  „ T r y b u n y  
L u d u " .  P o z a  t y m  l i c z y m y  
n a  d z i e n n i k a r z y .  M. i n .  
k i l k u  z n i c h  p r z y g o t o w u j e  
p o p u l a r n y  b r y k  z r e f o r ­
m y .  M a m y  t e ż  s t a ł e  p r o g r a  

w s f e r z e  z a o p a t r z e n i a  m a -  w y c h .  Z a c z n i e  s i ę  g i g a n t y -
t e r i a ł o w o  - t e c h n i c z n e g o .  c z n y ,  b i u r o k r a t y c z n y  b a ł a ­

g a n .  N a s z e  d o ś w i a d c z e n i a  
C O  S P R A W I A ,  Ż E  w t e j  m i e r z e  s ą  o d s t r a s z a -

S T A R Y  S Y S T E M  A N I  j ą c e .  A n a  j a k i e j  z a s a d z i e  
D R G N I E ?  d z i e l o n e  b ę d ą  t e  s u r o w c e  i 

p r o d u k t y ,  k t ó r e  p o z o s t a n ą  m y  w t e l e w i z j i .  
— M i n .  B a k a :  O b e c n y  d e  "po t e j  o p e r a c j i ?  N i e  w i a d o  

f i c y t  p o d s t a w o w y c h  c z y n -  m o .  
n i k ó w  w y t w ó r c z y c h  s p r a -  — P r o f .  S a d o w s k i :  N a -
w i a ,  ż e  m u s i m y  z a b e z p i e -  s z y m  i n t e n c j o m  z m i n i m a l i -
c z y ć  p r o g r a m y  o p e r a c y j n e  z o w a n i a  r o z d z i e l n i c t w a  n a -
o b e j m u j ą c e  m .  i n .  p r o d u k -  d a l i ś m y  n a j l e p s z y  m o ż l i w y  j ę z y k * k o n k r e t ó w  d l a ^ o f c r e ś  
c j ę  l e k ó w ,  ż y w n o ś c i ,  ś r o d -  k s z t a ł t  n o r m a t y w n y .  J a k  t o  l c m y c h  p r z e d s i ę b i o r s t w  m u  

z a g r a ?  N i e  w i e m .  A l e  n a  
p e w n o  l o s y  r e f o r m y  r o ż ­

k ó w  h i g i e n y ,  m a s z y n  r o l n i  
c z y c h ,  c o  w y m a g a  c e n t r a l -

A l e  s p o ł e c z e ń s t w o  
c h c e  w i e d z i e ć ,  c o  j e  c z e k a  
o d  1 s t y c z n i a ,  z a k ł a d y  
p r a g n ą  z a ś  z n a ć  r e g u ł y  g r y .  

— M i n .  B a k a :  R e f o r m ę  n a  

c z n i a  w p r o w a d z a m y  n o w y  s t a n i e  w y j ę t e  z k o m p e t e n  

n e j  i n g e r e n c j i  w r o z d y s p o -  s t r z y g n ą  s i ę  w s f e r z e  z a o -
n o w a n i e  ś r o d k ó w .  A l e  t o  p a t r z e n i a  m a t e r i a ł o w e g o ,  
n i e  b ę d z i e  r o z d z i e l n i c t w o  _ „ S o l i d a r n o ś ć "  w d ż i ­
n a  m o d ł ę  p r z e s z ł o ś c i .  Z o -  s i e j s z e j  u c h w a l e  K K  zapo-

m e c h a n i z m  g o s p o d a r c z y ,  z a  
s a d y  s a m o d z i e l n o ś c i  i s a m o  

c j i  r e s o r t ó w ,  p r z e j d z i e  d o  

f i n a n s o w a n i a  s a m o r z ą d n y c h  d z i e  m i a ł o  c h a r a k t e r  przed 
p r z e d s i ę b i o r s t w .  A w s z e l k i e  
o g r a n i c z e n i a  t y c h  z a s a d  n i e  
w y n i k a j ą  z m o c y  u s t a w y  d l a  d a n e g o  z a k ł a d u  ( b e z  o -
l u b  p r a w a ,  l e c z  z s y t u a c j i  k r e ś l e n i a  p r z e z n a c z e n i a ) .  

w i e d z i a ł a ,  ż e  u c z y n i  z „ p r o  
w i z o r i u m "  f r o n t  w a l k i  z 

c e n t r a l  h a n d l o w y c h  i b ę -  r z ą d e m .  
d z i e  m i a ł o  c h a r a k t e r  p r z e d  — M i n .  B a k a :  J e ś l i  t o  „ 
m i o t o w y  ( n a  k o n k r e t n ą  p r o  b ę d z i e  f r o n t  s p o r ó w  m e r y  i l e  b y ł o b y  o n e  w y ż s z e  g d y  
d u k c j ę ) ,  a n i e  p o d m i o t o w y  t o r y c z n y c h  c o  d o  k s z t a ł t u  b y ś m y  r e f o r m y  n i e  z r o b i l i ,  

k o n k r e t n y c h  r o z w i ą z a ń ,  t o  

s z ą  j u ż  p r z e t ł u m a c z y ć  m e ­
n a ż e r o w i e  e k o n o m i k i  z 
z a k ł a d ó w  A j e ś l i  c h o d z i  o 
s p o ł e c z e ń s t w o  s o c j a l i ­
s t y c z n e  p a ń s t w o  b i e r z e  n a  
s i e b i e  j e g o  o c h r o n ę ,  z w ł a ­
s z c z a  w a r s t w y  n a j u b o ż s z e  
O c z y w i ś c i e  k o s z t y  r e f o r m y  
m u s i m y  p o n i e ś ć  w s z y s c y ,  
a l e  t e ż  m u s i m y  p a m i ę t a ć  o 

P r o f .  S a d o w s k i :  M u -

g o s p o d a r c z e j .  T a  z a ś  p o w o  
d u j e ,  ż e  k t o k o l w i e k  b y  r e -

— P r o f .  M u j ż e l :  Z a k r e s u  
r o z d z i e l n i c t w a ,  n i e s t e t y ,  n i e  

ż y c z y m y  s o b i e  t a k i e j  w a l -  s i e l i ś m y  ' p o g o d z i ć  o c z y w i  

s i a ł b y  j e  r o z w i ą z y w a ć  w 

k i .  
— D l a c z e g o  i n i c j a t y w a  

p r a c  n a d  r e f o r m ą  p r z e s z ł a  

p o d o b n y  s p o s ó b .  
— P r o f .  M u j ż e l :  P r o w i ­

z o r i u m  j e s t  n i e w ą t p l i w i e  
p i e r w s z y m  e t a p e m  r e f o r ­
m y .  A l e  s ą  w n i m  r o z w i ą ­
z a n i a :  w s p r a w i e  z a o p a t r z ę  
n i a  m a t e r i a ł o w e g o ,  w y r ó w  
n y w a n i e  w a r u n k ó w  s t a r t u  
p r z e d s i ę b i o r s t w ,  s y s t e m u  
m o t y w a c y j n e g o  o r a z  h a n ­
d l u  z a g r a n i c z n e g o ,  k t ó r e  s a  
m o c n o  d y s k u s y j n e .  A p r z e ­
d e  w s z y s t k i m  t r z e b a  u b o l e ­
w a ć ,  ż e  r e f o r m a  m u s i  w t a  
k i e j  f o r m i e  w c h o d z i ć  w ż y ­
c i e  — w t r y b i e  p o  z a  u s t a w o  
w y m ,  b e z  p e ł n y c h  n e g o c j a  
c j i .  T a k  c z y  i n a c z e j  z w o ­
l e n n i c y  r e f o r m y  m u s z ą  t o  
p r o w i z o r i u m  p o p r z e ć ,  b o  o d  
n i e g o  z a l e ż ą  l o s y  r e f o r m y .  
T o  j e s t  f a k t  o b i e k t y w n y .  

— M i n  B a k a :  R z ą d  p r z y j  
m u j ą c  w s p o m n i a n ą  u c h w a ­
łę, a t a k ż e  p r o j e k t y  u s t a w  
s e j m o w y c h  z a s t r z e g ł  — c o  
j e s t  b e z p r e c e d e n s o w e  — i ż  
j e s t  g o t ó w  p r z y j ą ć  k a ż d ą  
z a s a d n ą  s u g e s t i ę  i z g ł a s z a ć  
g o t o w o ś ć  w p r o w a d z e n i a  
z m i a n  o r a z  a u t o p o p r a w e k .  

w i ś c i e  j e s t  o n o  n i e z b ę d n e ) .  
P r o s z ę  p o l i c z y ć :  9 p r o g r a ­
m ó w  o p e r a c y j n y c h  o b e j m u  

s t e  s p r z e c z n o ś c i :  j a k  s t w o  
r z y ć  m o t y w a c j e  d o  w z r o -
s t u  p r o d u k c j i  i e k s p o r t u  i 

z K o m i s j i  d s .  R e f o r m y  w r ó w n o c z e ś n i e  z a b e z p i e c z y ć  
r ę c e  r e s o r t o w .  s p o ł e c z e ń s t w o  p r z e d  i n f l a -

— M i n .  B a k a :  N i e  p o  d z i e  c j ą .  C e n ą  t e g o  k o m p r o m i s u  
j e  k i l k a s e t  p r o d u k t ó w ,  z a ś  Dam t e j  o p i n i i .  W s z y s t k o  c o  b ę d z i e  o s ł a b i e n i e  t e m p a  
w 16 g r u p a c h  s u r o w c ó w  i n o w e  r o d z i  s i ę  w k o m i s j i  m o ż l i w e j  d o  o s i ą g n i ę c i a  
w y r o b ó w  r o z d z i e l a n y c h  c e n  l u b  j e s t  p r z e z  n i ą  p r z e t w a  e k s p a n s j i  g o s p o d a r c z e j .  

c h o r y c h  z r e j o n ó w ,  

TEATR Dramatyczny w Gdyni 
zaprasza na inaugurację se­
zonu 1981/82. Działalność te­

atru pod nowq dyrekcjq Zbigniewa 
Bogdańskiego rozpocznie polska 
prapremiera sztuki Bohdana Korze­
niewskiego pi.  „Król Jeleń II". O w a  
dwójka w tytule nie oznacza dyna­
stycznej koligacji panujqcych „Je­
leni"  lecz przypomina, że tekst 
sztuki jest naśladowaniem jakiegoś 
pierwowzoru. 

Współczesna literatura, nie tylko 
dramatyczna zna wiele przykładów 
takiego „naśladowania",  by wymie­
nić choćby Jeana Giraudoux (który 
przy „swoim"  Amfitrionie postawił 
nr 38, bo tylu dokładnie doliczono 
się wcześniejszych trawestacji mitu 
o królu Teb). 

Pisarze często sięgali po mity an­
tyczne, czy biblijne, po najbardziej 
znane motywy i toposy kultury eu­
ropejskiej. Wystarczy przypomnieć 
porę nazwisk:  Andre Gide („Edyp",  
„Persefona"), Jean Cocteau czy 
Andre Obey ( „ N o e " ,  „If igenia"), 
Charles Chappuis („Judyta"), a tak­
że Anouilh („Antygona" i „Eurydy­
ka"),  wreszcie Jean Paul Sartre 
(„Muchy"). Ta interesujqca moda 
literacka pojawiła się w I połowie 
X X  wieku w e  Francji, lecz sposób 
ten przyjqł się rychło w innych 
krajach m. in. także w Polsce. (J. 
Zawieński,  A .  M. Swinarski, L. H.  
Morstin, R. Bandstaetter, B. Droz­
dowski, J. Żurek, może przede 
wszsytkim Jarosław Marek Rymkie­
wicz ze swoimi „imitacjami"). 

Bohdan Korzeniewski (ur. w 1905 
roku, nestor polskiej teatrologii, je­
den z najwybitniejszych współczes­
nych nam ludzi teatru, krytyk, tłu­
macz, inscenizator, reżyser, teore­
tyk teatru i dramatu) posłużył się 
materiałem dramatycznym zawar­

t y m  w sztuce Carla Gozziego pt. 
„Król Jeleń". Gozzi, zapalczywy 
przeciwnik Goldoniego, dość pospo 
l itym mieszczańskim komediom oby 
czajowym swego rywala przeciw-

i zdarzenia. Zmieniono jednak sto­
sunek postaci do wydarzeń sce­
nicznych, który — jak wiadomo — 
w dramacie wyrażany jest w sło­
wach. Zmieniono więc słowa. Z a ­
chowano zaś żywiołowość, muzy­
czność i barwność tak właściwą 
dziełom Gozziego. 

I oto na motywach XVII I-wiecznej  
baśni utrzymanej w konwencji 
delTarte powstał zupełnie nowy, o-
ryginalny dramat wykorzystujący 

Przed premierą 

Bufonada 
stawiał pełne dziwów baśnie sce­
niczne, pisane z myślą o teatrach 
uprawiających styl arlekinady. Stwo 
rzył około dziesięciu takich baśni; 
obok „Miłości do trzech pomarań­
czy",  „ K r  k a "  i „Turandot" znajdu­
j e  się właśnie „Król Jeleń". O tym, 
że Korzeniewski naśladuje Gozziego 
w sposób twórczy świadczy cho­
ciażby fakt podpisania sztuki wła­
snym nazwiskiem. Nie jest więc to 
tłumaczenie, ani nawet adaptacją; 
to raczej parafraza, czy wręcz tra-
westaęja pozbawiona jednak tak 
charakterystycznej dla tej  metody 
parodii pierwowzoru. 

Zatem bez zmiany stylu, bez „ w u l  
garyzacji" gatunku przejęto postaci 

konsekwentnie wszelkie prawa tej 
konwencji. Przede wszystkim żywy 
kontakt z odbiorcą. Otóż istotą ko 
medii delfarte jest improwizacja, 
upoważniająca aktorów do inkrusto­
wania tekstu dramatu uwagami  na 
temat współczesnej rzeczywistości. 
Typowe postaci komedii:  Pantalone, 
Tartaglia, Brighetla, Leandro, Truf-
faldino przedstawiają konwencjonal­
ne uczucia i zdarzenia (zdrady, na­
miętności, kłótnie, oszustwa, bija­
tyki), dodając własny „odaktorski" 
komentarz adresowany wprost do 
widowni. Zburzenie iluzji scenicznej 
sprowadza cały bieg zdarzeń do je­
dnego miejsca. Miejscem t y m  jest 
teatr. 

Sztuka Bohdana Korzeniewskiego 
pt. „Król Jeleń I I "  została napisana 
dość dawno temu — pod koniec 
lat stalinowskich. Przypomniał ją 
„Dialog", drukując tekst w 1976 r. 
Po kilku nie udanych próbach wpro 
wadzenia j e j  n a  polskie sceny do­
czekała się polskiej prapremiery. 

Główne myśli tej sztuki ognisku­
ją się wokół tematu walki  z prze­
mocą, z j e j  zwyrodniałą formą — 
z tyranią w państwie o biurokratycz 
nej  hierarchii. Nie trzeba dodawać, 
że jest to walka przy pomocy 
gorzkiej drwiny, kpiarskiej parodii, 
totalnego ośmieszenia. W a l k ę  tę 

można prowadzić, a być może i w y  

grać tylko wówczas, gdy weźmie w 

niej  udział także publiczność. Wszak 

jeśli  wierzyć słowom starego urzęd 

nika Biurocratti, to „Teatr wymierzy 

wszystkim sprawiedliwość, gdyż na 

historię liczyć nie należy". Pożyje­

m y  — zobaczymy. 

KRZYSZTOF WÓJCICKI 

Teatr  Dramatyczny  w Gdynią u l .  
B e m a  26. Bohdan  Korzen iewsk i ,  
„Kró l  Je leń  II", Reżyseria:  Z b i g n i e w  
Bgdańsk i ,  asystent  reż.: Danuta Bo­
r o w s k a ,  scenograf ia;  A n d r z e j  Marko 
wicz,  m u z y k a :  Maciej  Sikała. R u c h  
sceniczny:  Z y g m u n t  K a m i ń s k i .  Pra­
p r e m i e r a  polska  12.XII.1981 r .  godz. 
19.00. Udział b ierze  cały zespół Te­
a t r u  Dramatycznego w Gdyni,  W ro­
l i  t y t u ł o w e j :  Stefan  Iży lowsk i .  

Zmlakcyjnę pec/Jij 
ROZDRAŻNIENI LOKA­

TORZY 

Mieszkańcy najwyższych 
pięter bloku przy ul. Po 
morskiej 86 C na Ża-
biance pozbawieni są do­
pływu ciepłej wody. Żą­
damy wyregulowania in­
stalacji dostarczającej cle 
płą wodę do naszych miesz 
kań. Brak ciepłej wody 
przysparza nam wielu kło 
potów w życiu codzien­
nym. Wielokrotnie interwe 
niowaliśmy u kierownika 
osiedla, który każdorazo­
wo zapisuje w zeszycie 
w Dziale Technicznym. 
Nie przynosi to jednak 
żadnego efektu. Czasem 
zdarza się, że „ktoś" po­
leci „komuś", aby wyre­
gulował instalację i wte­
dy przez parę godzin, 
rzadziej dni, pojawi się 
ciepła woda w kranach 
naszych mieszkań. Spra­
wa ta ciągnie się już od 
kjlku lat. 

Warto wspomnieć rów 
nież o tym, że często 
tłumaczy nam się, iż 
wszystkiemu winien 
OPEC, ponieważ nie do­
starcza ciepłej wody. 
Każdy z urzędników tłu­
maczy tak, jak mu wy­
godniej. My zaś ze swej 
strony dostrzegamy jesz­
cze inny powód całego 
zła. W piwnicy w klatce 
C przy ul. Pomorskiej 
86 znajduje się świetlica, 
w której zainstalowane są 
zawory. Prawdopodobnie 
są one zakręcane przez 
rozbrykaną młodzież — 
być może nie zdającą so 
bie sprawy z następstw. 
Również wymienniki cie­
pła nie są takie, jak na 
leży. 

W tej sprawie widzimy 
rozwiązanie. Administracja 
Osiedla Młodych powinna 
wykonać odpowiednie o-

budowy, by zabezpieczyć 
zawory i uniemożliwić 
młodzieży manipulowanie 
nimi. 

W tej sytuacji zmusze­
ni jesteśmy dodatkowo 
płacić za gaz, który zu­
żywamy na grzanie wo­
dy. A przecież płacimy 
za ciepłą wodę wg usta 
lonych stawek przy czyn­
szu, podobnie jak wszy­
scy lokatorzy. 

Ze strony SM „Osiedle 
Młodych" oczekujemy su­
miennego załatwienia na 
szej bolączki, tak abyś­
my nie musieli więcej in 
terweniować — bo to nie 
należy do przyjemności 
opisywać czyjąś nieudol-

45 podpisów lokatorów. 

Od wielu lat w piwni­
cy zajmowanej przeze 
mnie (oraz przyległych), 
jak również i w dojściach 
do nich na najniższej 
kondygnacji piwnicznej u-
trzymuje się woda, do­
stająca się z zewnątrz. 
Prawdopodobnie na sku­
tek niezabezpieczenla 
fundamentów przed zale­
waniem wodami gruntowy 
mi. W wodzie lęgnie się 
robactwo, postępuje pro­
ces gnilny wszystkiego, 
co znajduje się w piwni­
cy, a w tym przypuszczał 
nie zatrutych szczurów i 
innych szkodników, któ­
rych obecności w piwni­
cach nie można wyklu­
czyć. 

Jest rzeczą zrozumiałą, 
że w takich warunkach 
nie można piwnicy wyko 
rzystać zgodnie z jej prze 
znaczeniem, tj. do prze­
chowywania zapasów na 
zimę (ziemniaki i Inne 
przetwory domowe). Od 
wielu lat zarówno ja jak 

i inni współlokatorzy bez­
skutecznie domagaliśmy 
się usunięcia wody z piw 
nic i zabezpieczenia ich 
przed zalewaniem wodą. 
W wyniku pisemnych i te 
lefonicznych interwencji 
administracja RSM „Bał­
tyk" w Gdyni powiadomi 
ła mnie, że najpóźniej do 
30 czerwca br. nastąpi wy 
eliminowanie występowa­
nia wody w piwnicach. 
Okazało się to tylko obie 
canką, bowiem do dziś 
nie przeprowadzono żad­
nych prac w tym zakre-

W konsekwencji posta­
nowiono nas w trudnej 
sytuacji niemożliwości 
przechowywania zapasów 
zimowych, co przy obec­
nych nadzwyczaj trud­
nych warunkach zaopatrzę 
nia jest naszym dużym 
problemem. 

Wojciech Miechalski 
Gdynia, ul. Partyznan 
tów 17 

Ż Ó Ł W I E  T E M P O  

M i e s z k a ń c y  d z i e l n i c y  
O l s z y n k a  w G d a ń s k u  
c i ą g l e  c z e k a j ą  n a  z a ­
k o ń c z e n i e  r o b ó t  z i e m ­
n y c h  p r o w a d z o n y c h  
p r z e z  P R K — 1 2 .  W i e l e  
r a z y  w y z n a c z a n o  t e r m i n  
z a k o ń c z e n i a  p r a c  i ż a ­
d e n  z n i c h  n i e  z o s t a ł  
d o t r z y m a n y .  O b a w i a m v  
s i ę  j e s i e n n y c h  o p a d ń w  
z a ś  b r a k  o d p ł y w u  w ó d  
p o w o d u j e  z a l e w a n i e  p i w  
n i c .  M i e s z k a n i a  n a s z e  
s ą  z a g r z y b i o n e  i i c h  s t a n  
t e c h n i c z n y  s y s t e m a t y c z ­
n i e  u l e g a  p o g r o s z e n i u .  

P r o s i m y  d y r e k c j ę  P R K  
— 1 2  o p r z y p a t r z e n i e  s i ę  
z b l i s k a  t e j  ś l i m a c z e j  r o  
b o c i e ,  k t ó r a  p r z e c i e ż  n i e  
m o ż e  t r w a ć  w n i e s k o ń ­
c z o n o ś ć .  

M i e s z k a ń c y  
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Emerytury pod specjalnym nadzorem 

O w a  
o; 

końce kija 
k WIESCIE tysięcy zawiódł i instynkt zacho- la prasa, kiedy z dniem 1 
1 przyspieszonych eme- wawczy zadziałał w porę. sierpnia br. wchodziło w 
"rytur  już  mamy. Do Resorty dosyć wcześnie za życie rozporządzenie Rady 

końca roku jeszcze trochę częły przygotowywać się Ministrów w sprawie szcze 
czasu i liczba ta z pewnoś do przemieszczeń i przekwa gólnych zasad przechodze-
cią zwiększy się. A więc l i f ikowań na własnym pod nia na emeryturę. Doty-
sprawdziły się szacunki Mi wórku, przede wszystkim czyć będzie tych, którzy są 
nisterstwa Pracy, Płac i zaczęły alarmować Minister stosunkowo młodzi, ale ma  
Spraw Socjalnych sprzed stwo Pracy, Płac i Spraw ją na swoich plecach n a j -
pięciu miesięcy, kiedy Socjalnych, b y  respektując cięższe lata pracy w p ierw  
wchodziło w życie rozpo- zasady upoważniające do szym powojennym okresie, 
rządzenie Rady Ministrów wcześniejszej emerytury Dotyczyć będzie tych, któ-
w sprawie szczególnych za- jednocześnie przedłużyć w rzy własnymi rękoma od-
sad przechodzenia na eme- czasie możliwość rozwiąza budowywal i  i budowali  fab-

nia stosunku pracy na za­
sadzie porozumienia stron. 
Taka nowelizacja ma  właś , 

zysowego programu l i k w i -  nie miejsce. Do końca roku  S1S- Poprzestańmy na tych 
dacji niektórych przedsię- 1982 może być rozwiązany dwóch zdaniach. Mają chy 
biorstw. przemieszczania stosunek pracy na podsta-
pracowników, zmniejszenia w i e  szczególnych p r a w  na-  m o w e  

zatrudnienia zwłaszcza w bytych na mocy rozporzą­
dzenia Rady Ministrów. 

Resorty i przedsiębior-

ryturę do 31. 12. 1981 ro­
ku. Przypomnijmy: rozpo­
rządzenie wzięło się z kry-

administracji państwowej  
gospodarczej, konieczności 

ryki  i zakłady przemysłowe, 
którymi teraz żegnają 

ba swoją dostateczną w y -

EWA OSTROWSKA 

zapewnienia miejsc pracy  s t w a  oczywiście z ulgą 
młodym: przede wszystkim przyjęły tę decyzję. Jak 
tegorocznym absolwentom. 

A więc dwieście tysięcy 
zatrudnionych w gospodar-

przyjęl i  ją sami zaintereso 
wani? Jakie są obiegowe 
opinie i reakcje? Przecież 

ce uspołecznionej bezboleś na dobrą sprawę można b y  
nie, z własnej wol i  rozwią powiedzieć, że znów ktoś 
zało trudne problemy za- kogoś nabił w butelkę. Już 
trudnienia. Może nawet niby  można było zaszyć się 
bezrobocia. Dobrodziejstwo w domowych pieleszach, 
rozporządzenia zatem ewi-  przestać być  robotnikiem i 
dentne. A l e  przysłowie mó- gospodarzyć  n a  małej  chło 
w i :  k i j  ma d w a  końce i — pskie j  działce, a tu jeszcze 
niestety — w t y m  przypad jakiś czas, ileś tam miesię-
k u  życie także potwierdziło cy trzeba być  w codzien-
Iudową mądrość. n y m  kieracie. Oczywiście 

. nie m a  na ten temat żad-
Bo oto pobożne zyczenia,  n y c ^  badań, nie było na 

b y  wcześniej  n a  emeryturę  fiie ^ w e t  czasu. A l e  prze­
szli  pracownicy administra-  c i e ż  departamenty zatrud-
c j i  państwowe) i gospodar-  n i e n i a  { s p r a w  s o c j a l n y c h  
czej, do pewnego tylko sto wnioskując o przedłużenie 
pnia pokryło się z rzeczy- terminu rozwiązania sto-
wistością. Okazało się, ze  s u n k u  pracy nie mogły nie 
urzędnikom nie  tak spiesz- siedzieć,  z jakimi  spotka­
no na emeryturę. Nato- j ą  reakcjami. Błyska-
miast dosyć spieszno ma- l i c z n a  sonda, jaką prze-
szynistom parowozów, kie- prowadziłam w Minister -
rowcom PKS, hutnikom gtwie Komunikacj i  (dyrek-
przy wielkich piecach, ro-  tor departamentu zatrudnię 
botnicom na przędzalniach.  n j a  j p i a c >  m g r  Antoni Wie 
Te właśnie zawody znalaz- trzyński), w Zjednoczeniu 
ły się w czołówce chętnych  P a ń s t w o w e j  Komunikacji  
na wcześniejsze emerytury. Samochodowej (dyrektor 
Ujemne aspekty rozporzą-  d s .  zatrudnienia i płac, Sta 
dzenia zatem także ewiden  n i s ł a w  Koc), w Minister-

stwie Hutnictwa i Przemy-
______ . słu Maszynowego (dyrek-

Rł tor departamentu warun-
- . " k ó w  pracy, Michał Stępa-porządzeniu — dobre 

go czy złego? Mini-  w Ministerstwie Prze 
ster pracy, płac i spraw so m y s ł u  chemicznego i Lek-
cjalnych — prof. Antoni  
Rajkiewicz — mając  do 
czynienia już  tylko 

kiego (wicedyrektor depar­
tamentu pracy, płac i 
spraw socjalnych, Krzy-

skutkami rozporządzenia  s z t o f  Grabski), w Minister-
(nie za jego kadencji wesz  s t w i e  p r a c y >  P ł a c  i s p r a w  
ło w życie) powiedział na Socjalnych (radca prawny  
konferencji  prasowej, że departamentu ubezpieczeń 
byłby przeciw aktowi p r a w  s p o i e c z n y c h ,  m g r  Beata He 
nemu otwierającemu tak bdzyńska) pozwala na stwier 
szeroko drogę do emerytu-  d zen ie :  jest dosyć po wszech 
ry dobrym fachowcom, lu-  n a  z g o d a  n a  rozwiązanie 
dziom często jeszcze w nie  s t o s u n k u  pracy w przedłu 
złej kondycji  f izycznej  i m ż o n y m  terminie. Zadraż-
telektualnef. A l e  nie była ^ień i konfl iktów społecz-
4. u.. .... raczej z tego tytułu 

nie będzie (może w szcze­
gólnych przypadkach). 

to pora być  za czy przeciw 
rozporządzeniu. Była to ra 
czej pora na uczynienie z t 

rozporządzenia sprzymierze Czym wytłumaczyć takie po 
nca sprawy, zapewnienia  s tawy? Zrozumieniem, że w 
swego rodzaju miękkiego 
lądowania w sytuacji, kie-

tak krótkim okresie nie 
wsze na miejsce dobrego f a  

d y  w zawodach i branżach  c h o w c a  znajdzie się drugi 
w dużej  mierze decydują- dobry fachowiec? 
cych o prawidłowym funk­
cjonowaniu głównego me­
chanizmu gospodarki trze­
ba zapełnić powstałe nagle 
luki  kadrowe. 

Wt y m  miejscu — za­
miast odpowiedzi ko 
montującej  takie po­

stawy — nie od rzeczy bę-
Na szczęście rozsądek nie dzie przypomnieć, co pisa-

Jesienna panorama Budapesztu. Fot.: C A F  

Z n c i f a f n i l c ®  i m i w e g o  

D o r a d c y  r a d c ó w  
P RZYZNAM, że nie takiego aktu i wystaoiło z 

oczekiwałam aż tak wnioskiem o inicjatywę po­
selska. 

ZYCIE lubi jednak ro 
bić niespodzianki, to 
też w sposób cał-

gorącej temperatury 
dyskusj i  jaka rozpętała się 
na listopadowym posiedze­
niu dwóch komisj i  se jmo­

mentów miał sporo. Prze- mis je  se jmowe  rozpraco-
de wszystkim stwierdził wały go równolegle z pro-
autorytatywnie. że komisja jektem poselskim. Kraków 
poza projektem poselskim skim targiem stanęło na 
nie otrzymała żadnego in- tym. że specjalnie powoła­
nego oraz, że projekt przy- na podkomisja weźmie na  

w y c h :  Prac Ustawodaw- kiem nieoczekiwany dys- gotowany przez zespół rad warsztat oba te projekty 
czych oraz Spraw Wewnętrz kusi a na posiedzeniu komi ców prawnych PAG trud- zasięgaj ac jednak opinii w 
nych i Wymiaru Sprawiedli s j i  potoczyła się nie w o -  no uznać za społeczny, nie tym względzie organizacji 
wości. Na porządku dnia 
stanął poselski projekt us­
tawy  o zawodzie radcy 
prawnego wniesiony do Las 

kół meritum przedłożone­
go projektu, ale wokół oko 

mówiąc już  o tym. że jak  
do tej  pory nie zdołał o n  

liczności, które zburzyły ca sie jakoś urodzić, 
ły porządek obrad stawia-  Z odsieczą wiceprezeso-

zwiazkowej  radców praw­
nych jak również kierowni 
k ó w  przedsiębiorstw, któ­
rzy z pomocy prawników 

k i  Marszałkowskiej przez jac posłów po jednej  stro- w i  PAG pospieszył przed- muszą korzystać w s w o j e j  
nie barykady, a zaproszo- stawiciel zespołu radców praktycznej działalności. grono 20 posłów. A k t  p r a w  

ny. który w warunkach re 
f o r m y  gospodarczej m a  zna 
czenie pierwszorzędne, trud 
no bowiem wyobrazić so­
bie samodzielne, samorząd­
n e  i samofinansujące się 
przedsiębiorstwo prowadzą­
ce działalność bez znajo­
mości prawa W zgodności 
z prawem musi  być  prze­
cież zarówno samodzielność 
i samorządność, jak  i poli­
tyka f inansowa każdej  jed  
nostki gospodarczej a za­
tem radca prawny  j a w i  się 
w t y m  układzie jako bar­
dzo ważna persona. 

W b r e w  pozorom prawne 
uregulowanie jego statusu 

Wiesława Laskowska 

nych na  komisje  gości no prawnych te j  instytucji. 

Wszystko wskazuje  na 
to, że prace nad t y m  waż­
n y m  aktem prawnym jesz­
cze sie przeciągną. Gdyby  
w pore sięgnięto do szer­
szych konsultacji i koordy 

drugiej. Szczerze przyznam 
że takiej szermierki słow­
ne j  dawno już w parlamen 
cie nie pamiętam G ćóź 
poszło? 

który nie tylko podtrzymał naci i prac w te j  sprawie, 
krytykę poselskiego orojek 
tu. ale wręcz usiłował prze 
konać posłów, aby  wzięli 
pod uwagę wyłącznie pro-

można było tego uniknąć. 
A tak nasuwa się nieodpar 
cie wniosek, że v i e  w i e  le­
wica. co czyni prawica. 

Bomba wybuchła po w y  
stanieniu uczestniczącego niedoD^KzaTna 7 b v  'radca 

iekt aktu przygotowanego Dziwne bowiem, że komisje 
przez arbitraż. „Jest rzeczą se jmowe przystępując do 

w obradach wiceprezesa 
Państwowego Arbitrażu 
Gospodarczego, Witolda 
Pawełko, który k u  niema­
łemu zaskoczeniu posłów 

rozpatrywania coselskiego 
p r a w n y  skłaniał komisję do projektu dowiaduja  sie 

nie wybuchło ad hoc przy stwierdził, iż dzialajacy 

regulaminu sefmo nie jakim zaskoczeniem, iż 
odpalił prof. Wi- analogicznym projektem 

z a j m u j e  się również rzado 
w a  kuchnia. 

okazji  reformy, ale m a  już 
swoja  wcale długa historie. 
Sprawa nie schodziła z w o  
kandy od dobrych dziesię­
ciu lat, w czasie których 
stanowiła koronny temat 
wielu z jazdów Z -zeszenia 
Prawników Polskich. Dobra 
pamięć posła Zygmunta Su 
rowca wyciagneła na świa­
tło dnia m.in. fakt. że już  
na progu tej  kadencji sej­
mowa  Komisja Spraw W e w  

przv jego instytucji zespół 
radców prawnych przygo­
tował społeczny projekt 
ustawy, konsultowany m.in 
ze Stowarzyszeniem Rad­
ców Prawnych i Związ­
kiem Zawodowym Radców 
Prawnych i że ów projekt 
otrzymała zarówno Rada 
Ministrów, jak i właściwe 
komisje sejmowe. Wysu­
nął on przy okazji szereg 
zarzutów pod adresem po-

nętrznych i Wymiaru  Spra- selskiej wers j i  projektu. 
wiedliwości suponowała 
pod adresem Państwowego 
Arbitrażu Gospodarczego 
pi lne podjęcie prac legisla­
cyjnych nad uregulowa­
niem obsługi prawne j  i sta 
tusu radcy prawnego. Spot 
kało sie to z odzewem pre  
zydium ZG Zrzeszenia 
Prawników Polskich, które 
podjęło się opracowania 

twierdząc, że zakres obo­
wiązków radców prawnych 
został w n ie j  potraktowa­
ny nazbyt marginesowo na 
korzyść wyeksponowania 
oraw i przywile jów.  

Prowadzący obrady prof. 
Witold Zakrzewski nie od­
mówił sobie przyjemności 
riposty na takie dictum i 
trzeba przyznać, że argu-

wego' 
told Zakrzewski (cytuję 
pamięci) zwieraj  ac tym sa­
m y m  poselski mur obrony 
wokół projektu formalnie 
wniesionego do Sejęnu z 
inicjatywy poselskiej. I 
trzeba przyznać, że posło­
w i e  nie pozostali w tym 
b o j u  osamotnieni sekundo 
wali  im bowiem dzielnie i 
reprezentanci Stowarzysze­
nia Radców Prawnych i 
orzedstawiciele związku za 
wodowego. 

pójściu na pewien 
1 S kompromis zadecydo-

' wało dopiero wysta­
nienie Albina Mirończuka z 
Biura Prawnego URM, któ 
ry poinformował komisję 
0 przvgotowywsnym w Ra 
dzie Ministrów projekcie 
ustawy o obsłudze prawnej  
1 radcach prawnych, suge­
rując. iż byłoby rzeczą słu­
szna. aby zaintresowanc ko 

S I - o  I : 1 i  
Już 25 lodowisk zgłoszono 
na konkurs w Gdańsku 

Nieco szybki 
na łyżwiarskim W5*-

s z y b c y  sezon 1981, 
E r w i n y  Ryś-Ferens i 
w a n t a  lat  ubiegłych  : 
p o d s t a w  mało optJ"^ '!.i98i 
n y c h  prognoz. 

i 
T y m c z a s e m  pierwsze 

naszych  reprezentantów 
obiecujące.  Dobra 

, i S E  
posta P0gr. 

dział k u l t u r y  F i z y c z n e j  i T u  ' zorganizowania  l o d o w i s k  n a  z a c h o d n i m 1  " u d a n y  sta*4 

r v s t v k i  oraz Wvdz iał  Oświaty  teren ie  miasta  Gdańska  przy-  — „  Z o f i i *  xokarczyK i 
i W y c h o w a n i a  Urzędu Miej­
sk iego  w G d a ń s k u  ogłosiły as S5? A i U ś P  
r a m a c h  a k c j i  „Zima-82" tra-  m o ż e  b y ć  przesunięty  w zaleź ^ g u  w K a r i  . l a ^  
d y c y j n y  k o n k u r s  n a  n a j l e p i e j  nośc i  o d  p a n u j ą c y c h  aktua l-
zorganizowane  i p r o w a d z o n e  n i e  w a r u n k ó w  atmos ferycz-

Kolejny sukces 
strzelców Flety 

soka. trzecia lokata 
K r y s i a k a  w wieloboju  rjj 
d ó w  Dynamo-Cup w .et 
oraz  niezła f o r m a  zaPr

 t0 
w a n a  n a  berlińskim , 
przez  Li l ianę Mora.V 
c h y b a  w i ę c e j  n i ż  moZj=,<] 
oczek iwać  p o  v „ c - ^  
startach polsk ich  Pa 

T r u d n o  n a  t e j  
f o r m u ł o w a ć  opty®"S g 

ncZ^t ffti 

mfSi ICla op 

jgfa? 4  

lodowisko.  Jak  się dowiadu­
j e m y .  d o  7 b m .  zgłoszonych 
zostało z • t e r e n u  miasta  G d a ń  
ska  25 n a t u r a l n y c h  lodowisk,  
k tóre  u r u c h o m i o n e  zostaną 
rzecz jasna w m o m e n c i e  g d y  
oozwola  na t o  w a r u n k i  a t m o s  
f e r y c z n e  

Wśród zgłoszonych i n i c j a t y w  
w y m i e n i ć  w a r t o  p r o j e k t y  
przygotowania  l o d o w i s k  — 
w ś r ó d  szkół 
przez  szkoły:  
52 58. 66 i 67; w ś r ó d  k o m i t o  
t ó w  o s i e d l o w y c h  i ognisł 
T K K F :  Ognisko T K K F  ..Zie­
l o n y  Tor" .  K O  ..Stogi", O-
gn isko  T K K F  „Bałtyk"  Ogr.is strzelcy 
k o  T K K F  „ K a p r ó w  Gdań-  czołowe miejsca.  
s k i c h "  i Ognisko T K K F  „Pro w strzelaniu  „ ,,,  1 U Ł V V W 1  _ 
m i e ń " :  w ś r ó d  organizac j i  spor p n e u m a t y c z n e g o  p p n  60 p o d  k ł ' e g o  ża piecza które - & i 
t o w y c h :  GKS W y b r z e ż e  i n ieobecność Sławomira Ro- w y d a j e  - zaczyna f r f W l  

i u i u i u i u w o i  &; na ci 
w n i o s k i  a l e  m o ż n a  Ą e f  V ą ż o n j  - t y m  sezonie m i ł y c M g  Na strze ln icy  w e  Wrzeszcu 

p o d s t a w o w y c h  o d b y ł y  się z a w o d y  w strzela-
ir n r  14. 16. 31. n i u  z b r o n i  p n e u m a t y c z n e j  o 

k o m i t o  Puchar  Okręgowego Z w i ą z k u  
ognisk Strzelectwa Sportowego w 

Gdańsku.  W zawodach  t y c h  

dz ianek.  W n a s z y m  
t w i e  s z y b k i m  n a s t ę p u j ,  
na  w a r t y .  T r w a  ona 
długo, a l e  przecież / j V l  

szko len iu  młodzieży M , 

pistoletu W a r s z a w i e  wpłynął  
rzystn ie  na  rozwói  ^ O d o  

t» ixj- u. 1 n,"v. - mi  ijURjauani (riuiaj dvstans do eurooeiskie/. 
Gdańsku ful.  Świerczewskiego  t y m  w y n i k i e m  579 pkt .  A oto ^ w k l -  zwłaszcza  wś r* ?  8/12) p r z y j m u j e  w da l szym n a j l e p s i  w pozostałych k o n k u  
c iągu zgłoszenia d o  k o n k u r s u ,  r e n c j a c h :  
o r z y  c z y m  o c z e k u j e  się w i ę c e j  
zgłoszeń z e  s t rony  szkół pod-
s t a w o w y c h  i ponatipodstawo-
w y c h .  ognisk  T K K F  oraz Pa- < V ? t a l  
łacu Młodzieży.  D 1 - r  

l i czyć  m o ż n a  n a  s z y b u j  
stęp. Białkowska.  M» , 

PISTOLET — p p n  60 j u n i o -  Tokarczyk  i i ch  młods^ 
r z y  — Mirosław K o w a l s k i  ż a n k i  m a j a  jeszcze 
— ' pkt., p p n  40 ko- z e r w y .  

Beata Moszczyńsk i  

Imprezy TKKF 
Ognisko T K K F  „Portowiec" 

o r g a n i z u j e  w niedzielą 13 b m .  
początek o godz.  10 w sali  ta) 557 pkt. 
p r z y  u l .  Gronkiewicza  t u r n i e j  

_ W m ę s k i c h  p a n c z e n a ^  

SS»£JSr.JSiS$gŚ S£A S 
360 p k t  ; rtVixrKo 'Hf+tVC et 

K A R A B I N E K  — k p n  60 męż-

n a  w i d o c z n e  Dostępy ' s i a t k ó w k i  kobiet ,  n a  k t ó r y  Olsztyn) 366 pkt., k p n  40 ju-
zaprasza w s z y s t k i c h  chętnych, n iorek  młodszych — Małgorza 

* * * ta Kot larz  (Gryf Słupsk) 335 
Ognisko  T K K F  „Bałtyk"  or- pkt .  , 

a s r s M S S t « j L j r ^ s L - s s & i s  Kurs stdz,° 
r a m a c h  „Grand Prix".  T u r n i e j  x F I o t a  7 6 3 7  p k t  ? z G w a r d i a  
odbędz ie  się w pomieszczeniu  Olsztyn 6818 pkt.,  3. Pionier  
KO „Bloki L e n i n g r a d z k i e "  tir Szczecin 2967 pkt.,  4. G r y f  

Słupsk 2324 p k t .  

„Tropami lisa' 

piłki ręczne) 
O k r ę g o w y  Związek  f j fy f  

c z n e j  w Gdańsku  o n  ^ 
k u r s  n a  sędz iów piłki  1 „a 
K u r s  rozpocznie  się 
godz. 16 w s iedzibie  0%e(ł 
Wrzeszczu p r z y  ul.  % 
skiego 13 (świetlica 

z w i ą z k u ,  tel. 41-68" ^ ^1981 
p a ń s k i  

te 
" % ż o n  

Ol iw ie  p r z y  ul .  Kołobrzeskie j  
54 A 3. 

IV t u r n i e j  r i n g o  w r a m a c h  
„Grand P r i x "  o r g a n i z u j e  Ogni  
s k o  T K K F  „Bałtyk"  w n iedz ie  
l ę  13 b m .  (godz 10) w sal i  Zes 
p o l u  Szkół B u d o w l a n y c h  p r z y  
ul. Dąbrowszczaków 35 w Oli- w s z e c h n l a n i u  r o w e r o w e j  
w i e .  T u r n i e j  rozegrany  będz ie  k r e a c j i  Ognisko  T K K F  „Cen-
w k o n k u r e n c j a c h  k o b i e t  i t r u m "  w G d a ń s k u  chciało zor 
mężczyzn.  Zapisy n a  m i e j s c u  g a n i z o w a ć  k o l e j n y  w i e l o b ó j  
n a  10 m i n u t  przed  rozpoczę- r o w e r o w y  w h a l i  Pałacu Mło 
ciem t u r n i e j u  dzieży.  Niestety w ł a m a n i e  d o  

* * * . . . . .  tego  o b i e k t u  i w y n i k ł e  z te-
Ognisko T K K F  „Dębinki  g o  f a k t u  dochodzenia  ś led-

przeprowadziło  w t y c h  dniach  cze u n i e m o ż l i w i ł y  przeprowa-
t u r n i e j  tenisa stołowego, d z e n i e  i m p r e z y  w c iepłe j  
t y m  razem d l a  g r u p y  w i e k u  hali .  
p o w y ż e j  30 lat.  Czołowe m i e j  Żeby  j e d n a k  młodzież n i e  o- . . 
sen z a j ę l i :  1. .Tan Linsztandt  deszła z k w i t k i e m ,  ad  h o c  zor  K ł  w r o k u  1981 uznai  . 
(Gdańsk) 2. W a l d e m a r  Stę- ' a n i r n w ^ n n  z a b a w ę  rowerową  reprezentant  A l g e r n  ( ^  
p i e ń  (Gdynia). 3. Mirosław n a  powietrzu,  nazwaną „Tro- „ E s p a n a —  82 ) L a k n ^  ^ 
Karczmarczyk  (Gdańsk). n a m i  l isa".  N a j l e p s z y m  opa-

W sobotę 12 b m  k o l e j n y  t u r  n o w a n i e m  j a z d y  n a  rowerze  ciężył 
n i e j  bez  ograniczeń w i e k u  w n iełatwych  z i m o w y c h  
odbędz ie  się - • -
s k a  o r z y  r . 
w e  Wrzeszczu (zgłoszenia w Pietrasik.  
godz. 10—10.30). 

Piłkarz najlepsi 
sportowcem Afir6*® 
N a j l e p s z y m  s p o r t o w e j  ( j  dniu 

k i  w r o k u  1981 uznanŁglf ^ c h o r (  

«-letni Belloi  

n a  ob iekc ie  ogni r u n k a c h  popisa l i  się Dariusz k u j ą c  32 pkt .  Drugie J j," 981 
ił. Śniadeckich 32 Szulc. Regina L i t w i n  i Oskar za jął  k e n i j s k i  1<* -ji1; h j  w 

:u Czełoszenia w Pietrasik.  Henry  R o n o  — " . w. 

ciężył'  \ . 
k a  „Jeux d'Afrique", ^ 

1 
(rs) 

W nalbl iższym czasie Ognis- trzecie piłkarz drużyny  u» _ mr/rrri /-« A- • ł f i  v. «-tli c4-«r 7 .  

Coraz trudniej o prawdziwych 'udvmow 
# Dokończenie ze str. 3 n l e n i e  t i c z n i e j s z e j  k a d r y  s p e -

k o w e  b o d ź c e ,  natury zresztq cjritistów. 
nie tylko f inansowej. Liczy 
też, że w niedalekiej  przy­
szłości rozstrzygnie się: spra-

Staramia lokalnych władz 
medycznych zmierzać powin 

h u V B ^ I , s S ! O u  O S  E S S & S r  
zwane W o j e w ó d z k i m  Szpita­
lem Specjalistycznym Chorób 
Płuc < Gruźlicy, co nie ty le  

wolnych łóżek w Prabutach 
kłaść na nie cierpiących na 

wszystkie możliwe dolegliwo 

zdarzają się kuracjuszki, kió 
re przywożą ze sobą kreacje 
wieczorowe, spodziewając się 

przypadku konieczność podję 
c i  a wzmożonej kampanii  
antygruźliczei, nie rezygnu-

L I S  traktowania, nie zaś terapii 
serio, pod okiem najlepszych 
fachowców), a l e  pozwoliłoby 
zwiększyć starania o zatrud-

budowy szpitala w Kwidzy-

HALINA BYKOWSKA 

k o  T K K F  „ C e n t r u m "  zamierza 
zorganizować a t r a k c y j n y  ku-
Mg r o w e r o w y  (ko) 

f i n a l i s t y  mistrzostw  fl, 
K a m e r u n u  — Roger 
23 pkt .  

Wierzyca - Zawisza 11: 
r o k u  ręPj 
Mieczys|fj®«c sr<sk 

W y d a r z e n i e m  w Starogar- W b i e ż ą c y m  r o k u  
dz ie  G d a ń s k i m  był  ostatnio tant  W i e r z y c y  Mieczysl 
m e c z  boksersk i  m i ę d z y  m i e j -  chalsk i  zdobył  ' — "  
scową Wierzycą i Zawiszą 
Bydgoszcz.  Salę Szkoły Pod­
s t a w o w e j  nir 6, w k t ó r e j to- Wierzycy  b y l i  
czyło się spotkanie  wypełnił  

J< 

Sęboki 
>198! r .  r 

S T i  

°Srążen 

- t E ™ '  

4 8  
Kole 

ekipa 
T c z e w  (opiekuńczy  ki ji) 

k o m p l e t  ok.  800 w i d z ó w .  W bec  s tarogardzk ie j  * e
r / j  ji 

m e c z u  padł r e m i s  11:11. p r z y  Riebn i tz  w NRD. w ^Stzeo 
c z y m  p r z e c i w k o .  W i e r z y c y  n i e  m e c z u  Wierzyca  — st'j na c VY - 51', 

na j ładn ie j sza  w a l k ę  ze ^ 
gospodarzy  stoczył ' -

wystąp i ł  l i d e r u j ą c y  w II l i ­
d z e  zespół s e n i o r ó w  Zawiszy  
lecz  k o m b i n o w a n a  d r u ż y n a .  Prabucki ,  r e m i s u j ą c  ?•., 
złożona z seniorów,  z a w o d n i -  ś w i a d c z o n y m  bydeoszc- Ą 
k ó w  rocznika młodz ieżowego Z u b i k i e m .  k tóry  m a  n* 
i j u n i o r ó w ,  j a k o  ż e  Wierzyca k o n c ' e  60 w a l k .  
n i e  posiada zespołu, k t ó r y  B v ć  m o ż e  z czasei» > 
m ó g ł b y  n a w i ą z a ć  w a l k ę  z gard  doczeka sie ,̂ e l ia S ^ b o 1  

r u t y n o w a n y m  t e a m e m .  b o k s e r s k i e !  która  b ę o y 1  W, 1 9»l 
Sekc ja  bokserska  p r z y  Wie-  gła uczestniczyć  w ' f*. ^ ^ ni 

r z y c y  i s tn ie je  o d  ładnych  p a r u  n v c h  r o z g r v w k a c h .  ^ fi"! 
lat.  a za jęc ia  z g r u p a  k i l k u -  n i e  t y l e  ze względów*  (Ą 
nastu  a d e p t ó w  pięściarstwa s o w y c h  i le  z powodu  ,ił 
p r o w a d z i  i n s t r u k t o r  Z b i g n i e w  r o t a c j i  młodz ieży  k t ó r y '  
Rom pa. T r e n i n g i  o d b y w a j a  w i a  boks.  jest  t o  nie" |F 
się t r z y  r a z y  t y g o d n i o w o .  

SYRENĘ 105, 1978 sprze- TELEWIZOR k o l o r o w y  Jo- KOCE zwykłe,  duże, w i ę k  
l Y l O l  O K  Y Z A C Y J N Ł  dam. Te le fon  37-26-23, d o  wisiz 

WOŁGĘ M-21, z s i l n i k i e m  
d o  n a p r a w y  b ieżące j  -
sprzedam. Bogdan Łagu-
nionek,  Gdańsk-Rudnik i ,  
u l .  T a r n i n y  64/1. G-32153 

SKUP i sprzedaż a r t y k u ­
łów m o t o r y z a c y j n y c h  po­
chodzenia  zagranicznego, 
o l e j e  — f i l t r y  — ś w i e c e  
oraz i n n e  części i akceso­
ria. Specjal izacja  Fiat 
127, 128, 131, 132. Sklep  art. 
m o t o r y z a c y j n e  Wrocław. 

4. te lewizor  prze-  s z ą  n 0 ś ć .  Pruszcz Gdań-AT/»ntit,n 1.CŁA TclofAn 

S P R Z E D A M  

n o ś n y  Neptun  150. T e l e f o n  
31-71-88, w godz. 15—18. 

ODSTĄPIĘ rzeczy n iemo­
wlęce.  Te le fon  479-630. 

I O K A I E  

ARIĘ. Te le fon  47-13-54, d o  
godz. 15. G-32321 MATERIAŁ jeans,  ście 

ralny,  zagraniczny,  w i ę k ­
szą ilość. Oferty  33311, Biu  
ro  Ogłoszeń, 80-958 Gd. 

ski, u l .  Tysiąclecia 2/10. 
G-33162 

MASZYNKI d o  p r o d u k c j i  
g o f r ó w  l u b  p ą c z k ó w  an­
gielskich.  Tczew,  te le fon 
46-99. G-33175 

ŻORY, M-6 zamien ię  n a  
p o d o b n e  l u b  m n i e j s z e  w 
G d y n i  l u b  okolicach. Żo­
ry, osiedle Powstańców 
Śląskich 3 C/17, te lefon 
41-223, w o j .  katowickie .  

D W A  p o k o j e  z k u c h n i ą  i 
t e l e f o n e m  — zamien ię  n a  
w i ę k s z e  n a  terenie  Trój­
miasta T e l e f o n  31-69-50. 

G-33063 

M-2 (33 m k w . )  ' pokó j ,  
wsze lk ie  w y g o d y ,  w cen­
t r u m  Gdańska  — zamien ię  
n a  większe.  Tel. 41-68-55. 

" -- G-33097 

MIESZKANIE jednopoko-  MIESZKANIE (duże, stare 
jowe,  k w a t e r u n k o w e ,  w b u d o w n i c t w o )  w Gdańsku  
n o w y m  b u d o w n i c t w i e ,  K o  — zamienię  n a  d o m  w o~ 
ścierzyna — zamienię  
równorzędne  w Tró jmie­
ście, m o ż e  b y ć  stare b u ­
d o w n i c t w o .  Tel. 471-888, d o  
godz. 18. G-33183 

K-8838 godz. 10—19. 

kolicaeh Gdańska  (do 
k m ) .  T e l e f o n  41-26-72. 

MIESZKANIE k w a t e r u n ­
k o w e ,  d u ż y  metraż,  2 po-

Z A K Ł A D  złotniczy (prze­
r ó b  srebra)  zatrudni  pra­
cownika.  Te le fon  22-42-09. 

FERMĘ l i s ó w  

MURARZY zatrudnię.  Te­
l e f o n  41-13-71, p o  godz.  18. 

chód, mieszkanie, j .  
propozyc je .  Tel. •>' q-

MIESZKANIE 2-p0k0j0We, 
A u g u s t o w i e  — zamien ię  k o j e ,  weranda,  

RENCISTKĘ d o  z m y w a -  53-19-08 
wsze lk i-  n i a  n a c z y ń  — zatrudnię.  

USŁUGI t e l e w i z y j n i  
dysław Laskowski. q.? 

KOMBAJN stereo Hi-Fi 
Schneider.  Tel.  31-58-29. 

— :  WIĘKSZĄ ilość r o g ó w  zrzu 
PIZZERIĘ w Darłówku t ó w  jelenich.  Gdańsk, 

uL "^Kazimierza WieUciego (część mieszkalna,  możli- Garncarska 29 (zakład kpa 

MERCEDESA 220 D sprze 
d a m  l u b  zamienię.  Te le fon  
21-98-66. E-10695 

FIATA 125 p, 1974 r. -
sprzedam. Te le fon  57-80-54. 

, wość  k a ż d e j  p r o d u k c j i  po  
K-8717 sezonie) p i ln ie  sprzedam. 

Gdańsk,  tel. 53-15-05. 

G-33464 

WZMACNIACZ Elektron 
G-31600 60, 4-wejśc iowy.  Oferty  z 

ceną 33501, B iuro  Ogło-
m e b l o w y  Ru- szeń, 80-958 Gdańsk.  ZESTAW 

bens, d y w a n  2,50 
(Kowary)  kasetowiec  d e c k  SONY — w z m a c n i a c z  T A -
f i r m y  Sharp oraz rad io  A -  1066, n o w y .  Tel. 41-34-89, 
matOT. T e l e f o n  31-49-89. po*16. G-33545 

SPÓŁDZIELCZY D o m  K u l  
t u r y  „Gedanus"  z a k u p i  
piec a k u m u l a c y j n y ,  k a f l o  
w y  (elektryczny)  A r i ę  
Radmora.  Te le fon  31-56-55, 
w e w n  174. G-33181 

PIJAWKI lecznicze — pil­
nie.  Oferty  33196, Biuro 
Ogłoszeń, 80-958 Gdańsk.  

DWUPOKOJOWE, k o m f o r  
towe, Bielsko l u b  N o w y  
Sącz — zamien ię  n a  T r ó j  

i miasto. K l i m k o w i e ,  N o w y  
i, Sącz, s k r y t k a  66. K-8836 

POSZUKUJĘ k a w a l e r k i  
l u b  samodzie lnego p o k o j u ,  
Gdańsk  — Gdynia .  Oferty  
38532, Prasa, Łódź, Piotr­
k o w s k a  96. K-8835 

DACIĘ m a j ,  1981 
sprzedam. B o n y  PKO k u -- w . - . .  — -  F ? ^ , l e t e r a  

pie. Gdańsk-Chełm, ul. Na „ l e t " ' e f 0 '  
Zboczu 53. n TO*łr" G-33168 

FORDA Capri, 1974 (do la­
k ierowania)  sprzedam l u b  
zamienię  n a  n o w e g o  Fiata 
126 p. Te le fon  52-14-65. 

SZYBY d o  A u s t i n a  i czę­
ści Mercedesa — sprze­
dam.  Te le fon  24-10-67. 

angielskiego, 
r o d o w o d e m .  

Pietrzak, Gdańsk, Ja­
sieńska 23. G-33410 

DESKI podłogowe 
park ie t  40 m k w .  Oferty  
33240, Biuro  Ogłoszeń, 
80-958 Gdańsk.  

K A N A P Ę  narożną.  Tele­
f o n  38-01-45. G-33290 

M-3 i M-2 zamien ię  n a  4-
l u b  l u b  3-pokojowe. Oferty  

33133, B iuro  Ogłoszeń, 
80-958 Gdańsk  l u b  te le fon 
32-42-75 G-33133 

s m C N ^  ś lubną  = 
nie. Przymorze,  ul.  Chłop-  ł u  zagranicznego, 
ska  20 F/11, G-33061, 41-33-00. 

materia-
Tele fon  
G-33661 

PRZECIĄGADŁO oraz in­
n e  narzędzia  jub i lerskie .  B iuro  
Te le fon  31-02-41, godz. 9— 
17. G-33304 

GDAŃSK — Starówka, 
mieszkanie  własnościowe, 
3-pokojowe, z te le fonem 
— sprzedam. Oferty  30552, 

Ogłoszeń, 
Gdańsk.  

MIESZKANIE M-3 W Słup 
s k u  — z a m i e n i ę  n a  p o d o b  
n e  w Trójmieście.  Te le fon  
88-513 w Słupsku, godz. 
17-22. G-33100 

MIESZKANIE M-3 w War­
szawie  — zamien ię  n a  M-4 
l u b  w i ę k s z e  w T r ó j m i e ­
ście. Wiadomość:  Gdynia,  
ul .  P a w i a  23 B/l. G-33101 

M-2 z d e c y d o w a n i e  k u p i ę .  
Te le fon  57-24-95, p o  godz. 
16. G-33127 

SPÓŁDZIELCZE M-4 W 
f a l o w c u  n a  P r z y m o r z u  — 
zamien ię  n a  d w a  M-2, tyl­
k o  w Trójmieście.  Oferty  
33143, B iuro  Ogłoszeń. 
80-958 Gdańsk.  

n a  p o d o b n e  n a  terenie  m i  w y g o d a m i ,  samodzie lne  W a r u n k i  ( b a r d z o  
- zamien ię  n a  3 p o k o j e  
samodzie lne  z w y g o d a m i ,  
m o ż e  b y ć  m a ł y  metraż, 
t y l k o  w Sopocie. Wiado­
mość:  Sopot, Pułaskiego 10 
B m 4, p o  godz.  16. L e h ­
man,n. S-1318 

Trójmiasta.  Wiadomość:  te­
l e f o n  32-12-41 do  43, w e w n .  
11, W godz. 8—15. G-33198 

ZARADNE młode  małżeń­
s t w o  w y n a j m i e  l u b  k u p i  
(do remontu)  mieszkanie  
l u b  i n n e  propozyc je .  Tele­
f o n  32-01-06 p o  16. ^ 

~"7 MIESZKANIE 3 pokoje,  
INŻYNIER, samotny,  poszu w y g o d y  (78 m k w . )  + ga-
k u j e  k a w a l e r k i  l u b  samo-  r a ż |  prze jśc ie  graniczne  
dz ie lnego p o k o j u  n a  trasie Słubice - F r a n k f u r t  -
G d y n i a  — Gdańsk.  Oferty  zamien ię  n a  mieszkanie  — 
33202, Biuro  Ogłoszeń, 80-958 Trójmiasto.  Gdańsk,  Spa-
Gdańsk.  dzista 7/38. G-33319 

WYNAJMĘ l u b  z a o p i e k u j ę  MIESZKANIE 3-pokojo-

Z G U B Y  

URZĄD Miejski  w Gdań­
s k u  u n i e w a ż n i a  legi tyma­
c j ę  służbową n r  10/81, n a  
n a z w i s k o  Bryg ida  Skuza, 
kier.  oddz.  G-33194 

—jj 
BEZBOLESNE *a> t< 
n ie  uszu. G a b i n e t . ^  
tyczny.  Gdynia,  gJ 
ska  126. ^ ^ 

BEZPYŁOWE c y * %  », 
n i e  i lak ierowanie  iyel, ,, £a ^ 

UNIWERSYTET 
s k i  u n i e w a ż n i a  „ 
c j ę  służbową n r  130/81, na  
n a z w i s k o  m g r  Krzysztof  
Piekarski.  G-33203 

K U P I Ę  
ANTYCZNĄ m a s z y n ę  d o  
pisania Underwood.  Tele­
f o n  41-09-87. G-33078 

PIEC d o  c.o., w d o b r y m  P R A L K Ę  automatyczną, 
stanie  — niedrogo.  Tele- małą. T e l e f o n  56-50-71. 
f o n  27-05-84. S-12612 G-32247 

F I A T A  126 p zamienię  n a  
Fiata 125 p. Tel. 27-05-84. 

S " 1 2 6 1 3  NOWY zestaw w y p o c z y n -  P R A L K Ę  automatyczną,  
CIĄGNIK k u p i ę .  Oferty  k o w y ^  te lewizor  u ż y w a n y  k u c h n i ę  elektryczną,  d w i e  

BURSZTYN i w y r o b y  oraz dam.  Oferty  31603, Biuro  
b iżuter ię  srebrną. Te le fon  «"-««• n *  «,*«,!, 
31-02-41, godz. 8—17. 

G-33308 

M-3, ogród, 
dam.  O f e r t  
Ogłoszeń, 80-958 Gdańsk.  

BONY PKO. Te le fon  
grzecznościowy 52-34-17. 

SAMODZIELNE mieszka­
nie, b e z  w y g ó d  — d o  w y ­
na jęc ia .  Te le fon  56-78-95. 

MIESZKANIE własnościo-
30552, w e  w c e n t r u m  W a r s z a w y  
80-958 (okolice p lacu  Narutowi-

cza) 2 p o k o j e  z kuchnią,  
c.o. (45 m k w . )  zamienię  
n a  mieszkanie  własnościo­
w e  3-, 4-pokojowe n a  Ża-
b i a n c e  l u b  Zaspie. Koniecz  
n i e  z te le fonem.  Wiado­
m o ś ć :  t e l e f o n  52-14-65. 

12646, UPT, 81-301 G d y n i a  1. oraz 4 s t y l o w e  krzesła. Te- t e r m y  10-litrowe (na g w a -
l e f o n  23-21-53. S-12619 rancj i ) .  Oferty  12635, UPT. 

81-301 G d y n i a  1. T R A B A N T A ,  Wartburga 
kupię .  Te le fon  31-41-66 l u b  
o f e r t y  33200, Biuro  Ogło- nia, p r o d u k c j i  RFN. Tele- B R Y L A N T  p o w y ż e j  1 ct. 

SEGMENT (mat). W rozli- — zamienię  n a  śamodziel-

P1EC g a z o w y  d o  ogrzewa-

f o n  23-11-3"; 

czen iu  k o m p l e t  sza fek  k u ­
c h e n n y c h .  Zaspa, B u r z y ń  
sk iego  8 D/24. W-230 

NOWEGO Fiata 126 p za­
m i e n i ę  n a  n o w e g o  Fiata 
125 p. Te le fon  31-96-61, d o  
godz.  15. G-33225 

S T A R A  28 Diesel sprze­
d a m .  Gdańsk, ul.  Reduta 
W y s k o k  4/5 m 12. G-33246 

AGREGAT chłodniczy 10 
ton, k latk i  d o  tchórzofre­
tek, lodówkę,  pralkę, w ó ­
z e k  dziecięcy.  Pszczółki, 
Tczewska  14. G-33164 

MEBLE t y p u  K o p e r n i k  l u b  

n e  M-2 w Gdańsku,  wzglę­
d n i e  k u p i ę  M-2 (w rozliczę 
n i u  m o g ę  zaoferować  p o k ó j  
z używalnośc ią  kuchni )  lufo 

: wyna jr t ię  M-2 w G d a ń s k u  
Biochemia Le- n a  czas n ieokreś lony,  

n a j c h ę t n i e j  z te le fonem.  
Oferty  33359, B iuro  Ogło­
szeń, 80-958 Gdańsk.  

D Y W A N  zagraniczny,  no-  ł n n e .  Te le fon  51-43-22, 
" godz. 17-20. 

OPONY d o  Skody, n o w e  
l u b  d o  protektorowania  — 
kup ię .  T e l e f o n  20-49-12. 

G-33249 — 
RADIO Radmor  (na g w a  

CZĘŚCI d o  Opla Rekorda  ranc j i )  m a g n e t o f o n  A k a i ,  
1700 — sprzedam.  Te le fon  adapter  Technics  ^SD-1 l u b  

AKUMULATOR 12 V. 45 
A h  l u b  34 A h ,  n o w y .  Te­
l e f o n  56-28-10. G-33193 

KSIĄŻKI: 
ninhgera,  G e n e t y k a  Czło­
w i e k a  Mc — Kiusic.  Ofer  
t y  882, Biuro  Ogłoszeń, 
80-958 Gdańsk.  

STARĄ k a n a p ę  1 krzesła. 
Te le fon  57-89-86. 

M-2 w G d y n i  zamienię  n a  
w i ę k s z e  w Trójmieście.  O-
f e r t y  12679, UPT, 81-301 
G d y n i a  1. 

M-4, 2-pokojowe,  w Ol iwie  
oraz Fiat  126 p zamien ię  
n a  większe.  Tel. 52-92-64, 
p o  16. G-33056 

SILNIK Ł a d y  1500 sprze­
d a m .  A d a m  Formela, W e j ­
herowo,  uL Przebendow-

G-33320 
W A R S Z A W Ę  M-20 sprze-

zamien ię  n a  zamrażarkę,  
pra lkę  automatyczną.  Tele 
f o n  51-76-38. G-33232 

BONY PKO. Tel. 41-22-95. 

rsss 
szt. 2. Danuta Frankow­
ska, Smoląg 1, 83-212 Bo-

W A L C A R K Ę  jubi lerską,  
pustak i  A k e r m a n a ,  cegłę 
pełną i „dz iurawkę" .  Tele­
f o n  57-08-21. G-31744 PILNIE potrzebne pomiesz  

: czenie  n a  zakład k r a w i e c ­
k i  n a  terenie  Wrzeszcz — 
Oliwa. Oferty  33064, Biuro  
Ogłoszeń, 80-958 Gdańsk.  

LODOWKĘ. Tel. 32-31-60. 

o b c o k r a j o w i e c  
p i ln ie  p o s z u k u j e  samodziel  
n e g o  mieszkania  z telefo­
n e m  n a  trasie G d y n i a  — 
Sopot. Oferty  12583, UPT, 
81-301 G d y n i a  1. 

POSZUKUJĘ mieszkania  
samodzielnego, 2-pokojo­
w e g o  n a  terenie  T r ó j m i a ­
sta. Te le fon  20-46-19 (wie­
czorem).  G-33T76 

MIESZKANIE 4-pokojo-
w e  110 m kw.,  te lefon,  ga­
raż, c.o., gaz, centrum 
G d y n i  — zamien ię  n a  d w a  
mieszkania.  Oferty  12643, 
UPT, 81-301 G d y n i a  1. 

TRZY pokoje ,  te le fon,  ga­
raż, c e n t r u m  G d y n i  — za­
m i e n i ę  n a  2 poko je .  Ofer­
t y  12644, UPT, 81-301 Gdy-

meble .  Te le fon  29-00-51. 

d a m .  Gdańsk,  Garncarska SILNIK 1 Inne części V W  
29 (zakład krawieck i ) .  

BRYLANT,  t y l k o  czysty  -
k u p i ę .  Oferty  z op isem 1 

1600, rad io  Radmor.  Tele- ceną 15175, B i u r o  Ogło-
f o n  33-04-92. G-33236 szeń, Katowice.  K-8837 

ZAMRAŻARKĘ zdecydo­
wanie .  Tel. 41-48-93. 

G-33392 

G-33544 M-2 k u p i ę .  O f e r t y :  te le fon 
31-48-77, w e w n ,  10 (10—13). 

G-33415 56-30-74. 

MORENA, 4-pokojowe od-  M-2 l u b  
n a j m ę  n a  2—3 lata. Płat- Gdańsk  
n e  z góry.  Oferty  z ceną 
229, UPT, 80-206 Gdańsk  6. 

t-3, n a  trasie 
Sopot — k u ­

pię. Oferty  33179, B i u r o  O-
głoszeń, 80-958 Gdańsk.  

się m i e s z k a n i e m  o s o b y  w y  
j e ż d ż a j ą c e j  za granicę.  Te­
l e f o n  41-24-85. G-33208 

ODSTĄPIĘ mieszkanie  2-
p o k o j o w e ,  u m e b l o w a n e ,  n o  
w e  b u d o w n i c t w o ,  w G d y ­
ni, o d  lutego 82 r., n a  o-
k r e s  2 lat. Płatne z góry.  
Oferty  z ceną 33218, B iuro  
Ogłoszeń, 80-958 Gdańsk.  

POSZUKUJĘ pomieszcze­
n i a  gospodarczego d o  w y ­
r o b u  t w o r z y w  sztucznych.  
Te le fon  32-26-43, p o  16. 

WYNAJMĘ 3 p o k o j e .  Płat­
n e  za 5 lat  z góry .  Tele­
f o n  32-34-85. G-33235 

PRZYMORZE, M-3, n a  rok  
— odstąpię. Oferty  z ceną 
33238, B iuro  Ogłoszeń, . 
80-956 Gdańsk.  

MŁODE małżeństwo po­
s z u k u j e  mieszkania  l u b  
p o k o j u .  Te le fon  20-49-12. 

G-33250 

LOKAL, n a  stolarnię w y ­
dzierżawię,  kup ię ,  w G d a ń  
sku, okol icy.  Oferty  33263, 
Biuro  Ogłoszeń, 80-958 
Gdańsk.  

ODSTĄPIĘ mieszkanie.  
Płatne za r o k  z góry.  O-
runia, Jedności  Robotni­
c z e j  36/1. G-33256 

POSZUKUJĘ samodziel­
n e g o  mieszkania.  Telefon 
41-87-25. G-33271 

SPRZEDAM l u b  w y n a j m ę  
k o m p l e t n i e  urządzone  M-5 
w Gdańsku.  Wyposażenie  
mieszkania  sprzedam.  O-
f e r t y  33285, B i u r o  -Ogło 
szeń, 80-958 Gdańsk.  

w e  (56 m k w . )  w Sopocie 
— sprzedam. Teł. 20-58-69. 

POŚREDNICTWO handlo­
w e  poleca kupno,  sprze­
d a ż  mieszkań.  Te le fon  
20-58-69, Gdynia,  3 Maja, 
27/31 m 22. S-12616 

SAMOTNA pi ln ie  p o s z u k u  
Je n i e  u m e b l o w a n e g o  po­
k o j u .  Te le fon  51-40-74. 

P R A C A  

KOMENDA W o j e w ó d z k a  
Milicji  O b y w a t e l s k i e j  w 
G d a ń s k u  un ieważn ia  poz­
w o l e n i e  n a  b r o ń  m y ś l i w ­
ską n r  A 024782 z d n i a  26. 
11. 1980. n a  bock  ś r u t o w y  
kaL 12/70 n r  A-01658, sżtu 
cer ka l .  30-06 n r  01546 oraz 
K B K S  kal .  5,6 n r  0512, w y ­
d a n e  nrzez K W  MO w 
Gdańsku.  n a  n a z w i s k o  
Stanisław Kaczmarek.  
Stanisława, zam.  Pszczółki, 
Tczewska  4. G-33291 

Gdań-  SPRZEDAM l u b  
leg i tyma-  7 3 W i ę  b i lardy.  

^ 
T R A B A N T A  COMBI „ ^ A N ;  

z a v o f , t  1 sz mat, 1977 r. - — K0,- , 

25? 
Starogard, telefon jjLP 
po- godz. 16. 

chodzenia zagra" 
K o n t a k t :  tel. ^ ' T l  

p i  ar tykuły  spozy- j c Z i.-  u l _ 
chodzenia z a g r ^ ^ ,  

S czyir 
f .  OVERLOCK - ł u | ,  Ę b o g r 9  wykańczan ie ,  

PRZYJMĘ ślusarza narzę­
d z i o w e g o  - precyzy jnego,  
n a  stałe. Gdańsk  — Bręto 
w o .  Ogrodowa 5, godz 
14—16. G-33157 

INSTYTUT Łączności w 
G d a ń s k u  u n i e w a ż n i a  legi­
t y m a c j ę  służbową n r  20189, 
n a  n a z w i s k o  Mirosława 
Matelska. W-231 

canie  i w y k a ń c z a "  ^ 
Wrzeszcz, ul.  SaPe  

Dzierżawa w i e c z y s * ^  

s n a r  ,«s s :  ge? 
t y m a c j ę  służbową 
w y s t a w i o n ą  n a  n a z w i s k o  
Stanisław Czapiewski,  w y -

P A N I  o p o g o d n y m  uspo-  daną d n i a  17. 12. 1979 r. 
sob ien iu  potrzebna d o  G-3332: 
prowadzen ia  d o m u  (mała 
rodzina).  W a r u n k i  bardzo  
d o b r e  Te le fon  20-35-64. N A U K A  

SĘGMENT 
zamieni  e n a  
pernik.  Oferty  

Ogłoszeń. 80-958 

, e s  t f ę f t  

MURARZY, n a  d o b r y c h  
w a r u n k a c h  — p i ln ie  p r z y j  
mę.  Włodzimierz Lesz-
m a n ,  Gdynia,  Warszawska 
12 A/5, p o  16. S-12697 

PRZYJMĘ pracę  chałup­
niczą (dziewiarstwo).  O-
f e r t y  12585, UPT, 81-301 
G d y n i a  1. 

G A R A Ż  w e  w r z e s  % 
ANGIELSKI — nauka,  k o n  
wersac je .  Tel .  51-58-10, p o  
20. G-33537 

JĘZYK polski  — korepe­
t y c j e .  Tel .  20-92-59, gcdtz. 
18-22 S-12154 

ANGIELSKI. Tel. 57-10-41. 

KOBIETĘ i mężczyznę  w 
ogrodnictwie  zatrudnię.  
G d y n i a  — Mały Kack,  Łę­
c z y c k a  *. S-12605 UDZIAŁ 

R Ó Ż N E  

UKŁADANIE 

: T r = n " ' 5 i - , ^  

N A P R A W A  l o d Ó ^ V $  
ż a r k o w y c h .  TeL 3 ri'5, 

TAPETOWANIE. CT/ 
31-60-47. < 'i " " 

P A N I  d o  prowadzen ia  do­
m u  j e d n e j  osobie, z za­
m i e s z k a n i e m  n a  stałe — 
zaraz, potrzebna.  Te le fon  USŁUGI 
41-72-51. 

b u d o w i e  d o m -  — Z. a 
k u  szeregowego odstąpię. PRZEPROWADŹ* 1 , 6'y 
Oferty  33283, B iuro  Ogło- l e f o n  41-60-94. 
szeń, 80-958 Gdańsk.  

MONTAŻ w i ą z a ń  
skich. Te le fon  6'r 

tirz; 



i ia l98lj 111359) 9 grudnia 1931 

zybci®, 

k i m  t< iotJK. 

a ' i #  sw.  żałobna odprawiona  zostanie w d n i u  
jój r. o godz. 8.30 w kościele p a r a f i a l n y m  w 

sti "«nie, p o  c z y m  nastąp i  pogrzeb  n a  cmentarzu  
t "9'cowym. 

^ ą ż o n a  w s m u t k u  

% okata U 

ińskii» 

h PaIlC 

,i  pod4, 

•Jtebokim ża lem z a w i a d a m i a m y ,  ż e  w d n i u  7 
IflfcsK ? 1 9 8 1  r o k u  zmarła nasza kochana  Mama 

opatrzona sakramentami  ś w i ę t y m i  j « Ł  1 

w*? 
Wiktoria Pszczołowska 

z d .  K W I A T K O W S K A  
l^ a

Q 0św. żałobna odprawiona  zostanie w d n i u  

a i S Ł & M S Ł . " -  w to-ItolCE-tP hSrzeb 

A '  

- ' a ,  

1 

i z i ó *  

:zn«i 

i 

D Z I E N N I K  B A Ł T Y C K I  

iJjtębokim ża lem z a w i a d a m i a m y ,  ż e  d n i a  7. 
li"81 r. zmarł  ' ' ' "  ' 

Jan Krużyck i  

- odbędzie  się t e g o  s a m e g o  d n i a  o godz.  
n a  cmentarzu  Kato l ick im w Oruni. 
Szona w s m u t k u  

R O D Z I N A .  
_ G-33700 

!?' "Sandor mgr ZDZISŁAW GŁOWIENKA 
: ó r e ' 5  

Ą 

J ^ b o k i m  ż a l e m  z a w i a d a m i a m y ,  ż e  w d n i u  6. 
8 1  r. p r z e ż y w s z y  l a t  50 zmarł  n a g l e  

iitjl y*e] ! b  odbędz ie  się w d n i u  10.12.1981 r .  o 
*• 10.00 n a  cmentarzu  W i t o m i ń s k i m  w Gdyni ,  

®iym z a w i a d a m i a j ą  pogrążeni  w s m u t k u  

żona i s y n .  

i z v n a C l  ll E?botaim ż a l e m  z a w i a d a m i a m y ,  ż e  w L Cl6 > lSftl f MT AA 1«Ł jj^iwvmui «ucui MWinumuicimj, ŁC w <3111U 
tfftt». 1 r zmarła nag le  w w i e k u  69 lat  n a j u k o -
ubfcT3 i n ieodżałowana żona. mamus ia ,  teś-

i babcia 
t P .  

STANISŁAWA MIELCZARSKA 
sw.  sw.  żałobna z a  s p o k ó j  J e j  d u s z y  odpra-

2 zostanie w d n i u  10.12.1981 r .  o godz.  13.00 
°sciele oo. Franciszkanów.  

.pSfzeb w t y m  s a m y m  d n i u  o godz.  14.00 n a  
pltarzu Witomińsk im.  
^ ą ż e n i  w s m u t k u  

Jj b ° k i m  Żalem z a w i a d a m i a m y .  

lepszy •• 

Afr! 
towce1".,,! u dniu 5 g r u d n i a  1981 r o k u  p o  d ł u g i e j  i cież-
zna&1.J kJ, chorobie zmarła nasza u k o c h a n a  m a t k a  i 

ugie ^ » 8 1  r._ o godz. 8.30 w kościele  ś w .  A n d r z e j a  

- % 
M 

r % L°S'' 

• V  

11:1 

1 t 

h z a l e m  z a w i a d a m i a m y ,  ż e  w d n i u  4 g r u d n i a  
r o k u  zmarł nagle  długoletni  t e r e n o w y  opie-
" icrfeczny, pos iada jący  l i czne  odznaczenia z a  

. . społeczną: Złoty K r z y ż  Zasługi, odznakę  
;cia ZZK, „Za Zaśłuigi d l a  Gd&ńska", „Przodu-

Kole jarz".  ,.Zasłużony Opiekun  Społeczny", 
Odznakę PKPS ^ 

w J 

& 
seto Ą 

Jl 
,eniU I? 

" I s s .  

r. zmarła k o c h a n a  siostra, i z w a g i e r k a  

JADWIGA PLISZKA 
lza św.  żałobna odprawiona  zostanie w d n i u  

. godz.  12.00 w kościele  ś w .  Ignacego 
b^ańsku-Oruni. 
Uprowadzenie z w ł o k  n a  cmentarz  w Gdańsku-
V ł R i i e  z k a p l i c y  kośc ie lne j  ś w .  Ignacego tego 

R O D Z I N A .  

IRENAGRACZYK 
;za Św. żałobna o d p r a w i o n a  zostanie w d n i u  

Gdańsku-Wrzeszczu p r z y  u l .  Mickiewi-

.kSfzeb odbędz ie  się t e g o  samego  d n i a  o godz. 
» na cmentarzu  Łostowice, 

c z y m  z a w i a d a m i a  pogrążona w głębokim 

BRONISŁAW SIKORSKI 

Pracownicy  Działu Służb Społecznych Ze­
społu Opieki  Z d r o w o t n e j  w Gdańsku-Wrze-

J iu8łębokim ża lem z a w i a d a m i a m y ,  ż e  d n i a  5 g r u -
ł C 1 9 8 1  r o k u  zmarł nagle,  odchodząc o d  n a s  n a  

nasz  n a j u k o c h a ń s z y  1 n a j d r o ż s z y  maż,  o j -
ifil • brat, teść i dz iadek  

LEON NAJDER 

»L a r t e k)  o godz. 12.15 w kościele  Matki B o s k i e j  
w w Gdyni-Orłowie. 
I", 1hr r z eb  odbędz ie  się w t y m  s a m y m  d n i u  o ro-
' ^ 13.30 n a  cmentarzu  W i t o m i ń s k i m  w G d y n i  

"srążona w głębok im s m u t k u  
żona z rodzina.  

. S-12827 

h 6?ębokim s m u t k i e m  z a w i a d a m i a m y ,  ź e  d n i a  
— p A  x. . r \ umarła m o j a  kochana  żona, nasza 

teśc iowa i babcia  

JADWIGA GOŁUŃSKA 
ś w .  żałobna odprawiona  zostanie  d n i a  10. 

k-81 r. o godz.  10.00 w kościele  Najświętszego 
v 9 Pana Jezusa w Gdyni .  
!,ll?Srzeb odbędzie  się t e g o  s a m e g o  d n i a  o godz.  

'"n7.5l',ii h R a  cmentarzu  W i t o m i ń s k i m .  
n l d r ą ż o n a  w ż a l u  

R O D Z I N A .  

—i 

' J ,  . g ł ę b o k i m  s m u t k i e m  z a w i a d a m i a m y ,  ż e  dn ia  
„hi % i K ^ d n i a  1981 r o k u  odszedł od n a s  n a  z a w s z e  

ł u p a n y  mąż, n i e z w y k l e  t r o s k l i w y  tatuś. brat.  
w i szwagier  § f ^ 

» f y  mgr ini. WIKTORKRASKIEWICZ 
F' św.  żałobna odprawiona  zostanie w d n i u  

s|ęieP jj», Srudnia 1981 r o k u  o godz.  10.45 w kościele  
Stanisława Biskupa  w Gdańsku-Wrzeszczu 

,"anlc? > v  ul.  Dzierżyńskiego.  
i -72't g)' naprowadzenie  zwłok z k a p l i c y  c m e n t a r n e j  w 

vyj i ,0f l S k u-Oliwie  nastąpi  tego  s a m e g o  d n i a  o godz. 

p i Ą i  I» cZym z a w i a d a m i a  ż y c z l i w y c h  pamięc i  Zmarłe-
ł u gi,  gi D °grążona  w głębokim b ó l u  

Sb 

1 
3 #  

-t f °  ,<K 1 h l a  1981 r o k u  odeszła od nas  p r z e ż y w s z y  lat  
p # % i a 2 a  n a j u k o c h a ń s z a  mamus ia ,  babc ia  i pra-

MARIANNA JABŁOŃSKA 
y*a Św. Żałobna odprawiona  zostanie d n i a  8 
' l i a  1981 r o k u  o godz. 8.30 w kościele św.  

gpietawa Biskupa  w e  Wrzeszczu p r z y  u l .  Dzier-
J k i e g o .  

ti8rzeb odbędzie  się tego  samego  d n i a  o godz. 
b. I"i n omttnłormi Kr ohr włłlrn. 

% 
,,i Ua cmentarzu  Srebrzysko.  

»szc 56* Srążeni w s m u t k u  
córki,  s y n o w i e  z rodz inami.  

PiKlef" j ^ L ^ e b o k i m  ża lem z a w i a d a m i a m y ,  ż e  zmarł  
'VWS7V lat 75 

JAN PYKOSZ 
h a j t r o s k l i w s z y  mąż,  o jc iec  i dz iadek.  

- y i  "ĄrP 
f e j ?  e , 5 Z e b  odbędzie  się w d n i u  10 g r u d n i a  1981 r. 
0 y  z-  1 3  3 0  n a  cmentarzu  Srebrzysko.  

f ? „ a  ś w .  żałobna odprawiona  zostanie 
,jl( S t u d n i a  1981 r. o godz. 10.00 w 

• Cry % ^Wychwstan ia  Pańskiego  w Gdańsku-Wrzesz-
/ J  ^rzy ul .  Gomółki.  

R O D Z I N A .  
, ii'-J l r n y  o nieskładanie  k o n d o l e n c j i .  
! ' V  V G-33713 

Dyrektorowi technicznemu 

dr. inż. Przemysławowi Wierzchowskiemu 
w y r a z y  głębokiego współczucia z p o w o d u  śmierc i  

O J C A  

d y r e k c j a ,  POP, K Z  „Solidarności" i współ­
p r a c o w n i c y  z Polskiego Re jes tru  Statków.  

Dr. Januszowi Dubickiemu 
w y r a z y  współczucia z p o w o d u  z g o n u  

O J C A  
składają  

k o l e d z y  z I K l i n i k i  Chorób 
W e w n ę t r z n y c h .  

Koledze Władysławowi Rakowskiemu 
serdeczne w y r a z y  współczucia z p o w o d u  śmierc i  

O J C A  
składają  

Zarząd. Rada, POP, z w i ą z k i  z a w o d o w e .  ko<-
leżanki  i k o l e d z y  ze SPTJM „Techno-Me-
chan ik" .  

Wszys tk im przyjaciołom, z n a j o m y m  i de lega­
c j o m ,  k tórzy  okazal i  współczucie w d n i a c h  ża­
łoby  i pogrzebu  

ZYGMUNTA ŚWIĄTKA 
serdeczne podz iękowania  składa pogrążona w 

głębokim b ó l u  i s m u t k u  
R O D Z I N A .  

W s z y s t k i m  z n a j o m y m ,  b l i s k i m  i ż y c z l i w y m  oraz 
E l  Radzie  i Zarządowi  Spółdzielni Art-Region w So­

pocie z a  okazaną życz l iwość  w ciężkich chwi lach  
oraz udział w pogrzeb ie  w d n i u  1 g r u d n i a  1981 r. 
m o j e j  n a j u k o c h a ń s z e j  ż o n y  

JADWIGI WERONIKI KUFEL 

Wszystk im,  k tórzy  okazal i  współczucie 
czestniczyli  w ostatnie j  drodze  

KLARY BARWIKOWSKIEJ 

serdeczne podz iękowania  

Rodzinie  tragicznie zmarłego 

ALEKSANDRA LENDY 

w y r a z y  szczerego współczucia 

^ d y r e k c j a ,  K Z  NSZZ .Sol idarność"  oraz ko­
leżanki  i ko ledzy  z oddziału. 

Koledze Eugeniuszowi Jabłońskiemu 
w y r a z y  głębokiego współczucia z p o w o d u  śmierci  

M A T K I  

d y r e k c j a .  K Z  NSZZ „Solidarność", kole­
ż a n k i  i ko ledzy  z W o j e w ó d z k i e j  Stacj i  Sa­
nitarno-Epidemiologicznej  w Gdańsku.  

K-9129 

Wszys tk im przy jac iołom,  z n a j o m y m  i sąsiadom, 
k t ó r z y  okazal i  p o m o c  i współczucie oraz uczest­
n iczy l i  w uroczystości  p o g r z e b o w e j  n iezapomnia­
n e g o  i n ieodżałowanego 

ś. t p .  

RYSZARDA KAŁABISA 
serdeczne podz iękowanie  składa 

żona z s y n e m .  

W 40 rocznicę 

OBRONY TOBRUKU 

i BITWY POD GAZALĄ 
w d n i u  10 g r u d n i a  br.  o godz in ie  18 odbędz ie  się w 
kościele  g a r n i z o n o w y m  w Gdańsku  Wrzeszczu p r z y  
ul .  Matejki  uroczyste  n a b o ż e ń s t w o  za poległych i 
zmarłych żołnierzy Samodz ie lne j  B r y g a d y  Strzel­
c ó w  Karpackich,  na  k t ó r e  zapraszają  zaintereso­
w a n y c h  

b .  żołnierze SBSK 

GMINNA SPÓŁDZIELNIA 
..SAMOPOMOC CHŁOPSKA" w Starogardzie Gd. 

Oddział w Skórczu 

poszukuje kandydata na stanowisko 
• kierownika piekarni w Skórczu. 

W a r u n k i  p r a c y  i płacy d o  o m ó w i e n i a  n a  roiej-

Miejskie Przedsiębiorstwo Budowy 
i Konserwacji Terenów Zieleni w Gdańsku 

ZATRUDNI ZARAZ 
# 2 pa laczy  
# 1 spawacza  
# 3 operatorów sprzętu  c iężkiego „Białoruś" 
# 3 m e c h a n i k ó w  s a m o c h o d o w y c h  
# 1 k o w a l a  
@ 1 szklarza 
® 1 e l e k t r y k a  
# 1 k ierowcę  c iągnika  rolniczego 
® 2 operatorów mikroc iągnika  (kosiarki) 
® 1 stolarza 

z e  s k i e r o w a n i e m  z Wydziału Zatrudnienia Urzędu 
Miejskiego 

Zgłoszenia p r z y j m u j e  Dział S p r a w  Pracowniczych  
MPBiKTZ w Gd .-Oliwie, u l .  Opacka 12. K-8186 

„ S P O Ł E M "  
Wojewódzko Spółdzielnio Spożywców 

Gdańsk, Oddział w Pruszczu Gdańsk im.  
Ul. W o j s k a  Polskiego 32. tel.  8Z.21.23 

NATYCHMIAST ZATRUDNI 
z e  s k i e r o w a n i e m  z k o m ó r k i  /• t rudn ien ia  U r z ę d u  

Miejskiego w Pruszczu G d a ń s k i m :  

• chłodniarza w masarni 

# dozorców w masarni. 

Szczegółowych informacji udziela Sek­
cja Spraw Pracowniczych Oddziału. 

lUpfilM 
WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 

HANDLU WEWNĘTRZNEGO 
w GDAŃSKU 

I N F O R M U J E ,  

od że uruchomiono w GDYNI przy ul. Abrahama 74 (wejście 
ul. Władysława IV 74) tel. 21-63-62 

K O M I S  M E B L O W Y  
czynny w godzinach od 11.00 do 18.30 

Z A P R A S Z A M Y .  
K-8841 

Okręgowy Zakład Transportu i Maszyn Drogowych w Gdańsku 

OGŁASZA PRZETARG OGRANICZONY 

na sprzedaż n/w środków transportowych: 
% Ciągnik siodłowy Ma z typ 5429, nr silnika 471772,, nr podwozia 576, 

rok produkcji 1979, cena wywoławcza 344 500 zł 
® Ciągnik siodłowy Maz typ 5429. nr silnika 473368, nr podwozia 615, 

rok produkcji 1979, cena wywoławcza 318 000 zł 
# Naczepa typ 5245, nr podwozia 781690, rok produkcji 1978, cena wy­

woławcza 87 000 zł. 
@ Naczepa typ 5245, nr podwozia 781674, rok produkcji 1978, cena 

wywoławcza 95 700 zł. 
Przetarg odbędzie się w dniu 29. 12. 1981 roku o godz. 10.00 w świet­

licy OZTiMD Oddział w Wejherowie, ul. Gronkiewicza 41, środki tran­
sportowe można oglądać w godz. 8.00 — 14.00 na bazie w Wejherowie— 
adres j. w. Jednostki gospodarki nie uspołecznionej i osoby fizyczne 
przystępujące do przetargu muszą przedłożyć zaświadczenie o możliwoś­
ci kupna wydane przez Wydział Komunkacji Urzędu Wojewódzkiego w 
Gdańsku. Wadium w wysokości 10 procent ceny wywoławczej należy 
wpłacić najpóźniej w przeddzień przetargu do kasy OZTiMD w Wejhe­
rowie. 

W przypadku niedojścia do skutku pierwszego przetargu, drugi odbę­
dzie się w tym samym dniu o godz. 12.00. Zastrzegamy sobie prawo od­
wołania przetargu bez podania przyczyn. 

łx.-ooOu 

Przedsiębiorstwo Organizacji 
Dostaw Eksportowych „Metalcoop" 

Gdańsk, ul. Na Stępce I d  

ZATRUDNI ZARAZ 
ze skierowaniem z Wydziału Zatrudnienia 
i Spraw Socjalnych Urzędu Miejskiego w 
Gdańsku 

• kierownika magazynu 

Wykształcenie średnie techniczne, wy­
magany staż pracy na danym stanowisku 
5 lat. 

Bliższych informacji udziela dział spraw 
pracowniczych, tel. 31-36-91/92 w. 96. 

K-8660 

Stocznia Remontowa „RADUNIA" 
w Gdańsku 

ZATRUDNI NATYCHMIAST 
z e  s k i e r o w a n i e m  z Wydziału  Zatrudnienia  p r a .  

c o w n i k ó w  na  teren ie  Gdańska 1 G d y n i  w zawo-

# m a l a r z  konserwator  o k r ę t o w y  
# m o n t e r  izolacj i  o k r ę t o w y c h  
# m o n t e r  k a d ł u b ó w  o k r ę t o w y c h  
# m o n t e r  ś lusarskiego wyposażen ia  o k r ę t o w e g o  
# m o n t e r  ruroc iągów o k r ę t o w y c h  
0 spawacz  
# palacz c.o. i kotłowy  
# robotnik  n i e w y k w a l i f i k o w a n y .  

Kandydaci winni zgłaszać się w Dziale 
Kadr i Szkolenia Zawodowego Stoczni 
Remontowej „RADUNIA" w Gdańsku, ul. 
Na O strawi u 1, tel. 31-68-31 wewn. 271, 
272. 

WOJEWÓDZKI ZAKŁAD 
TRANSPORTU MLECZARSKIEGO 

w Elblągu, ul. Bema 5a 
O G Ł A S Z A  
przetarg nieograniczony 

na wykonanie robót ogólnobudowlanych 
w Oddziale Elbląg i Pasłęk. 
Ogólną wartość  robót  s z a c u j e  się n a  300 tys.  zi. 

Termiin w y k o n a n i a  robót  w s t ę p n i e  ustala się 30 
stycznia  1992 r. Bl iższe j  i n f o r m a c j i  co d o  szczegó­
ł ó w  udzie la  Dział Techniczny  WZTM. 

WZTM rnie zabezpiecza mater iałów na  w y k o n a ,  
n i e  w w .  robót.  

W przetargu mogą brać  udział przedsiębiorstwa 
państwowe,  spółdzielcze i p rywatne .  

Oferty  na leży  składać w z a l a k o w a n y c h  k o p e r t a c h  
przez 14 d n i  p o  u k a z a n i u  się ogłoszenia w prasie. 

K o m i s y j n e  otwarcie  k o p e r t  nastąpi  w s i e d e m ,  
nastyrn d n i u  p o  u k a z a n i u  się ogłoszenia w prasie, 
w s iedzibie  WZTM Elb ląg  o godz in ie  12. 

WZTM zastrzega sob ie  p r a w o  w y b o r u  oferenta  
l u b  u n i e w a ż n i e n i e  przetargu  b e z  podania  p r z y .  
c z y n y .  K-8861 

URZĄD CELNY 
w Gdyni 

podaje do wiadomości 
że dnia 18 grudnia 1981 r. o godz. 10 w 
siedzibie Urzędu Celnego w Gdyni przy 
ul. Polskiej 8 

ODBĘDZIE SIĘ 
l i cytac ja  s a m o c h o d u  osobowego m - k l  V o l k s w a g e n  
1600, rok  p r o d u k c j i  1972, cena w y w o ł a w c z a  113 300 
złotych, oraz samochodu  c iężarowego Hanomag  
Matador E 1,3, r o k  p r o d u k c j i  1976, cena w y w o ł a w ­
cza 44 625 zł. 

Samochody można  oglądać dnia  17. 12. 1901 r. na  
p lacu  X X V I I  Zarządu Portu  w G d y n i  p r z y  u l .  
Marchlewskiego 16 w godz inach  13.30—14.30. 

W p r z y p a d k u  niedojśc ia  d o  s k u t k u  l i c y t a c j i  w 
p i e r w s z y m  terminie,  l i cytac ja  w d r u g i m  t e r m i n i e  
odbędz ie  siię w t y m  s a m y m  d n i u  o godz. 12. 

L icytac ja  będz ie  przeprowadzona  w myś l  u s t a w y  
z dn ia  17 czerwca 1966 r. o postępowaniu  egzeku­
c y j n y m  w admin i s t rac j i  (Dz. U.  n r  24, poz. 181 z 
1966 r.) i rozporządzenia ministra f i n a n s ó w  z d n .  
6 października  1966 r. (Dz. U. n r  44. poz. 265 z 

Urząd Celiny w G d y n i  n i e  odpowiada  za u k r y t ę  
w a d y ,  brakli części i wyposażen ia  zaistniałe przed 
p r z y j ę c i e m  p r z e d m i o t ó w  oraz zastrzega sobie  pra­
w o  w y c o f a n i a  s a m o c h o d ó w  z l i c y t a c j i  b e z  p o d a .  
n ia  przyczyn.  K-8972 

Przedsiębiorstwo Spedycji 
Międzynarodowej C. Hartwig 

Gdańsk Nowy Port, ul. Na Zaspę 3 
O G Ł A S Z A  

drugi przetarg ograniczony 
na sprzedaż samochodu ciężarowego Star 
25, nr podwozia 100744, silnika ARS 
000913. Cena wyw. 30 000 zł. 

Przetarg odbędz ie  się w d n i u  22. 12. 1981 r. o go­
dz in ie  10 w b iurze  PSiM C. Hartwig,  Gdańsk  No­
w y  Port, u l .  Na Zaspę 3 — p o k ó j  19. P o j a z d  moż­
n a  oglądać p o  w w .  adresem w godzinach 10—'13. 

W a d i u m  w wysokośc i  i o  proc. c e n y  w y w o ł a w ­
c z e j  na leży  wpłacić  d o  k a s y  PSM C. Hartwig  
Gdańsk,  n a j p ó ź n i e j  d o  d n i a  21.. 12. 81 r. godz.  13. 
Przedsiębiorstwo zastrzega sobie p r a w o  u n i e w a ż ­
nienia  przetargu b e z  podania  przyczyn.  

M A T R Y M O N I A L N E  

A T R A K C Y J N A ,  b l o n d y n ­
ka,  lat  27, pos iadająca nie­
ruchomość,  pozna pana 
(chętnie pływającego).  Cel  
matrymonia lny .  Oferty  
GM 33087, B iuro  Ogłoszeń, 
80-958 Gdańsk.  

P A N I  o m i ł e j  prezencj i ,  
n iezależna (z mieszkaniem)  
pozna ku l tura lnego  p a n a  
w ce lu  m a t r y m o n i a l n y m ,  
o d  lat  48-55. Oferty  GM-
33209, B iuro  Ogłoszeń, 
80-958 Gdańsk.  

NIERUCHOMOŚCI 

DZIAŁKĘ b u d o w l a n ą  w 
Trójmieście,  krzesełko B a m  
bino.  m a s z y n ę  Singer — 
kup ię .  T e l e f o n  32-47-22. ^ 

PARTEROWY d o m e k  jed­
n o r o d z i n n y  w G d y n i  — 
sprzedam. Wiadomość:  
Gdynia,  Matejki  11/37. 

DO 0,5 h a  z iemi  kup ię .  O-
f e r t y  33226. B iuro  Ogło­
szeń, 80-958 Gdańsk.  

POŚREDNICTWO h a n ­
d l o w e  poleca kupno,  sprze 
d a t :  mieszkań,  d o m ó w ,  lo­
k a l i  u ż y t k o w y c h ,  działek. 
Gdyn ia ,  3 Maja 27/31 m 32. 
k l .  II, parter.  te le fon  
20-58-69. S-11703 

DOMEK ' letniskowy, okol i­
ce Sulęczyna — sprzedam. 
Te le fon  51-41-27 l u b  
51-41-72. p o  17 

DOMEK letni  koło Koście  
r z v n y  - sprzedam. Oferty  

FERMĘ l i s ó w  sprzedam.  
Jan  Krawczak.  Gdańsk-
-Swibno, ul .  K r a ń c o w a  4. 

G-33094 

PÓŁ „b l i źn iaka"  z plana­
m i  n a  r o z b u d o w ę  zamien ię  
n a  d w a  mieszkania.  Tele­
f o n  32-14-62. G-33114 

DOMEK l e t n i s k o w y  k u p i  
obcokra jowiec .  Oferty  
33131. B iuro  Ogłoszeń, 
80-958 Gdańsk.  

GOSPODARSTWO ro lne  
d o  5 h a  z b u d y n k a m i ,  w 
w o j .  g d a ń s k i m  (30 k m  o d  
Gdańska, G d y n i  — p i ln ie  
kup ię .  Oferty  33137, Biuro  
Ogłoszeń, 80-958 Gdańsk.  

DZIAŁKĘ b u d o w l a n ą  700 
m k w . .  w Osowej,  ogrodzo 
ną, światło, w o d a  (stoi n a  
n i e j  d o m e k  d r e w n i a n y  t y ­
p u  „kampinos  III") — 
sprzedam. Tel. 20-41-25. 

GOSPODARSTWO d o b r z e  
prosperu jące  — kupię .  W 
rozl iczeniu e w e n t u a l n i e  
M-4. Oferty 33206, B i u r o  
Ogłoszeń, 80-958 Gdańsk.  

GOSPODARSTWO r o l n e  
22 ha,  z z a b u d o w a n i a m i  — 
sprzedam. W rozl iczeniu 
d o m  w mieście  l u b  d u ż e  
mieszkanie  własnościowe.  
Oferty  33229. B iuro  Ogło­
szeń, 80-958 Gdańsk.  

WILLĘ z p a r k i e m  p o w .  
7300 m k w .  w Grodz isku  
Mazowieckim — sprzedam. 
Gdańsk, t e l e f o n  47-92-10. 

WILLĘ  Stan surowy,  d w i e  
ha le  p ieczarkarni  z pro­
d u k c j ą ,  1000 m k w .  dział 
k a  Brzoza Bydgoska  — 
sprzedam. Nowicki,  B y d ­
goszcz, Łuczniczki  24. 

G-33322 

GOSPODARSTWO sadowni­
cze z zabudowaniami ,  b l i s  
k o  Gdańska — sprzedam.  
Oferty  33085. B i u r o  Ogłoszeń 
80-958 Gdańsk.  

MOTORYZACYJNE 

MERCEDESA 300 D, 1978 r. 
(biały) stan idea lny  — 
sprzedam. Gd.-Wrzeszcz, 
uL W a j d e l o t y  29/1. 

RENAULT 20 TS, przebieg  
29 000 k m  — sprzedam. O-
li\ya, Piastowska 23 ( w e j ­
ście o d  ul .  Subisława). 

SAMOCHOD Syrena (od­
biór  Polmozbyt )  zamienię  
n a  Fiata 126 p l u b  i n n y .  
W a r u n k i  z a m i a n y  d o  u-
zgodnienia.  Oferty  33159, 
Biuro Ogłoszeń, 80-958 
Gdańsk.  

CZTERY u ż y w a n e  koła d o  
samochodu  Opel — sprze­
dam.  Przymorze, Piastow­
s k a  90 B/61. G-33169 

KOMISJA ZAŁOŻYCIELSKA POWSZECHNEJ SPÓŁDZIELNI 
SPOŻYWCÓW W TCZEWIE, ul. Westerplatte 7 

POSZUKUJE KANDYDATÓW NA CZŁONKÓW ZARZĄDU 

NA NASTĘPUJĄCE STANOWISKA: 
# prezesa zarządu 
# wiceprezesa ds. handlu 
# wiceprezesa ds. gastronomii i produkcji 
# wiceprezesa ds. ekonomicznych z uprawnieniami głównego 

księgowego. 

Wymagane kwalifikacje: wykształcenie wyższe ekonomiczne, techniczne, 
orownicze, odpowiednie d o  pelnionei funkcji, 8 lat stażu pracy w tym 4 na 
stanowisku kierowniczym. 

Podanie należy składać pod adres: „Społem" W S S  Oddział w Tczewie, u! 
Westerplatte 7 w terminie d o  dnia  12. 12. 1981 r 

Rada Spółdzielni zastrzega sobie prawo wyboru kandydatów na poszcze­
gólne stanowisko bez podania uzasadnienia. K-8872 

Rada Pracownicza Państwowego Ośrodka Maszynowego 
Wejherowo zs. w Bolszewie 

o g ł a s z a  k o n k u r s  
• na stanowisko DYREKTORA NACZELNEGO 

Wymagania dla kandydatów: 

• znajomość zagadnień z organizacji i zarządzania przedsię­
biorstw 

• wykształcenie wyższe 
• minimum 8 lat pracy, w tym 4 łata na stanowisku kierowni­

czym. 
Oferty zawierające życiorys, odpis dyplomu, opinie z poprzed­

nich zakładów pracy oraz inne dokumenty mające istotny zwią­
zek z ofertą należy składać w terminie do 15 grudnia 1981 roku 
w Radzie Pracowniczej Państwowego Ośrodka Maszynowego 
Wejherowo zs. w Bolszewie. 

Stanowisko do objęcia po przejściu na emeryturę obecnego 
dyrektora zakładu tj. od dnia 1 stycznia 1982 roku. 

Rada Racownicza zastrzega sobie prawo odrzucenia zgłoszonej 
kandydatury bez podania przyczyn. K-8949 

Zakład Sprzętu i Transportu Przedsiębiorstwa Konserwacji 
Urządzeń Wodnych i Melioracyjnych 

w Pruszczu Gdańskim, ul. M. Fornalskiej 33 

OGŁASZA I PRZETARG OGRANICZONY 

na sprzedaż ciągnika m-ki Ursus C-360, nr podw. 352430, nr siln. 
356705, rok prod. 1978, cena wywoławcza 149 100 zł oraz ciągnika m-ki 
Ursus C-330, nr podw. 177704, nr siln. 249162, rok prod. 1974. cena 41 496 
złotych. Przetarg odbędzie się w g  zasad określonych zarządzeniem mi­
nistra rolnictwa (Dziennik Urzędowy Ministerstwa Rolnictwa nr 1. poz. 5 
z dnia 5 maja 1981 roku. 

Prawo udziału w przetargu posiadają jednostki gospodarki nie us połeć z 
nionej oraz rolnicy indywidualni, którzy złożą pisemne oświadczenie, że 
wyrażają zgodę na warunki przetargu. 

Przetarg odbędzie się w Zakładzie Sprzętu i Transportu adres j w. w 
dniu 22. 12. 1981 roku o godz. 10.00. 

Przystępujący do przetargu winni wpłacić w przeddzień przetargu 
wadium w wysokości 10 proc, ceny wywoławczej w kasie przedsiębior­
stwa. Ciągniki można oglądać codziennie w godzinach 9.00 — 12.00 na 
terenie zakładu. 

W razie niedojścia do skutku pierwszego przetargu w tym samym 
dniu o godzinie 12.00 odbędzie się II przetarg. 

Zastrzegamy sobie prawo unieważnienia przetargu bez podania przy­
czyn. 

K-8846 

NACZELNIK MIASTA MALBORKA 

O G Ł A S Z A  K O N K U R S  
@ na stanowisko dyrektora Miejskiego Zespołu Ekonomiczno-

Administracyjnego Szkół w Malborku 

Wymagane kwalifikacje: 

# wykształcenie wyższe ekonomiczne lub administracyjne 
S 6 lat pracy zawodowej. 
Kandydaci winni w ciągu 14 dni od chwili ukazania się ogłoszenia zło­

żyć następujące dokumenty: 
— podanie, 
— życiorys, 
— kwestionariusz osobowy, 
— opinie z poprzedniego miejsca pracy. 

Dokumenty składać należy w Urzędzie Miejskim, Wydział Oświaty i 
Wychowania w Malborku, pl. Słowiański 5. Szczegółowych informacji 
udziela inspektor oświaty i wychowania, teL 29-70. 

K-8860 

Zespół Elektrociepłowni „Wybrzeże" 
w Gdańsku ul. Wiślna 6/16 

zatrudni natychmiast 
ze skierowaniem z Wydziału Zatrudnienia 

niżej wymienionych pracowników: 
# Elektrociepłownia Ołowianka. Gdańsk, ul Ołowianka 1 

— techników elektryków lub mistrzów • 
— spawaczy gazowo-elektrycznych z uprawnieniami RSg lub RS* 

— ślusarzy-monterów 
— blacharza 
— operatorów spychacza • 
— kowala 
— sprzątaczki 
Zgłaszać sie w Wydziale Kadr 1 Szkolenia tel 31-52-86 

# Elektrociepłownia Gdańsk, ul Wiślna 6/16 
— techników elektryków 
— mechaników orecvzyjnych 
— ślusarzy 
— malarzy-szklarzy 
— spawaczy gazowo-elektrycznych z uprawnlen;ami RS2 lub RS* 
— robotników niewykwalifikowanych 
— dozorców — oortierów x 

Zgłaszać sie w Wydziale Kadr t Szkolenia telefon 473-504 
# Elektrociepłownia Gdynia 1 i 2. ul. Energetyków 1 

— techników elektryków lub elektryków 
— ślusarzy obchodowych 
— obchodowych urządzeń pomocniczych 
— monterów kotłowych 
— monterów rurociągowych t armatury 
— maszynistów gospodarki wodnej 
— dozorców — oortierów 
— sprzątaczki 
Zgłaszać sie w Wydziale Kadr i Szkolenia tel .'0-70-01 

# Elektrociepłownia Gdynia 3, al. Pucka 118 w Gdyni 
— techników elektryków lub elektryków 
— techników mechaników 
— techników chemików 
— ustawiaczy — manewrowych z uprawnieniami PKP 
— ślusarzy 
— hydraulików 
— cieśli-stolarzy 
Zgłaszać sie w Wydziale Kadr 1 Szkolenia tel 23-25-86. 

U W A G A !  Dla robotników niewykwalifikowanych zakład prowa­
dzi szkolenie wewnątrzzakładowe w zawodach: maszynista kotłów, 
obchodowy urządzeń pomocniczych, K-5088 
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Prabuckie sanatorium 
mieszkańcom miasta 

Sanatorium Przeciw­
gruźlicze w Prabutach, 
dysponujące zarówno 
liczną kadrą medyczną 
jak i sprzętem, systema 
tycznie okazuje pomoc 
mieszkańcom tego mias 
teczka W sanatoryjnej  
pracowni radiologicznej 
wykonu je  się zdjęcia 
rentgenowskie pacjen­
tom miejsko-gminnego 
ośrodka zdrowia. Parę 
tysięcy rentgenowskich 
fotografii  w ciągu roku 
opisuje społecznie le­
karz sanatorium Halina 
Radecka. 

Prócz badań radiolo­
gicznych w sanatorium 
w y k o n u j e  się badania 
kardiologiczne (EKG), 
gdvż  miejscowy ośrodek 
zdrowia nie dysponuje  
ani odpowiednią aparatu 
rą. ani pracownią. 

(hb) 

Przygotowują 

zimowisko 
W elbląskim Zamechu 

już od września rozpoczę­
to przygotowania do zi­
mowiska dla dzieci i mło 
dzieży szkolnej, które zlo­
kalizowano w ośrodku w y  
poczynkowym zakładu w 
Krynicy Moskiej. Aktual­
nie trwa ocieplanie po­
mieszczeń ośrodka, szkle­
nie galeryjek i uzupełnia­
nie grzejników wkładkami 
grzewczymi. W dniach od 
2 do 12 lutego przyszłe­
go roku w ośrodku wypo 
cznie 200 uczniów szkół 
podstawowych i średnich. 
Dla nich przygotowywany 
jest obecnie sprzęt zimo­
w y :  sanki, narty i łyżwy.  

(am) 

Liceum Ekonomiczne 
nadal w budowie 

Otwarcie części bu­
dynku, w którym zloka­
lizowano Liceum Ekono 
miczne w Elblągu pla­
nowano na październik 
br. Mamy już  grudzień, 

budowniczym ciągle 
coś przeszkadza w do­
trzymaniu podejmowa­
nych terminów. Podo­
bno część obiektu mło­
dzież otrzyma w gru­
dniu. Oby tak się stało! Największe opóźnienia 
notuje się na budowie  
sali gimnastycznej, któ­
rą oby zakończono budo 
wać na n o w y  rok szkol 
ny. (am) 

Podarek pod choinkę 
z giełdy 

Na kolejną giełdę u-
żywanych rzeczy zapra­
sza t y m  razem Miejski 
Ośrodek Kultury w K w i  
dzynie. W najbliższą so 
botę, 12 grudnia od 
godz. 10.30 na placu 
Zwycięstwa pod hasłem 
„Podarek pod choinkę" 
można będzie wymienić, 
sprzedać, kupić  używa­
n y  sprzęt sportowy, o-
dzież, obuwie, zabawki, 
obrazy. Do uczestnictwa 
organizatorzy zaprasza­
ją wszystkich, a zwła­
szcza plastyków — pro­
fesjonalistów i amato­
rów oraz kolekcjonerów. Podczas giełdy urucho 
mione zostanie przez 
MOK wespół z PKPS 
stoisko darów dla n a j ­
bardziej  potrzebujących 
pomocy materialnej. Ze 
brane w t y m  dniu rze­
czy (odzież, obuwie, ży­
wność itp.) zostaną prze 
kazane podopiecznym 
PKPS, jeszcze przed 
świętami. (jg) 

Pogrom wiat 
Silne wiatry spowodo­

wały prawdziwy pogrom 
wiat na przystankach PKS. 
Niemal wszędzie wichura 
pozrywała zadaszenia z 
eternitu, a nierzadko po­
przewracała i ściany. Ża­
łośnie więc wyglądają 
przystanki PKS, a jeszcze 
żałośniej - oczekujący DO 
sażerowie, bowiem nie 
mają już gdzie schronić 
się przed wiatrem i desz-

Zrozumiałe, ii wyrzą­
dzone szkody są bardzo 
duże. Jednak właściciel,, 
którym jest PKS, winien za 
troszczyć się o ocalały 
materia!. Być może uda się 
przywrócić do życia wia­
ty na przystankach, cho­
ciażby przy wsparciu miesz 
kańców pobliskich wsi. 
Warto już teraz zastano­
wić sie nad tą sprawą, 
aby ulżyć doli wyczekują­
cych na przystankach pa­
sażerów. (SR.) 

Malborska Wytwrónia  Makaronów produ 
kuje już na poczet przyszłego roku. 1 gru-
nia załoga wykonała roczny plan produkcji. 
Oznacza to, ż e  d o  tej  pory dostarczyła na 
rynek 16 tys. ton makaronów w 40 a s o r t y ­
mentach. 

Może się to wydawać dość zaskakujące, 
że w tak trudnych, kryzysowych czasach 
fabryka właściwie nie miała kłopotów oni 

z, surowcami, oni z wydajnością pracy, oni 
też — c o  było  w lotach ubiegłych istną pla­
gą — 7 brakiem opakowań. A jednak... 

Niestety, prognozy nie są najlepsze. Bra­
kuje jaj.  Na razie produkcja opiera się je­
szcze na zapasach i dostawach (suszu ja­
jecznego) bieżących. 

(ig) 
Fot. W .  Nieżywiński 

W Bałtyckim Uniwersytecie Ludowym 
Staraniem Zarządu Kra­

jowego Związku Młodzieży 
Wie jsk ie j  i Towarzystwa 
Uniwersytetów Ludowych 
powstał w Opaleniu w w o j .  
gdańskim BAŁTYCKI TJNI 
WERSYTET LUDOWY. 
Już za parę dn i  zjadą się 
tu słucharze — w więk­
szości mieszkańcy w s i  z 
północnych województw.  

Zajęcia trwać będą o d  15 
grudnia br. do 28 marca 

1982 roku. Obecnie dobiega 
końca rekrutacja słuchaczy, 
przeprowadzana przez orga 
nizacje młodzieżowe, dzia­
łające na terenie wiejskim.  
Kształcenie w BUL prze­
biegać będzie w trzech 
grupach. W pierwszej  — 
przewidziano j e  dla słucha 
czy z ukończoną szkołą 
podstawową i zasad­
niczą szkołą rolniczą 
l u b  SPR, w drugie j  — z 
wykształceniem średnim (li-

Spotkanie na tematy najważniejsze 
W siedzibie Miejsko-

Gminnego Komitetu ZSL w 
Gniewie odbyło się ostat­
nio spotkanie sekretarza 
Naczelnego Komitetu ZSL, 
członka prezydium NK — 
Waldemara Winkla z dzia­
łaczami stronnictwa gmin 
Gniew i Pelplin. Tematem 
były aktualne problemy po 
lityczne i społeczne, oma­
wiane w świetle projektów 
trzech podstawowych doku 
mentów ZSL: deklaracji  
ideowej, programu i statu­
tu. 

W ożywionej  dyskusj i  
koncentrowano się na  oma 
wianiu modelu porozumie­
nia narodowego i uczestni­
ctwa w nim ZSL, sprawie 
wyborów do rad narodo­
wych — tu zwracając szcze 
golnie uwagę na koniecz­
ność demokratycznego cha­
rakteru tych wyborów. 
Szczególne zaniepokojenie 
wyrażono w związku z 
przybierającym na sile kon 
f l iktem między miastem i 
wsią, dalszym narastaniem 
nastrojów antychłopskich, 
co stanowi duże zagrożenie 
dla bytu  narodowego. 

Obecnie — mówiono — 
obie strony licytują się w 
formułowaniu swych po­
trzeb, podczas gdy najważ­
niejszy jest obowiązek 
wspólnego działania wszy­
stkich na rzecz zapewnie­

nia wyżywienia  dla ludno­
ści na wsi  i w mieście. 
Mówiono także o innych 
problemach gospodarczych, 
wśród których dyskutanci 
uznali za istotny obowiązek 
przeprowadzania szerokiej 
konsultacji przed podejmo 
waniem takich decyzji  jak 
np. sprzedaż wiązana pło­
d ó w  rolnych, tak szeroko 
obecnie krytykowana w 
wielu środowiskach. 

<jg> 

ceum l u b  technikum) i w r e  
szcie w trzeciej — dla 
osób z ukończonymi studia 
m i  wyższymi.  

Pragnieniem założycieli 
BUL jest takie kształto­
wanie  umysłów młodych 
ludzi, a b y  stawali się oni 
światłymi rolnikami, twór­
czymi w uprawianiu  swo­
jego zawodu, jak i w ży­
ciu społeczno-kulturalnym 
wsi.  Chodzi i m  o to, aby  
absolwenci po powrocie do 
s w o j e j  miejscowości sta­
wal i  się motorem ruchu 
społecznego na  wsi, będąc 
jednocześnie doradcami i 
współpracownikami ośrod­
k ó w  kultury, k lubów „Ru­
chu" czy też innych placó­
w e k  kulturalnych, których 
działalność w ostatnich la­
tach odgrywać zaczęła co­
raz mniejszą rolę w inte­
gracji  środowiska wie jskie  
go. (M.T.) 

Drogi sprzęt pod... wiata 
Na ki lka lat przed ukoń 

czeniern budowy  nowego 
szpitala w Wejherowie za­
częto j u ż  sprowadzać apa­
raturę medyczną i inne u-
rządzenia na  potrzeby le­
cznicy, a b y  z chwilą j e j  ot 
warcia wyposażenie było w 
miarę skompletowane. W 
t y m  czasie podnosiły się glo 
sy  krytyczne, że część owych 
urządzeń jest niewłaściwie 
przechowywana. Ostatnio 
otrzymaliśmy kolejny alar 
m u j ą c y  sygnał. Na podwó­
rzu oddziału pneumonologi 
cznego ZOZ przy ul. So­
bieskiego pod wiatą (!) na 
dal stoi ki lka skrzyń, któ­
re prawdopodobnie zawie­
rają wyposażenie dla otwar 
tego j u ż  szpitala. Mówi 

właściciel wiaty, który uży 
czył j e j  służbie zdrowia n a  
„magazyn": 

— Te skrzynie stoją tu  
od b o d a j  trzech lat. W zi 
m i e  i w czasie u lewy  tak 
zamakają, że deski odcho­
dzą. Przybijałem j e  j u ż  k i l  
k a  razy, żeby nikt nie roz 
kradł zawartości. Czy to 
co jest w skrzyniach bę­
dzie jeszcze do czegoś przy 
datne? 

Dyrekcja ZOZ była po­
wiadamiana o niszczeją­
c y m  sprzęcie. Jak dotąd 
nikt  skrzyniami się nie za 
interesował. (r.os.) 

Między prawdą I kłamstwa 
P o w o l i  zaczyna  się zapełniać mała salka, w k t ó r e j  z w y k l e  c z u w a j ą  o r m o w c y  el­

b l ą s k i e j  F a b r y k i  Urządzeń Okrętowych.  Jest k i l k u n a s t u  m ę ż c z y z n  i d w i e  kob ie ty .  
Wszyscy  reprezentu ją  k a d r ę  i n ż y n i e r y j n o  - techniczną f a b r y k i .  Milczą. Przyg ląda ją  
m i  się u w a ż n i e .  W i e l u  z n i c h  t r z y m a  w y c i ę t y  z 224 n u m e r u  „Dziennika Bałtyckiego" 
w y w i a d  z d y r e k t o r e m  n a c z e l n y m  MARIANEM ALGULEWICZEM. Niektórzy  m a j ą  n a ­
w e t  o d b i t k i  ksero.  

— Takie  kłamstwa,  j a k i e  z a w i e r a  t e n  w y w i a d  — słyszę — m o g ł y  się j e d y n i e  ukazaC 
w okresie  tak  z w a n e j  propagandy  sukcesu.  Dyrektor wyniósł  s iebie  n a  piedestał. A z 
n a s  zrobił k o m p l e t n y c h  matołów. Przedstawił f a k t y  n i e p r a w d z i w i e .  

— P o c z e k a j m y  n a  dyrektora  — m ó w i ę .  — Poprosicie w ó w c z a s  państwo,  a b y  złotył 
w y j a ś n i e n i a .  Jest teraz n a  zebran iu  z w ę d k a r z a m i .  Obiecał, ż e  przyjdzie. . .  

— Wolał p ó j ś ć  n a  zebran ie  z w ę d k a r z a m i ,  n i ż  n a  spotkanie  w t a k  w a ż n e j  sprawie.  
T o  j u ż  o n i m  o d p o w i e d n i o  św iadczy  — z a u w a ż a  k t o ś  złośliwie. 

rjg ACZNIJMY jednak 
JPjod  faktów — propo­

nuję.  
— Chcemy wy jaśn ić  — 

m ó w i  przewodniczący rady  
pracowniczej — sprawę 
zmiany systemu organiza­
cyjnego fabryki.  Dyrektor 
powiedział w wywiadzie, 
że opracowywali  go szerego­
w i  pracownicy i że od­
rzuciła go stanowczo kad­
ra kierownicza ze względu 
na  to, że trzeba byłoby 
zlikwidować około 10 stano­
wisk  kierowniczych. Niepra 
wdą jest taki stan rzeczy... 

— Sprawa z reorganiza­
cją schematu m a  się zupeł 
nie inaczej! — odzywa się 
kilka głosów naraz. — Dy 
rektor rzucił hasło i p r a w  
dę mówiąc przestał się inte 
resować zmianą systemu or  
ganizacyjnego fabryki.  Nie 
doprowadził sprawy do koń 

Na poparcie te j  w y p o ­
wiedzi szef zakładowej „So 
lidarności" przedkłada pis­
mo. Dowiaduję się, że dy­
rektor w dn iu  15 m a j a  br. 
wystosował pismo do wszy­
stkich komórek organizacyj 
nych fabryki,  w którym 
stwierdził, że schemat or­
ganizacyjny zakładu „wy­
maga bieżącej aktualizacji". 
Po t y m  piśmie prawie  mie  
siąc trwała w fabryce na 
ten temat cisza. W dniu 
8 czerwca zakładowa „So-

lidarność" zainteresowała 
się sprawą reorganizacji i 
zaproponowała „powołanie 
zespołu, którego zadaniem 
będzie analiza zgłoszonych 
wniosków oraz opracowa­
nie projektu organizacyjnej 
struktury". 

Powstał więc zespół, a 
poszczególne komórki or­
ganizacyjne przystąpiły do 
prezentowania swoich kon­
cepcji. Dział T K  (konstruk 
cyjno-technologiczny) i szef 
produkcji, nadto szefostwo 
ruchu przedłożyli s w o j e  
koncepcje. Wsiąkły gdzieś 
one. Nie było na ich temat 
ze strony dyrekcj i  żadnych 
komentarzy. Sprawa zmia 
n y  systemu organizacyjne­
go nie stawała nigdy na 
publicznym forum! A kad­
rze inżynieryjno - technicz 
n e j  nie brakowało inwen­
cji.  Właśnie w dn iu  14 ma­
ja ograniczono biuro T K  o 
5 etatów. 5 osób przeszło 
na produkcję, gdzie była 
robota pilniejsza. — Powiedział dyrektor — 
odzywa się jedna z osób — 
że trzeba przełamywać sta 
ry styl  myślenia i przeć ho 
dzić na produkcję. Posłu­
żył się jednak zabawnym 
przykładem. Powiedział, że 
jednemu z inżynierów za­
pewnił pracę na produkcji  
i że ten inżynier po p o w  
rocie z wojska będzie dla 
nas stanowił konkurencję. 

Rzecz m a  się inaczej. Po 
pierwsze: inżynier ten po­
szedł tam, b o  nie miał in­
nego wyjścia.  — A po dru  
gie na produkcji  tylko bla 
chy nosił. 

— Obcował jednak z 
ludźmi pracującymi na  w y  
działach produkcyjnych — 
mówię. — Poznał troski i 
problemy o d  podszewki... 

— My też jesteśmy zda­
nia — stwierdza szef pro­
dukc j i  — że młodzi inży­
nierowie powinni  popraco­
wać na produkcji. Od 
przyszłego roku stażyści 
przez rok czasu obowiązko 
w o  będą pracować w w y  
działach produkcyjnych. 

— Nie m a  to jednak nic 
wspólnego — uzupełnia 
ktoś — z przykładem inży 
niera, który nosił blachy. 
Nosił, bo  musiał zarobić na 
chleb przed pójściem do 
wojska. A l e  się niczego nie 
nauczył. 

— A zresztą — kontynu 
u j e  wątek inna osoba — 
przedkładanie produkcji  
nad pracę koncepcyjną do 
wodzi zaniedbania te j  dru 
giej. Dyrektor mimo uszu 
puszczał zawsze uwagi, że 
produkowane przez nas kot 
ły RSW to zwykłe buble. 
Roczna eksploatacja w y ­
produkowanych 12,5 tys. 
kotłów tego typu daje stra 
ty w wys.  ok. 300—500 
tys. ton opału! Dyrektor 

mówił, że fabryka jest po 
to, a b y  kotły produkować, 
a nie usprawniać ich kon­
strukcję. Od doskonalenia 
konstrukcji — jego zda­
niem — jest instytut. A l e  
m y  naj lepie j  wiemy, jakie 
są eksploatacyjne warunki  
takich kotłów. To fabry­
czny zespół ds. reformy 
gospodarczej opowiedział 
się za tym, a b y  kotłów 
RSW więce j  nie produko­
wać. Nie chcemy ludziom 
dawać bubl i !  Więc kto tu­
ta j  jest rzecznikiem postę 
pu? Kto?! Dyrektor czy 
my?! 

— Jeśli ktoś systematycz 
nie w y w i ą z u j e  się ze 
swoich zadań — wtrąca 
nieśmiało starszy pan, któ 
ry siedzi przy mnie  — to 
czy jest złym pracowni­
kiem? Dyrektor stwierdził 
w wywiadzie, że chętnie b y  
wymienił kierownika od­
działu produkcji, szefa ru­
chu wewnątrzzakładowego i 
k i lku innych ludzi. Jestem 
kierownikiem oddziału pro 
dukcji.  W roku ubiegłym 
za 10 miesięcy wykazałem 
się produkcją wartości 12,5 
m i n  zł, a w roku bieżącym 
w takim samym okresie 
miałem produkcję wartości 
12,3 min. zł przy  zatrudnię 
niu mnie jszym o 82 osoby 
i poważniejszych kłopotach 
materiałowo - transporto­
wych. A pokonywanie tych 
kłopotów należy przecież do 
pionu dyrektora naczelne­
go... 

— Dyrektor sugerował 
zmianę także i na stanowi­
sku za jmowanym przeze 
mnie — odzywa się szef ko 
mór k i  ruchu. — Sam prze 
cięż m i  proponował w mar  
cu 1978 roku, abym wrócił 
na to stanowisko! Na tym 

stanowisku ludziej11* 
trzymują długo, w ^ 
m ó w  jest bardzo 
Gros maszyn to ^ 
moty. Części zamieiJL 
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Pożytek z nagrody 
Szeroko rozpisywaliśmy 

się przed rokiem o rezul­
tatach pracy samorządu 
mieszkańców w Prabutach 
nagrodzonego najwyższym 
laurem w konkursie ogól­
nokrajowym. Przewodni­
czący Komitetu Obwodo­
wego nr  2 (nagrodzonego!) 
— Stanisław Skowroński 
poinformował nas niedaw­
no o tym, co uczyniono z 
wygraną, wynoszącą 300 
tys. zł. Otóż zgodnie z de­
cyzją działaczy SM, znacz­
ną kwotą wsparto tamtej-

W ruchu... 
Wczora j  w Wojewódzkie j  

Bibliotece Publicznej w El­
blągu, za sprawą Elbląskie­
go Towarzystwa Kulturalne­
g o  otwarta została niezwy­
kle interesująca wystawa 
krakowskiego fotografika, za 
tytułowana „Człowiek rodzi 
się nagi".  Autorem zgroma­
dzonych tam fotogramów 
jest W i t o l d  Machalik. 

Charakterystycznym ele­
mentem wszystkich prezento 
wanych prac jest ludzkie cia 
ło w ruchu. N a  ile ten orygi 
nalny zamysł udał się auto­
rowi radzimy osądzić same­
m u  odwiedzając salon w y ­
stawowy. Z e  swej  strony go 
rąco zachęcamy. (hd) 

szy k lub  seniora, młodych 
twórców ludowych, mode­
larzy, harcerzy oraz posz­
czególne komitety domo­
we. Znaczną kwotę prze­
znaczono na odbudowę za­
bytkowe j  katedry w Pra­
butach. 

Jak wieść niesie gotów­
ka przydała się wszystkim 
dysponentom. Np. harce­
rze kupili  sobie namioty, 
a seniorzy wybra l i  się 
na wycieczkę. Właśnie nie 
dawno wrócili  z interesu­
jącej  eskapady dokoła War 
mi i  i Mazur. 

Dodać warto, że samo­
rząd — laureat nie próżnu 
je. Dzięki pomocy jego dzia 

łączy zdołano zapewnić 
wszystkim dzieciom opie­
kę przedszkolną (w n o w y m  
przedszkolu, do którego w y  
budowania walnie przyczy­
nił się KO n r  2, dysponują­
cym 140 miejscami, są na­
wet  wolne  miejsca), roz­
wiązać wiele  pi lnych spraw 
nurtujących mieszkańców. 

W zbliżającym się 1982 
roku przewiduje  się m. in. 
uruchomienie Domu Spo­
k o j n e j  Starości (będzie to 
dom tzw. dziennego poby­
tu  dla ludzi  w w ieku  eme­
rytalnym), uaktywnienie 
Młodzieżowego K l u b u  Spor 
towego oraz zorganizowa­
nie k i lku  wycieczek dla 
seniorów. (hb) 

i Teatru 1 

Portowa zawalidroga 
Z prośbą o interwencją 

zwrócili s/ę do nas rybacy z 
Kuźnicy na Helu. Niewielki 
port rybacki w tej miejsco­
wości pomieścić może z led­
wością 45 lodzi, jakimi dys­
ponują tutejsi rybacy. Jeśli 
wszystkie lodzie zawinęłyby 
tutaj naraz, trudno byłoby 
zacumować je przy kei. 

Od dłuższego czasu ryba­
cy kuźniccy mają jednak do­
datkowo utrudniony dostęp 

Zmierzch harów i eo dalej? 
Przed laty rozpoczął się 

run na wszelkiego rodzaju 
gastronomię, od tej na wy­
sokim poziomie do najbar­
dziej prymitywnej, zwa­
nej rożnami i barami. Ta 
tak zwana mała gastrono­
mia błyskawicznie z miast 
wylała się szeroką rzeką 
również na wieś. R.osły jak 
grzyby po deszczu pawilo­
ny o wymyślnych nazwach, 
mające na celu uszczęśli­
wić ludzi w mieście i na 
wsi pieczonym kurczakiem, 
kiełbaską lub bigosem. 

Aktywnie wspierano ro­
zwój małej gastronomii. W 
wielu miejscowościach sta­
ła się ona, niestety, oazą 
pijaństwa. Miały karmić 
głodnych i poić spragnio­
nych turystów i mieszkań­
ców. Ci ostatni byli już sta 
łymi klientami. Mieszkan­
ki, przede wszystkim wsi 
i miasteczek, zaczęły tę ma 
łą gastronomię przeklinać. 
Szybko bowiem doświad­
czyły na sobie jej skutków. 
Trudności zaopatrzeniowe 
jakby przyszły w sukurs jej 
często uzasadnionym wro­
gom. Jak błyskotliwie po­
jawiła się mała gastrono­
mia, równie szybko zgasła. 

W wielu wsiach i miaste 
czkach woj. elbląskiego wi 
dzimy uni-bary zafnknięte 
na cztery spusty, w wielu 
z nich urządzenia zdemon­
towano lub są zdewastowa­
ne. Większością tych obie­
któw nikt już się nie in­
teresuje. A przecież można 
uratować te obiekty przed 
całkowitym zniszczeniem, 
przeznaczając je na uży­

teczne cele handlowe lub 
usługowe. 

Zatrzymałem się przed 
jednym z takich uni-barów 
we wsi Kępki. Obszedłem 
dokoła, ale zewsząd ziało 
pustką. Co odważniejsi 
mieszkańcy spoglądali cie­
kawie, czy aby nie zamie­
rzam go uruchomić. Było­
by znowu wesoło. Nie tyl­
ko Kępki mogą się „po­
chwalić" takim obiektem 
opuszczonym i zaniedba­
nym, który nikomu nie słu 
ży. 

(S.R.) 

v : 

W o b u  naszych  
w o j e w ó d z t w a c h  
rozgościła się na  
d o b r e  z i m a .  Co 
p r a w d a  jeszcze 
n i e  ta sroga... 

W. N i e ż y w i d s k i  

do portu. W nadesłanym do 
nas liście piszą, że dużą je­
go część zajmują bowiem 
dwa wraki, należące do 
PPiUR ,,Szkuner" we Włady­
sławowie, pozostałe jeszcze 
od czasu, jak firma ta zajmo 
wała się hodowlą pstrągów. 
Wielokrotne interwencie w tej 
sprawie u właściciela porzu­
conych wraków nie przynosi­
ły iednak miesiącami żadnych 
rezultatów. 

Wraki w porcie - to jedno­
cześnie duże niebezpieczeń­
stwo dla lodzi, zwłaszcza w 
czasie sztormów, których nie 
brakuje w końcu roku. Kiedy 
w ubiegłym tygodniu odwo­
dziliśmy rybaków z Kuźnicy, 

, okazało się, że po licznych 
prośbach doczekali się oni 
nareszcie usunięcia z portu 
iednego z wraków. 

Drugi rozbity kuter ze 
„Szkunera" nadal tarasuje 
dostęp do pirsu portowego. 
Rybacy mają więc wciąż zo 
mało miejsca dla postoju 
swoich lodzi. Nie mogą chro 
nić ich przed sztormem w 
porcie. Wrak utrudnia im ró­
wnież wyładunek ryb po Po­
wrocie z połowów, Oby tym 
razem nie czekali oni tak 
długo na zjawienie się ekipy 
ze „Szkunera", która usunie 
przeszkodę. 

(M.T.) 

W miejscowości Ostrowo, położonej n a d  m o  
rzem, rozwija się budownictwo jednoro­
dzinne. Jest szansa na jego dalszy roz­

w ó j ,  gdyż W y d z i a ł  Gospodarki Przestrzennej i 
Ochrony Środowiska zlecił opracowanie planu 
zagospodarowania przestrzennego Ostrowa pod 
kątem budownictwa jednorodzinnego — Biuru 
Planowania Przestrzennego w Gdańsku. Podobne 
zlecenie dotyczy nadmorskiej Karwi.  

Jaka jest koncepcja zabudowy mieszkanio­
w e j  terenów nadmorskich? Ogólnie rzecz b i o ­
rąc nie planuje się tutaj budownictwa letnisko 
wego, indywidualnego (tzw. daczy) Dotyczy to 
np, W ł a d y s ł a w o w a ,  Jastrzębiej Góry,  Ostrowa, 
Karwi,  Jastarni, Juraty. Natomiast przewiduje  s i ę  
rozwój budownictwa pensjonatowego.  N a j b a r d z i e  
predysponowanymi do realizacji tego celu miej  
scowościami są w opinii architektów: Jastrzębia 
Góra i Władysławowo.  

Pokaźnym problemem prawnospołecznym 
jest ustalenie stanu własnościowego niektórych 
połaci nadmorskiej  ziemi. Dotyczy to głównie 
Jastarni. Zdarza się, ż e  grunty są tak podzielo­
ne, ż e  ich właściciele zajmują pasemka o 3-
metrowej szerokości! Jak więc stwierdzić outory 
tatywnie kto jest właścicielem kilkusetmetrowej 
posesji? 

Nie da się jednoznacznej odpowiedzi na to 
pytanie dopóty, dopóki nie podejmie się w tej  
sprawie wiążących decyzji ogólnokrajowych, 
bądź ogóinowojewódzkich. Problem własności 
małych połaci z iemi dokucza bowiem także ar­
chitektom w Tatrach. Proponuje się zatem usta­
lić właścicieli  i wykupić większość małych grun 
tów na rzecz skarbu państwa. 

Dem nad morzem 
Jest to kwestia aktualnie bardzo ważna z 

punktu widzenia społecznego, gdyż limituje ona 
rozwój budownictwa mieszkaniowego. Tymcza­
sem w kolejce po mieszkanie ustawia się w 
atrakcyjnych rejonach nadmorskich, coraz wię­
cej  osób. W i e l e  rybackich rodzin chciałoby po pro 
stu „budować  się". Cóż z tego kiedy nie m a  
gdzie. 

Prócz przeszkód w rozwoju budownictwa jed 
norodzinnego wymienionych powyżej, jest jesz­

cze jedna:  skromne przydziały materiałów budo 
wlanych i ,  co gorsza, brak ich realizacji. Tak* 
więc urzędy są zmuszone wydawać zezwolenia 
na budowę domów jednorodzinnych pod warun­
kiem, że ich amatorzy nie będą ubiegać się o 
przydział materiałów budowlanych. Skąd więc 
je wezmą? 

W y d a j e  się, ż e  nie można dłużej akceptować 
obecnego stanu rzeczy i potraktować rejony nad 
morskie w sposób szczególny. Nie tylko ze 
względów wymienionych powyżej,  ale i dlate­
go, ż e  zahamowane jest na tych terenach budo 
wnictwo spółdzielcze. Przyczyną główną jest 
brak oczyszczalni ścieków. 

I z tych właśnie przedstawionych tu powodów 
należałoby zmobilizować Urząd Wojewódzki  w 
Gdańsku do przeanalizowania i oceny sytuacji  
mieszkaniowej ludzi, którzy bądź dzięki  trady­
cjom rodzinnym, bądź z uwagi  na sentyment 
do morza zdecydowali  się mieszkać nad n m, 
nie tylko w sezonie, kiedy jest tu ciepło i ład 
nie, a le  przez cały rok, gdy wieją wiatry i gdy 
trzeba pomyśleć o zapewnieniu znośnych w a ­
runków dla życia rodzinie. 

(B.K.) 
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SZTUM, Powiśle, 

książę, bułg.; MężczP" 
denie.  rum., o d  12 l -

TOLKMICKO, K o r a l i  
w i e k  z żelaza, pol.. 
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GDAŃSK, Teatr „Wybrzeże**, 
Szkarłatna w y s p a ,  g. 19. Ope­
ra,  Marta, g. 19. 

SOPOT, Kameralny,  Szew­
cy, g.  19. 

U u h l i i i l U  
TCZEW, Zakładowy Dom 

K u l t u r y ,  A p o l l o n  Singers, g. 

Ś R O D A  
P r o g r a m  lokaW 

6.30 - Studio  
- A u d y c j a  d l a  wsŁ.^)i 
Pora ś l i w e k  -
Boguckie  j-Slaskiej, 
Przegląd aktualności # 
ża, 17.10 — Muzyk*' ,1,1» 
Komentarz  aktualny-
Piosenki  z G d a ń s k ^  
d l a  — stereo, 17.40 " 
L.  D ą b r o w s k i e j  p t  = 
w y  pył",  18.00 - f g  z 
poleca — stereo, l»-1' , ,  
n l ą d z e  c z y  in ic jatyw* tf» 
M. Urbaniak, 18.30 ' 
ski koncert  życzeń 

C Z W A R T E K  

Program l o k a l -
6.30 - Studio Bf lh ' 

I Kina 1 
g a z y n  w i e j s k i ,  12.20 
r y  j a s i o w e ,  12.30 

w w o j .  g d a ń s k i m  

DZIERZĄŻNO, Bór. Solo 
Sunny,  NRD, o d  15 1.; Libe­
ra  m o j a  miłość, wł., o d  151. 

GNIEW, Pionier, Dorosły 
syn,  radz.. od 15 1.; T a j e m n i ­
ca s z y f r u  Marabuta, pol. 

HEL, Wicher,  Mój k o c h a n y  
m ą ż  i ja, NRD, g. 19.30. 

JASTARNIA, Żeglarz, Po­
top, I cz„ pol. 

KARTUZY, Kaszub, Dzieci 
w ś r ó d  piratów,  jap.;  Samotnik, 
fr., od 15 1 

KOŚCIERZYNA Rusałka. 
P o w r ó t  Róbin  Hooda, ang.  

LUBICHOWO, Krokus,  Ade­
la  jeszcze n i e  jadła kolacj i ,  
czech., od 15 1. 

PELPLIN. Wierzyca, Po­
w r ó t  Robin Hooda, ang.. o d  
12 1.; Porwać  cesarza, węg.. 

PUCK, Mewa, Wspólnik, fr., 

SKARSZEWY, Odrodzenie, 
Węgierska Rapsodia, węg., od 
15 1.: Skarb  na wysp ie ,  r u m .  

SKÓRCZ. Kociewie,  Kto t u  
m ó w i  o miłości, węg., od 15 
lat;  Pies, k t ó r y  śpiewał, r u m .  

STAROGARD Sputnik,  
Droga szkieletów. rum., od 
15 1. Sokół, Wendeta, fr.. 

WIELE, W:moga, Przy jac ie­
le, jug., od 15 1. 

WŁADYSŁAWOWO. Alba-
tros, Mniejsze niebo, pol., o d  

ŻUKOWO Rad unia,  Zaklęte 
rewiry ,  pol. o d  15 1. 

TCZEW, Wisła. Z przymru­
żeniem oka. fr., od 18 1., g. 

WEJHEROWO. S w t .  Poje­
dynczo.  szwedz..  o d  18 1. 

w w o j .  e lb ląsk im 

ELBLĄG Syrena, Trędo­
wata, pol., od 12 1., g. 17, 19 
Swiatowit,  Dom pod czerwo­
ną latarnią, węg., o d  18 l „  g 

MALBORK, Capitol, Vera 
Angi ,  węg., o d  15 1. K lu­
bowe,  Czyste ręce, rum., o d  

BRANIEWO, Dar, niecz. 
FROMBORK. Fregata, Go­

rączką, pol., od 18 1. 
DZIERZGOŃ. Przyjaźń,  -

Wszystko jest miłością, bułg., 
od 18 l.; Jeździec bez  głowy. 

KISIELICE. Jutrzenka. 
Na tropie  Sokoła. NRD, od 15 

KWIDZYN. Tęcza, Antyki ,  
pol., o d  15 1.: Karkonosz  i 
narciarze, czech. 

MŁYNARY. Zenit, Poszuki­
w a n y ,  poszukiwana,  pol. 

NOWY STAW. Jurand,  Czło 
w i e k  z żelaza, nol.. od 12 !.; 
MarvS 'n i krasnoludki,  nol. 

ORNETA. Wrzos, K r y j ó w k a .  
NRD. od 15 1 

PASŁĘK, zn icz ,  T y m o w s k a  
carvc=. bułą., o d  15 I. 

PIENIĘŻNO. Tęcza, Odóo-
w i e d ź  zna t y l k o  wiatr, RFN. 

PRABUTY Mazowsze. Zy­
cie jest  piękne, radz.. od 12 
lat. Relaks, Ostatnia n o c  roi­
łoś'-'. rum., od 15 1. 

STARE POLE. Zachęta, Li­
ii k o c h a j  mnie,  fr., o d  15 1. 

SUSZ, Syrena, Znachor, pol., 

dz ie j ska  m u z y k a  -

• i przedszkoli, 
17.00 — Przegląd 
Wybrzeża,  17.10 -
17.15 — Komentarz  
17.20 - Przegląd M ? 
18.00 — R a d i o w y  ^ 
l i teracki  — aud.  K 

•ozmov p. 
tel 

Piastę 
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P a p  
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PROGRAM  1 

6.00 - TTR, RTSS 
polski  sem. 1 $ 

6.30 - TTR, RTSS - .„ 
t y k a  sem. 1 c" 

9.00 - Dla szkół " , 
kl. 7 . / '  

11.00 - Dla szkół: ,1 
technika  kl. 3 M<&4 

11.55 - Dla szkół: ™ 
13.30 - TTR, RTSS 

polski  sem. 3 y 
14.00 - TTR, RTSS 

gia s e m  3 ,e 
15.55 - NURT -
16.25 — Program dnia , 
16.30 - Dziennik , , A  
16.50 - Dla dzieci:  < f  
17.20 — Losowanie 

Lotka 1 Express L»1' j 
17.30— D o m  i m y  . , c f  
17.40 — Program pUp 

18.05 — „Doktor" 
k o m e d i a  f i l m o w a  

-18.50 — Dobranoc f A  
19.00 — Z a r c h i w u m  rfT, 

„Profesor Tutka  ^ 6  
sens  ta jemniczego  : P 
w rol i  gł. - Gusta" 
b e k  

19.30 - Dziennik  .MĄ 
20.15 - Polonia R ^  *li 

- pol. f i l m  hist- . 
Krzysztof  Chamiec, j 
Zakrzeński, E d m " p 0  

22.05" — Program 
n y  — Dialogi p » 1 1 "  

22.55 — Dziennik 
23.10 — MW-2 n a  sU^p 

portaż f i l m o w y  
PROGRAM y 

17.15 - Język  f r a n c ^ g A  
17.45 - Pol i tycy  II £ P 

spolite.i - Piłsudski' 
ski,  Witos  $ 

TELEWIZJA 
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e 
1 lepsze 
i Nov 

Spo 
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W Gdc 
•Zoraj 
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NA ANTENIE , 

18.30 - Poradnia 
18.40 - K l u b  S e n i ° r  

19.00 - PANORAMA 
19.3.0 - Dziennik  ^ f 
20.00 - Droga d o  
20.10 - Piosenki  n a s  

s i a d ó w  
20.30 — Droga d o  sZT fte f  

20.35 - Godzina repo^y 
21.30 — Droga d o  sz* . 
21.35 - 24 godz iny  v 0\tV 
21.45 - Zycie  w K

g  1 
Magazyn konst ime^.,  ' ;  

22.00 - Teatr T e l e w i ' y  
deusz Różewicz  — 
bieta w y s i a d u j e  

Numery t e l e f o o ^  
w Worszawie* 

Telezegarynko 31-''; 
# Redakcjo ł ą c z n o * ^  

dzam — tel J 
przyjmuje uwaa' 
mie w godz. *6" 
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